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towarów 
pżM 

Ponad 14 mln ton towarów prze­
wlozła już od początku br. flota 
trampowa Polskie! żeglugi Morskiej 
w S7czeclnle. Jest to wynik o oko­
ło 18 proc. lepszy od uzyskanego w 
roku 1974. 

Wprawdzie PŻM wzbogaciła się w 
tym czasie o 8 nowych iednostek 
o ląrrne.I nośności fl84 tss. ton, je­
dnak do przewiezienia tąk duŻej 
dodatlrnwej masy towaMwej przy· 
czynił" się gtówni e lepsza P. ksp lo­
a tac jii całego tonażu. a więc popra­
wa organl1.acjl pracy i gotowości 
technicznej pos7rzeg6lnych jedno­
stek. W ostatnim okresie wydatnej 
poprawie uległa także współpraca 
armatora z portami kra jt")wvmi. w 
rezultacie czego znacznie '1r7yśp\e­
szony został rozładunek i załadunek 
statków. 

3. 49,4 na 1 milę 

Nowozelandczyk, John Walker usta­
nowił rekord świata w biegu na 1 
milę 12 bm. w Goett!borgu, uzysku-

jąc cza<; 3.49,4 min. 
Na zdjęciu: Walker na ąiecie 

J:;tro 8 stron 
Magazyn 

,,Pa~orama''' 

I PREZYDIUM .RZĄDU 
Biurt> Polityczne i Prezydium Rządu n;i. wspólnym posiedzeniu w dniu 13 bm. za-poznały się z 

przebiegiem i rezulta.ta.mi przyjaeiełSkiej wizyty członka. Biura Politycznego KC KPZR, przewodni­
czącego Rady Ministrów ZSRR Aleksieja Kosygina. Z zadowoleniem stwierdzono, że rozmowy I sekre­
tarza KC PZPR Edwarda Gierka i prezesa Rady Ministrów PRL Piotra Jaroszewicza z przewodni ­
czącym Rady illinistrów ZSRR Aleksiejem Kosyginem potwierdziły pełną zgodność poglądów PZPR 
i KPZR l}raz rządu polskiego I rządu radzieckiego we wszystkich sprawach. Zaakceptowano pod,jęte 
w toku tej wizyty wspólne ustalenia. Podkreślono, że sta.nowia one kolejny, ważny krok na drodze 
zacieśniania braterskiej przyjaźni, nier07.erwalnej jedn-Ości i współpracy -obyd\\-'11 krajów. 

Biuro Polityoz.ne i Prezydium I W omawianym ok.t~esie utrtymy-

1 

wyikooata jednak w miesiąou lipcu 
Rzi,idu dokonały oceny wykonania wala się wyrok.a dynamika produk- planowych zadań. Biuro Poil:Hyczne 
zadań i::~P<>darczych w lipcu i w c.ii przemysłowej i budowlainej. i Prezydium Rządu zaleciły sz,cze-
okires-ie minionych 7 qi.iooięcy br. · Pewna lic:tJba przeds.iębiorstw nie (Da];Sizy ciąg na str. 2) 
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·1 Lódź, czwartek 14 sierpnia 1975 r. I Ceno I 
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Skończył się przegląd Wstępneporozumlenie 

- r 
Ogl-y w ub, roku ogóln~j(·raJoWy prnegląr' '1tanu zapasdw 

dowiódł, ŹP w ltleJ.11 uldanaeh prze.rn "'1łow.vcb g. porhrowaH$ 1 
:IID~'li l'O'm"2nltnie. Będąca l}astępstwem pq.eg'lll,d.11 Jliimpan.ia upłyn-
niania nadmiewnych '1la.pasów suro-.vcowych, narzędzi, masz:vn 
i 11.rządzeti pozwoliła znakomłtą wi.ęks1J0sć tych materiałów w spo· 
sób racjonalny wykorzystać. Przegląd mial rown.ieź nauczyć za­
llogi zakładów pracy umif&lętmego, oszczędnego postępowania ua 
przyszłość. Czy ten w~żny cel zosią1 osią,gnli.ęty1 

w sprawie Synaju? 
Według relacji Reutera, r.zecznik 

prezyde.."1.ta Sad:Ua oznajm't w ~:·o­
dEi ze Egipt i [zrael c.ą blis:kie i:a­
warcia wstępnego porozumienia, 
przewidującego wycofanie wojsik 
izraelskioh na więk&zą odległość od 
Kanaru Sues1kiego i :zftN-rócenie EgLp 
towi pól na~towych Abu Rudeis na 
Sy;n,aju. RzeCZJt1rk dodał. re pozos:t.a­
ją ie&roze do ustalenia .niootóre 
purukty tego porooumien.ia. 

GOTOWE. OBECNIE OPUSZCZA DRUKARNIE OSTATNIA POZY­
CJA - „WIEDZA O POLSCE WSPóLCZESNEJ" DLA UCZNIÓW 
KLAS rv: LICEÓW OGóLNOKSZTALCĄCYCH. LĄCZNI& PRZYGO­
TOWANO NA NADCHODZĄCY ROK SZKOLNY PONAD 400 TYTU­
LóW W NAKŁADZIE 37 MLN EGZEMPLARZY PODRĘCZNIKÓW. 
ZNAJDUJE SIĘ WŚRÓD NICH 50 NOWYCH TYTl1LóW. 

W uprzywilejowanej sytuacji ?Jnaj 
dują się tegoroczni pierwszoldasi­
ści: otrzymają oni nowe, kolorowe 
- pięknie ilustrowane elementarze 
w.raz z zeszytami ćwiczeń. iak rów­
nież nowe podręczniki do matema­
tyki. W tym roku szkolnym dzieci 
klas I rozj)Oc2mą bowiem nauke 
maitematyki według nowocze&nego, 
z:upełnie odmien.nego od dotychcva­
sowego programt1. Za·równo e1e­
men·tarze. jak i książki do mate-

matyki wydane wstały w dwóch 
wersjach. Wybór podręczmik&w na­
leży do nauozycieli. 

Jak ZwY'kle nowe podręamikl 
sprzedawane są wylą=-ie na talo­
ny, rozdzielone w§roo uczitiów w 
s.zkole. Nowe książki nabywać mo­
żna wytączn.ie w wytypowanych do · 
tego celu !IBięgarniach. Dla UC1llli&w 
s•zkól na wsi będą Qne zakupywa­
ne 1Jbiorowo, 

(Dalszy ciąg na str. 2) 

Igelit na Krokwi 

Zako_piańska „Srednia Krokwia" zo- I 
stanie pokryta masami ze sztuczne­
go twor~ywa i s\anie się najwięk-
5zą igelitową skocznią w kraju, na. 
której bedzie możną uzyskiwać od­
ległościi w granicach 75 m. Obec­
nie dobiegają końca prace nad 
przygotowaniem podkładu pod ige­
lit na zeskoku. Do końca sierpnia 
brygada z Centralnego Ośro'dka Spor 
~o;vero w Zakopanęm umocuje ~R 

ton. mat igelltowyclJ. wyproduKow;.­
nych przez czechosłowackie żaklady 

„Morava·Sport", a w pierwszych 
dniach września na Krokwi rozpocz­
nie treningi kadra naszych skoczków 
Na zdjęciu: przygotowywanie .. pod-

kładu. 
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Rejs statku 
„Profesor Zubow" 

rn bm. z portu w Leningradzie 
wyruszyła IlJ8 pokta<l.z';e statk.h! ba• 
dawc:i:ego .,Pro.teSQr Zubow" radziec• 
kia eksped:rcJa. której zada1nern j&«t 
dotarcie za 80 równoleżnik s~eroko­
!ici· północnej, T~ badań ix>lożony 
jest mi~zy GreniLaind'ią i Sp1tsber­
g-em.em 

Uoze•ni z·amierzaj~ zbadać układ 
hydrologiczny tej ozęsci Oceanu Lo­
dowatego oraz procesy wymiany 
cieplnej między poWlierzchnią wód 1 
atm.()sferą_ Rozszerzenie uprawnień do zasiłków 

na dzieci kalekie 

Przypatrzmy &ie bieżącej gospodar­
ce jednego z potentató"N naszej che­
mii - kopalniom i zakładom prze­
twórczym siarki w Tarnobrzegu. W 
wyniku kompleksowego przeglądu 
stanu zapasów i materiałów działa­
jące w tym pr~edsiębiorstwie zespo­
ły ujawniły nadmierną ilość mate­
riałów i części zamiennych wartoś­
ci 21 mln zL W wyniku różnych 
aukcji , zmiany zastosowan czy prak 
tycznego wykorzystania dla włas­
nych potrzeb produkcyjno-inwesty· 
cyjnych ostatecznie „zapasy" te zre· 
dukowano do wartości kilkunastu 
zaledwie tysięcy z.t. 

Umowa o współpra<y Meksyku 1 DZIEK 
łłIBSIE 

Rozszerzone zostały uprawnienia 
do podwyższonych zasiłków rodzin­
nych przysługujących na dzieci, któ 
re ze względu na stan zdrowia wy­
magają stałej opieki. są one o 500 

Odnaleziono 
zatopio a 1198 r. 
fregatę 

Po 6-letn.Lch pOSZ!UJ'l!:.iwan.iach eud­
pa nurków malazła wrak fregaty 
brytyjskiej, która zatonęła w roku 
1798. Okręt powracał do kraju z 
rannymi żołnierzami. którzy brali 
udział w wyprawie przeciwko ar­
mii Napoleona w Egipcie Na po. 
kładzie zatopionego okrętu n:lll'ko­
wie natknęli się na bezcenną poc­
celanę. Miejsca, gdzie zlokalirow.a­
no wrak, n.ie podano do wiaoomo­
ści. 

Eksperoi z Bri1tish Mus€-um onze­
kli, że porcelan.a wy<lobyta z zato­
pionego okrętu jest częścia unikal­
nej kolekcji waz etrusikkh, któr1:1 
tworzył 1:mrez 20 lat brytyjsk.i at-Y­
stokrata sir WiJlia.m HamUton. O­
koło 300 wydobytych wa:z ma po­
nad '2400 la;t. \Ve wraku zna}dowa­
ly się także 7..a.bytkowe meble 1 o­
brazy, zabrane prze·z wlnierz:y bry­
tyjskich z Egitpu. 

złotych wyższe od zasitków normal­
nych. 

Opublikowane w ostatnim, '2:1 nu­
merze Dziennika Ustaw rozporzą­
dzenie ministra pracy . plac i spraw 
socjalnych · stWierdza m. ln., że na 
dziecko kalekie korzystające z In­
ternatu w szkole ponadpodstawowej, 
przebywające w zakładzie specjal­
nym, w domu dziecka lub innej 
placówce opiekuńczo-wychowawczej 
przysługuje podwyższony zasiłek, je­
żeli rodzice lub opiekunowie pono­
szą odpłatność za pobyt dziecka w 
tej placówce. 

Inna zmiana - to postanowienie, 
że zasiłek ten wypłaca się nadal na 
dziecko, które ukończyło 16 lat i 
kształci się w szkole - do czasu u­
kończenia nauki, nie dłużej jednak 
niż do 25 roku życia. Wypłaty w 
takich przypadkach będą kontynu­
owane, jeżeli dziecko nadal odpo­
wiada warunkom przyznania zasił­
ku podwyższonego, a więc wymaga, 
ze względu n.a stan zdrowia, stałej 
opieki i pielęgnacji oraz współdzia­
łania rodziców lub opiekunów w 
postępowaniu leczniczym i rehabili­
tacyjnym. 

(Dalszy ciąg na sllr. 2) 

Egzaininy 
w Wietnamie Płd. 

W Wietnamie Południowym odby­
ły się we wtorek pierwsze od cza­
su upadku r·eżimu sajgońskiego egza 
miny szkolne. ·Jak ·lnformuje dzien­
nik .,Gai Phong" wzięło w nich u­
dział ponad 62 tys. uczniów liceów 
i średnich szkół zawodowyc/L 

samochodów napędzanych.gazem 
amochody wykorzystujące skroplony gaz, zamiąs-t benzyny, 
są nie tylko elrnnomicznieJsze, ale także w znacznie mniej­
szym stopniu zanieczyszczają powietrze. Dlatego też specja­
liści u-vażają. że zanim opracuje sie tani i oszczę.dny model 

samochod.u elektrycznego, należy na coraz większą skale wyko­
rzystywać samochody gazowe. Ma to duże z.naczeme dla miast 
o Wielkim nasileniu ruchu sarnochoctowego. 

. Niedawno rozpoozęto w R\a©aniu budo"Nę Wielkiego przedsię­
b1orsitwa. które bedzie prodnk>Ować aparature do samoch.odów jeż­
dzących na skroplonym ga~e. Rocznie będzie się produJrować 
urządzen i a <lla 50 tys. pojazdów. 
Według obliczeń specjalistów, w s.amej tylko M-0iskwie za dw·;i. 

lata będiz.ie oko:lo 40 tys. tego typu samochOd.ów, 

.Z ~raj~mi RWPG 
(Da.l&ey ciąg n.a stT. 2) 

Wysłannik prezyd·enta 
udał się do Timoru 

13 bm. w Mookwie s.ek:.retar:z 
RWPG Nikołaj Faddiejew i mek­
sykański minister spraw zagranicz­
nych Emilio Rabasa złożyli podp.i•SY 
pod umową o ws.pó}pra.cy w dzie­
dzinie gospodark.i, nauki i tech.ni.Jci 

,,Kosmos-7 54" 
Do portugalskiego Timoru udał W środi: wystrzelono w Związku 

się w środę wyslanni1k prezydenta R'!dzieckim sztucznego satelitę Zie­
Portugalii Francisco da Costy Go- nu .• Kosmos-754". przezn'!czon~go clo 
mesa, aby .zapoznać .się z sytuacją I ~a~~=z!'cfize~~z~~hi~;s~~~~~';{~x!~~~ 
w tym kira.JU. Ja~ ~1a.d~~o, '!'ytua- Jego aparatura funkcjonuje normal­
c1a w portugalsk1e1 częsci Tu;noru nie. 
je&t na.pięta z powodu konfu.ktu 
między trz~a ugrupowaniam1 po­
lltyCZ1nymi. które mają różne ko;n­
oepcje c;o do przyszłości tego tery­
torium. 

·Rumiankowe 
zbiory 

za.wżdy rumJ•a.neik w lec.zmioowlie lu.dlo<Wym był bał59'1llo01ll na bOlleść ww.ze. 
laką, Pa.rzyly go białoglow;v mężom steJJa,nym wojac7lką i r;oemiostem, 
podalwaly dziatwie ja•ko napój łagodzący oolegliwośoi źołądl~owe, sobie 
:llaś liczka przemywały, by urodzlwszy:ma s;ę uczynić. Aromat rumianku 
wyk·ol'zystywały zaś do przekładania bielmy i od„ieży, zastępując 
jegio zapaehein woomości oferowane prz;ez wędlrownyoo ktoamarzy. 
Polska jest bogata w l'WDian,-ftt za.równo poS>polity jak ti S'lJ!a.cbetny. 
„Herbapol" wykorzystuje gio dlo miesza.nek lec'1lniczy"oh i do pr71Ygo­
t.0owywania herbat.elt rumia.nk~ch. Ni.c Wll.ęc daliWlłle·go, ~ rOllnicy 
ma.ią plaJll.taeje rumia.nilm i że lubią tę uprawę, gd;v-t jest opłacalna. 
zmieinił się również pogląd na uro.dę rumianl<n: 1tiegdyś ~Wliat polny 

mobil ty~l<<0 chaty. dzisiaj 2ldobył saloo~. 
N/z: tlbiór t!lllJlliia,lllltu. 

CAF - Hawa.le.,J 

między kirajamJ RWPG a Meby­
kiem. 

Mi:nister Rabasa olqeślH tę umo­
wę, ja.ko ważny akt międzyinaro­
dowy. Jesteśmy przekonani - po­
wiedzial - że będzie ona wzorem 
równoprawnego układu nacechowa­
nego otwartością i sl'!cz.erością. Je­
go u~zestni·CY czerpać będa wzajem 
!le korzyści na gruncie wzajemnego 
szacunku. Umowa jest również po­
zytywnym rez:ult.atem z-asitorowani.a 
zasad zawa.rtych w uchwalonej 
przez Zgromadzenie Ogólne NZ 
Karcie P ,raw i Obowiązków Gas']J-0-
darczyob. 

Sęik!'et&rz RWPG Nik<J'laj Faddie­
jew SltwierdJZi~, że um-01Wa otwiera 
nową kar•tę w &toou'!lkach Meksy­
ku ri: kir.ajami rady, stwarza. nowe 
przesla.niki rn:mvoju wszechs>tirormej 
wspótpracy gos.poda.rczej między ni­
mi. Jest to wydarzenie 7lllamienne 
również <l!latego - za.z.na.czy! - że 
następuje w momencie, k:iedy cały 
świait wita z zadowoleniem hiBtory­
<mne wyni!ki Konferencj.i Bezpie­
czeństwa i Ws.pół,pracy w Europie, 
której inicjatorami były Związek 
Rad-z:iecki i inne kraje RWPG. 

Ws1pól:praca między Meksyk.iem a 
krajami s.oojalistycz:nymi jest je­
dnym z przykładów konkretn:ego 
:ms~wa:nia tych szozytnych za­
łożeń i za1Sad, które znalazły wyraz 
w końoowym akcie konfe!'encji -
7.asa.d pokojowego WEipólii;1tnienfa 
stw.ierdoZił N. Fadd1ejew. 

Runęła światvnia 
Oczar.a 2285 lat 

Jak podały władze tajlandzkie, w 
poniedziałek wieczorem zawaliła się 
świątynia buddyjska „Phra Thut 
Phanom", licząca 2.285 lat. Swiąty­
nia znajdowała się w prowinc.li Na· 
korn Phanom, graniczącej z Laosem. 
Przyczyną katastrofy- były · ulew­

ne deszcze. kt,óre podmyty funda­
menty ~wiątyn!. Już poprzednio 
ekspedycja archeologów wykryła 
pęknięcia w tundan1entach bezcen­
nego zabytku. Planowano podjęcie 
orac restauracyjny1:h, jednak prze­
szkodziły temu deszcze. Na mie.jsce 
katastrofy wysłano zespół eksper­
tów. który zbada rozmiary . szkód i 
mo:tliwości odbudowy świątyni. 

W 226 dniu roku słońce wze­
szło o godz. 4.16, zajdzie zaś o 
19.04. 

Imieniny obchodtq . 

Alfred, Euzebiuss 

Dyiurn synoptyk 

orzewlduje następująca. poirodę: 
zaehmur.zenle małe lub umiar­
kow111ne. Tempera.tura od 7 do 20 
st. C. Wiatry sla.be i umlarko­
wa,ne, zmienne. Jutro p<>goda 
bez większych zmim. 

'Ciśnienie o roib. 19 Wynosiło 
748,2 mm. 

Ważniejsze rocznice 

1950 - Powołan.fe Towarzy­
stwa Wiedzy Pe>wszeehne.i 

1925 - \Strajk 20 tys. metalow­
ców w Warszawie 

T ąka sobie myśl 

To oo chcesz powiedzieć, wy. 
raz.ie ta.k, jak byś chciał, ;;est 
wielką s~UJka. · 

Uśmiechnij się 

- K:ieidY już wyehodlzis-z s dlo­
mu bere mąie, zOBta.w ten ka­
pel'11Sz, bo cię co przejedzie„. 



Angola podzielona mi~dzy trzy PO~~~~~~I~„ ~IUR~ ~!'!':~c~_ ~elki pożar lasów w Dolnej Saksonii 
I 

. . . gólowe zb.adarue przyczy111 tegosta- bre rezultaty prllytt06ri:ą również zatacza cor r' I k g· 
lwa Czające S ę nu rzeczy i podjęcle niezbędnych prz;edsięw11.lęcia mające na celu po- az u 111 'SZC f P I 

I ugrupowania ~~~~=cj:'~:tibU~1~h w~~~ :~~~! ~a::y ~!a~ir:~ ~:;~~~: n ~ \. ~ 
kich zakładach Zwrócono uwagę eenlll"ować uwagę na pmewoa.ch to- Trwające od 5 dni pożary lasów 

i wrzosowi k w Dolnej Saks.oni.i nie Rzecznik wojsk portugalskich w 
Luandzie potwierdził, że we wtorek 
ewakuowano . z fortu Sao Pedro, Je­
żącego u weJścia do portu w Luan­
dzie 450 żołnierzy należących do Na­
rodowego Frontu Wyzwolen\a An­
goli (FNLA). Pod ochroną wojsk 
portugalskich zostali oni przewiezie­
ni na północ, do stref kontrolowa­
nych przez ich macierzystą organi­
za~ję. Posunięcie to nastąpiło zgo­
dnie z porozumieniem przewidują­
cym całkowitą ewakuację żołnierzy 
FNLA z Luandy. Na mocy identycz 
nego porozumienia położono kres 
walkom w mieście Nova Llsboa, z 
którego ewakuowano oddziały Ludo­
wego Ruchu Wyzwolenia Angoli 
(~[pLA). Obecnie w Luandzie sta­
CJonują wyłącznie żołnierze MPLA 
zaś w Nova Lisboa wyłącznie od~ 
działy ruchu na rzecz całkowitego 
wyzwolenia Angoli (UNITA). 

Zdaniem obserwatorów politycz­
nych .. na. których powołuje się AFP, 
P?Suruęcia te w zasadzie utrwaliły 
nieformalny podział Angoli między 
3 organizacje wyzwoleńcze. FNLA 
kontroluje północne obszary kraju 
w pobliżu ~ranicy z Zairem. Srod­
kowe I nadmorskie rejony <ą pod 
kontrol11 MPLA. zaś południowy 
wschód opanowany jest przez UNITA 

Rząd Ka bindy 
Luis Ranqefranque.. prezydent 

Minister gospodarki w przejścio- na kon.ieczność "utrwalenia dynami- wa~w maJq.cych podstawowe 2llla· 
wym rządzie w Angoli. Portugal- cznego wzrostu produkcji, a zara· ozenie dla go.spodairld na.TIOdoweJ. 
czyk Vieira de Almeida oświadczył zem len•m•go dostoSOWal!lia J . ..; 8 · 
po przybyciu do Lizbony, że sytu- truktury~ t b ,_ -, limo Pol.ltyczne i IP.rez.ydiwn Rzą.· 
acja gospodarcza Angoli jest „po 8 uo po rz.e ryn..:u wew- du pozytyw<11ie oceniły p.rzebi~ prac 
prostu rozpaczll wa". Wskazał on za- nęt.rzinego i handlu zal!ranicz,nego. 
razem, Iż rozwiązanie obecnego kry W dzied~inle inwestycji zalecono żniwnych ł początek siewów jes!en­
zysu może zostać osiągnięte wyłącz- dalszą k0t.'1rentrację robót na obiek- nyclt. Prace te pr.owadlrone są SJ'.lra­
nle na drodze politycznej. „Nie !-ach przewidzianych do uruchom.ie- Wllliej nit w lallacb ubiegłych, lepsza 
można podjąć żadnych kroków, na- nia w roku bieżącym i w p.ierwsz.ej Jest tetż działalność in.IStytucji <llblslu· 
wet doraznych, dopóki problemy połowie roku przyszłego. Niezb~"ne 
polityczne nie zostaną uregulowane jest również 'llwiększenie wy.sitków gują.cycb m111i.Otwo. 
- stwierdził minister. Mówiąc o 
przcj5clowym rządzie Angoli mini· załóg dla możłirwie s.zybkiego osią- Biutio Politycm1e d Plre.z.ydJ.um Rzą-
ster oświadczy!: „Rząd ten prakty- ga•nia pelnych efektów produk.cyj- du wyraailły przekomlllłe, że za.togi 
c~nie nie istnieje od 2 miesięcy, a nych w n.owych zakładach. zalldadów przieIDyslO<Wych i W6ZYISCY 
obrady nie odbywają się od 3 ty- Pozy1.Y'W1llie ooon.iono wynikd dali.a· ludzie pracy dołożą wszelkich s.ta· 
godni. Obecnie nikt Już nie rząrlzi łań podjętych w celu lepszego go· mń. aby dobrze wyko·nać 7llłdania 
~ngolą, a północna część tego kra-1 spodarowania pracą lrudiZką i popJI&· 
Ju. opanowana przez FNLA, została wy relacji ekOlllOmiCX1J11ych w przed• 
oderwana od reszty kraJU". siębionstwaoh. Zalecono kont.Ytw.ow·a· 

nie wys!ił'ków 7illli-ermjącyoh do dal· 

Sprawa Sirhana ponownie 
no wok.endzie sq.dowej 

Zairząd nadzorczy okręgu Los s.p.rawa wróci ponoWIIlie na wokan­
Angeles wypowiedział sie jedno· dę sądową, by wypowiedzieli się na 
myslnie Za wszczęciem kroków ten temat eksperci d.s. balistyki. 
prawnych które ustaliłyby czy Si'r-

prozewidlzia.ne na mlesiJ\Ce, letnie. 
l\1ieć to będzie ważne zna.c:r.e>ńe dla 
pomyślnej realdzaqji zadali calego 
bieżącego roku. 

Podziękowanie 
za uratowanie 
marynarzy RFN 

Ambasada RFN w Warszawie 
przekaz.ala Ministerstwu Spraw Za· 
granicz.nych podziękowan.ie dla pol­
sk~ch statków i wladz bi.orących u­
d-ział w akcji ratowniczej P<> zato­
nięciu ®tatku RFN mis „Bremer 
W€.s.ten" w dniu 27 lipca 1975 r .. w 
wynt!ru której uratowano 7 człon­
ków załogi tej jecinosVki. 

Ambasada przekazuje podzię.1{.o­
waniia w szczególności: Pol<:Jk iemu 
Ratownictwu Okrętowemu w Gdy­
ni, kapitanD\\"<i statku ratownicze­
go „R-4" z Ustki, kap.i.t.a.nowi portu 
oraz zarządowi portu w Ustce. a 
także załodze jachtu ,.Zamoni1" 
Agencji Morok.iei w G<lyni. 

Podobne podziękowanie prze.ka.zal 
wcześniej prezydent Sen.atu Bremy, 
burmistrz. Ha.n:> Koschnik na ręce 
ambasadora PRL w Bornn, W. Piąt- j 
kowskiego. . 

zostały dotychczas opanowane. We· 
dług najnowsz.ych meldunków w 
rejonie Eschroe i Gorleben og'ien 
objął prawie ty.ląc ha lasów. Mimo 
zastosowania najnowszych środków 
technicznych nie udało się opano­
wać żywiolu. Pr.z.ed ki.lku dniami 
oineń odciął kilka wo7.<lw s•trażac­
kich. Pięcioo·s-ol>owa 7.aloga jednego 
z samochodów zglnęła. 

Ogień z;agraża tymczasem os.ie­
dlom. W środę po ipolu.dniu musia­
no ewakuować 3 tys. mieszkańców 
zagrożonych domów. Przygotowano 
dla nich zastępcze kwatery w rejo­
nie Hanoweru. Dotychc-zasowe stra· 
ty ~zacuje się na ok. 40 mln ma­
rek. 

Rosnące rozmiary kataSltrofy spo­
wodowały włączenie się do akcji 
nowych ;edn.os.tek straży, Bundes­
wehry i oddziałów służby gra:n.icz­
nej. W a!rnji z;najduje się 01k. 10 
ty9. osób. Podnos"Zą s.ię glosy kry­
tyki, że władze zlekceważyły nie­
bezpieazeó.stwo. W poerwszych 
dni.ach po wybuchu pożaru brak 
było wspótdz.ialania i stąd katastro­
falne następstwa. 

Republiki Kabinda, która ogłosiła 
si.ę państwem niepodległym 1 sierp­
n;a br. w cz.asie szczytu O.TA w 
Kam.pali, podał w środę skład Dzą­
du. Na jego crele stan.ąl Francisco 
Xavier Lubota. Ministrem &-praw 
zagranicznych :ros.tal Charles. Sum­
bu Pena. 

han działał samotnie, mordując w 
1969 r. senatora Roberta Kenne­
dy'ego, który ubiegał się właśnie o 
nombnacje z ramienia Partii Demo­
k.ra tycznej. 
Zarząd oświadczył, że nie ma 

wprawdzie wątpliwości co do wimy 
Sirhana, który został skazany -m 
ten cz)"n, na karę śmierci w roiku 
1969, a obecnie odbywa karę der 
żywotllliego więzienia po zmianie 
pierwotnego wyroku, ale należy 
ustalić czy podczas zamachu działał 
drugi jeszoze &prawca. To głośne 
zabójstwo polityczne wywoływało 
od samego początku liczne kon:tro­
wersie. Po obecnej decyzj! zarządu 
nadwrczego wydaje się pe\V'ne, że 

Żniwa w ZSRR 
Centralne Biuro Statysty.cz;ne 

ZSRR poinformowało 13 bm., że 
siko.szono już w tym kraju zboża z 
60.5 mJn hektarów. Wymlóc-ono 97 
proc. skos•wnego zboża. Obecmie 
kończą &ię żniwa na Ukirainie, a 
akcja żn.iwna przesizła na pola 
wsichodmich regionów kraju - Sy­
berii i Kazachstanu. 

Bill!I'o IPOl:l.tycnn~. d<ikona.ło oceny 
.ideowo-polltyc:zncych i 011gan1zacyj. 
nych rezultatów wymiany legltyma­
c;i c:ztonkowsk.lch PZPR. P!rlzedsię­

w:i;ię.ata ideow10-«>0lił.Yamte i organi-
7,a.cyjne p-011:\v~UJy osiągnąć w pemi 
cele i założenia wymfa:ny legitymacji, 
na.kreślo.ne na I Kro.jowej Konferen­
C\ii PZPR, wpl:yinę.ly na W2lr()St ak• 
tywności członków pa.l'tńj w reall!zia· 
eji zadań społewm.o-gospoda.rczych, 
p1·zyczyinily się do pogłębienia wię· 
„i p.a.rtil ze spoleozeństwem I wnoc­
lllienla. jej kietiITTVllliozej rol<l. Na.stą· 
Piła dalsza ideowa konsolida.c.ta !!ze~ 
regów pa1-tii, WZl'osta dem<rkracja i 
dyscyplina wewnąt11ZJ>artyjna., pozy. 
tywne zmia.ny 7.S.Szly w metoda.eh i 
sty'lu pracy WSZY61'kieh ogniw I in· 
stamoji party.tnycb, 1><>dll1i-05la się 
spra Wlllość d'Zllalamia pa.-rtii. Doslu>na· 
lenie pracy orga.ni?Jacji pa.rtyjnyeh i 
umacnianie pr7od0twnictwa clllonków 

37 mln podreczników szkolnych 
Enltława Angoli w Afryce zachod­

niej leży nad Oceanem Atlantyc· 
kim, na północ od ujścia Konga. 
Graniczy z Zairem i Ludową Repu­
bliką Kongo. Administracyjnie sta­
nowiła dotąd jeden okręg. Powierz· 
cbnla tego terytorium wynosi 7,6 
tys. km kw„ ludność - ponad 50 
tys. Gospodarka: eksploatacja lasów, 
uprawa kakaowca I bananów. Prezydent Ford wnosi 
Skończył się przegląd o rehabilitację 

partii wzmoglo aktywność eal:vch (Dokończenie ze str. 1) 
?:espo~ów pr-a.c01Wni~zyc11. przyczy<nfa· Jak z,wykle są pewne ktopoty z 
.l!'e ~."' w r8"ullla.c•e do le1*zej <:ea· dystrybucją - nie we wszysLKi<:h 
łl!Z!&O}I zadań produkcyjnych. I 1'Sięg8J'n!·ach są pelne komplety pod-

ręczników dla poszczególnych klas . 
Biu1:10 l'!Oili<tyMne wy.ra'l!ilo pod.zię· Dokłada slę stara1\, by mankamenty 

kowanie mszystkim dll!lallaczom i I te W-<>taly jak najszybciej usunięte. 
cz:t!mlkloon p11Jl'tit, któm:y przez ak• Nie dla w >ZYstklch jednak sta.TczY 
tyWny ud2!iał w przedslęwzi~clach nowych podręczników. Ich druk bvi­
'llWią.zainycb z wymianą lei:>iotyma<1)1 by zresztą wielkim marnotrawstw~ 
partyjnych przyaz..vmili się d<i w71ro- papieru. skoro do nauki mogą być 
&tu autorytetu o:-ganizac:H oartvi- z powodreniem 'NYkorzys.tane pod­
nycb i ich wt>łvwu 111<a środowiska, ręczniki używane. Skupem używa­
w któTY'Ch d!ziała\lą. nych podTęczn.!ków zajmują sit:; upo-

ważnione do tego księgarnie l a..'1>ty- / 
kW.aTiaty, Jak z,wykle z ko1'tcem si€r­
pnia i z początkiem wneśnia o.rga­
ni:wwane będą w miastach kierma­
sze podręo;mików używanych. 

Kronika wypadków 
e Wczoraj w Łodzi na ul. Zgier­

&,,,.cj przy Liściastej, Helena S. lat 
'16 (Jaskrowa 19), przechodząc przez 
wydzielone torowisko tramwajowe 
została potrącona przez tramwaj 
22 '4 . Kobieta poniosła śmierć. 

(Dokończenie ze str. 1) j bie programowanych na najblilższa 
!Podczas obradującej nleid.a.\vno w przyszłość 'lllllO;an w dzied~inle po-

k~alnlach i zakładach 1>rzetwór. stępu technicznego ze st;osowanymi 
cz;yeh &lanki w Tarnobrzegu koufe· do tego potrzeb-ami ma.te.riatowymi, 
renr,11 samorz.ąllu robotnie1.ego oka· iakiie będą nżyt;e '" produk-0JI. 

Jima Thorpe'a Rozszerzenie uprawnień do zasiłków 
e Przy zbiegu ulic Karolewskiej 1 

h.. ;.emienieckiej o godz. 10.55 kie­
rowca samochodu osobowego IS 1516 
W .esław K. potrącił przechodzącą 
Jezdnię na przejściu dla pieszych 

I o podwyższone zasiłki przysługują- Stefanię B. Kobieta doznała zlama­
sce z tytułu nowych przepisów? :lia ręki i przebywa w szpitalu. 

Jak dowiaduje się w ZUS dzien- ;:;v..ladkowie tego wypadku proszeni 
nikarz PAP, jeśli chodzi o pracow- są do WKRO MO ul. Wł. Bytom-zało się, że zapasy materiałowe 

wm-osly o 47 mln zł w porc>wnaniu 
do stanu na początku 1.975 roku. Zło· 
żyły &ię llll to nowe. !Uldmierne za­
kupy rzęści za.miennycl1. przrfl<rarza­
Jące rller.~·wiste możliwości ich zn­
żyoi.a. POtSz;CT,ególne za.kJady i łeb 
w:vdzlaly po prostu za.wyżyły swoje 
potrzeby Już na etapie spo.rz~zania 
nowych planów. Dzialo się to - co 
eieka.WS<ze - niemal rów11ole,'1"le z„, 
~ikwirlowanlem na-dmieirnyrh starvc.h 
J!la.pasmv. Po prostu w «rielu 1<1<>m6r­
k&<lh organizacY.inych prudslębinr­
stwa zamówienia mate11lałMve na 
rok bieżac:v w najzwyklej~zy sposób 
,,skopiowaltlo" z ubiegłol'Ooz11ych 

•kart. 
Przykład ten. ja.k i inne swiadi:<:ą . 

że ttad·a1 wiele zaiklad6w przemysło­
wych i a!Qoś dz! wn.ie nie kC>jarzy so-

Prezydent USA, Gerald Ford wy-
Nasuwa się nie<>dparty wniosek: stosował list do Międzynarodowego 

w prz-edslębiorstwach przemysłowych Komitetu Olimpijskiego z wnio­
muszą barozlej energi~nle d1.iałać skiem o pośmiertną rehabilitai:.Ję 
k.omórkl wery~ilkujące sktadane za· sławnego niegdyś lekkoatlety, ri'li­
mówienia na surowce i materiały. strza olimpijskiego w dzieslęclobo­
Niewystarazający okazuje &.ię też sy- Ju z 1912 r. - Jima Thorpe'a. 
stem kontroli bankowej :z tisikalnY· Thorpe pozbawiony został medali 
mi konsekwencjami, gdyż o !lkut- olimpijskich, ponieważ oskarżony zo 
kach płaconych przez zakład br i stal. iż brał 60 dolarów miesięcznie 
od~etkach mało praktycznie wie śre- za udział w meczach baseballowych. 
dnia kad-ra kierownicza p.rlled6ie· Zmarł w 1953 r. 
·bior;;tw, która. .bezpOŚrednio .na ~NO· w hście skierowanym do prze-
im odcipk1r- di:i;ałan\:t .kszta1tąie. z~- \9f>łlł11.'d~ącegb MKOl. !orda Klli:in1 
pot1"1;ebowanle materiałowe, .Teśli nie na podkreśla się iż pośmiertna re­
chcemy, aby nadmierne i :z.bedne za- hflbilltacja Thorpe·a byłaby dowo­
oasy Rurowców c;zy materiałów pro· dem uznania zasług tego znakomite­
dukcyjnych bądz pomoc11>iczych w I go sportowca. Thorpe był Indiani­
produkcH rosty - zaiinteresujmy sie nem i po dzień dzlsieJsz:v jego na­
bardi;iej codzienna oracą wy<ehowaw· zwlsko cieszy się wielką sławą 
czą wśród c.alej zal-Ogi. · wsród Indian amerykańskich. 

(Dokończenie ze str. 1) 

Należy podkreśllć, że podwyższone 
o 500 zł zasiłki przysługują także 
na dzieci, które ukończyły 16 lat i 
zostały zaliczone do I lub Il grupy 
inwalidzkiej. 

Rozszerzony został również wykaz 
schorzeń uprawniających do uzyska­
nia podwyższonych zasiłków. Włą­
czono tu np. wady układu krążenia 
i oddechowego, znacznie upośledza­
jące sprawność organizmu. Do sta­
rań o podwyższony zasiłek upoważ­
J).i1;1ją obec;nie P.'lrdzp j:l\Q<:zn~ zabu­
rzeń!a rńowy dziecka, wytrt~gające 
współdziałania w procesie uczenia 
się, a także stany chorobowe przy 
których niezbędna jest pomoc rodzi­
ców w leczeniu 1 rehabilitacji, np. 
ciężkie postacie cukrzycy. 

W jaki sposób należy się ubiegać 

ników mających dzieci do 16 lat, >k ej 60, tel. 715-86. • · 
sprawy zakończone przed 1 bm. od- • Na ul. Rudzkiej 164 wypadł z 
mową, na podstawie orzeczenia ko- ti- •. nwaJu Lucjan N. z urazami 
misji lekarskiej d ·s inwalidztwa i c; ·szki przewieziono go do szpitala. 
zatrudnienia, będą przez oddziały • Na ul. Limanowskiego zszedł 
ZUS rozpatrywane z urzędu. Nato- rd„.ownie na jezdnię Zbigniew K. 
miast w sprawach dzieci pracowni- ldt 34 i zmusił do raptownego ha~ 
ków, które ukończyły 16 lat, rodzi- mowania kierowcę samochodu oso­
ce lub opiekunowie będą musieli sa- bowego FX 4931. W zatrzymujący 
mi wystąpić z wnioskiem o zasiłek się raptownie wóz uderzył jadący z 
podwyższony. To samo dotyczy tyłu motorower, Pasażerka motorcr 
spraw dzieci emerytów luj> renet- weru, 8-letnla Mon.tka C. doznała w 
Stb'\v. • Wrl!oskl ridlezy sklłCfeó \v · za-' ·V\ YPl"qk patłu;c~ęń twa czy. Dziecko 
kładach pracy lub tez inspektQra- OP" rzono w. pogotowiu. . . . 
tach czy oddziałach ZUS. Jeżeli w e . Przy zbiegu al. Kościuszki i ul. 
sta:>ie zdrowia dziecka nastąp:la 22 i... pca Jan Z.. wszedł raptownie 
zrmana od czasu badanill przez ko- na tory MPK i potrącony został 
misię lekarską, należv do wniosków przez tramwaJ 1113. · Pieszy przeby­
dołączyć aktualną dokumentację le- ,„. na obserwacji w szpitalu. 
karską. e . Przy zbieg.u ulic Rudzkiej 1 

P~ ,,1 oły motorniczy tramwaju 26/~ 
przycisnął w automatycznych 
drzWi.ach rękę Irenie Ł. Nie:ortun-
nej pasażerce pomocy udzielono w 
pogotowiu. świadkowie tego zajśc ' a 
proszeni są o zgłoszenie się w 
WKRD MO. (kl) 

Komunikat Totka 
W sobotę Szombierki - Widzew, w niedzielę tKS - Polonia Przed chorzowskim meczem Polska-Holandia 

W zalkl:a.dach Toto-Lotka z dnia 
Hl. VIII. 1975 r. stwierdzono; 

Burzvński-najlepszvm bramkarmm SI a w n y J o h a n g r y m a s i ... 
trzeciej kolejki ekstraklasy C 

oraz więcej miejsca poświę­
ca hol~nderska prasa sporto­
wa zbliżając:y:m się pojedyn­
kom „pomaranczowych" z Fin 

poty z zestawieniem najsilniejszej 
druty ny. Johan Cruyff i Johan 
Neeskens. a także k:ilku ich partne­
rów z drużyny wicemistrza świata 
występuje w zagranicznych druży­
nach i będzie miało trudności ze 
zwolnieniem na mecze reprezentacji. 

P<>chlebne recenzje, jaikie zebra! 1.a 
'n"ręoz 1makomita g.rę w 1nec7JU o 
mi.strllO&ilWO I ligi Wid.rew - Gó~nik 
(Za.brze) - prood" wszyistkim za o· 
bronę rzutu karnego egzekwmvanego 
pt'>lez na.pastnika za.bll7..aliskiej druży. 
miy Popow1i.oza - spmwily, że b.ram· 
kainz łódzkie.i d.O"u:i:vny znalaa.l się w 
l:'l'Onie najlep<i:r;ycb pilkamy nledzi•A· 
inej k-OdcjkJ ekstraklasy. 

ProwadUlcY klasyfikację najle.pszej 
„jedenastki" piet:'\\'szoligowej .,Prze ... 
giąd Sport;owy" uzna•ł BUrrzyńskiego 
za najlepszego !lOlklpera minionej 
nled!Zielt Równie wyroko ooert.l.l go 
katowicki .. Sport". Bu,-zyński wy­
grał wiec rywalizacje ze s-1:-0im uty­
tułowanym kolegą po fachu, repTe­
zentamtem Polski - J. Tomaszew­
skim. Bramkarz Widzewa znalazł 
się w gronie najleoszych obok ta· 
kich nazWisk jak Szymanow1Ski. O· 
stałlńBlkl, żmuda, SobczyńS!ki, Pa w. 
łowisk i. Gąsio.r, Ka61J>erczak. Lat-0, 
Domall'$ki, 5'za.miach. 

Na kortach MKT 
W dnia.eh 15-18 bm., na kortach 

MKT w ParJrn Por>tato·wskiefł<) roze­
grany zostan:e strefowy tul'niej tl'­
nlsowy o p4char .,Valerto". Udz'.al 
w te.i imprezie ·.,,ezmą tenisiści. któ­
rzy nie ukończyl.J 18 IM życia. 

Piet·wszego dnia odbędzie sie me-cz 
ZSRR - Belgia. 16 bm. Polska zmie· 
TZY sle z CSRS. 17 bm. grają z,wy­
olęzcy. a w ostatnim dniu odbedZ!le 
sie mecz o 3 i 4 miejsce. ' 

Do reprezentacji P01$kl powotano: 
D WieC1l()!llk.a, M. Niemca, W. O~o­
llńskJego, D. Ko<>tulskiego ("wszyscy z 
Wars;io,aWy) i R. Wędroc<hę z KatlliWlC. 
Trenerem naszej drUżyny jest z. 
BaJtólła !Oil 

J 

Wyścigi kolarskie 
w Aleksandrowie 

W niedzielę, 17 bm. łódzka Gwar­
dia organizuje ogólnopolski wyścig 
kolarski w Aleksandrowie. 

program przewiduje start senio-
rów na dystansie 94 km i juniorów 
na tym samym dystansie oraz mło· 
dzików na 47 km Wyścigi rozegra­
ne zostaną w obwodzie zamkniętym. 
Start o godz. IO. (nl 

landią, Polską i Włochami w elimi­
nacjach mistrzostw Europy. Komen­
tatorzy nie kryją zaniepokojenia co 
do losów reprezentacji Holandii w 
walce o zwycięstwo w grupie V. 

Nie ulega wątpliwości. że trener, 
Georg Knebel będzie miał duże kło 

Jeden z przedstawicieli hiszpań­
skiego klubu FC Barcelona, w któ­
rej barwach grają Cruyff i Nees­
kens oświadczył wręcz: w meczu 
Holandia - Finlandia 20 sierpnia 

Wairto 1>od:k.reśltć. że nazwisko Bu· 
rzy1bkLego trafito do notesu trenera 
naszej reprezentacji narO<lowej - K. 
Góns.kiego wraz z pochlebną ce.n:ziUJr· 
ką wysta•Mi<>ną mu przez selekcjom.e· 
ra, m.in. za w-spa.niala i skutecz.na 
paradę przy obronie „karnego". Oby 
podobn.e recenzje otrzyma~ Burzyń­
ski w Jro1ejnych ~potkaniach m;. 
strzowskioh. A okazjJ ku temu nie 
b!'alklnie 

Już w ~ob~te beniaminek elnstra· 
lilasy zmierzy się w Bytomiu z jede­
nastka tamtejszych Szo:mbierrlk. PO· 
or.ąteJ,t mecz,u, z którego relację na· 
szego ~ec.talnego W:\'1!iłan·ni'ka zamie· 
!k.im:v w pouied'!:iałk-0wym wyda~liu 
„DP''. o godz !G.30, Bedzie bo pierw­
szy mecz, który przyjdzie rozegrać 
widzewla0kom na wyjeździe. Uczymy. 
iż p0dopie-02om trene.-a L. Jezierskie­
f!.O zaprezenitują 'N' sobotnim t>OJe· 
dynku ofia,rną i skuteczną g.ri:. 

Zwycięstwo Polonii (Bytom) 

Piłkar.ze I.KS podejmą z ltolei ua 
wlas11:vm. boisku w niedzil'Je (pC>C"Zą· 
tek o godz. ł8) bytomska Pt>lon•ę. 
Sy.rnpait:vocy LKS spodziewają się lep. 
~?Jegn wvste1>u leh pu1>ilów n·nit..-Ji w 
s.p<itlkanliu w Poznan;u z tamtej&:vm 
Lechem. 

W pozosta~ych meozach czwartej 
lrol('jki eksllrak.l.asy spotk~.ią się: 

Gónilrl.k - Lech. Legia - Wisła. Po· 
goń - StaJ ~1). ROW - Zaglęble, 
(St.i~ (IRiz.) - ltuch, Sląslt - GKS 
(Tychy). (W) 

W 
czoraj rozegrane zostały dwa 
zaległe mecze I kolejki spot­
kan o mistrzostwo ekstr;ikla­
sy. Spowodowane to było u­

działem t rzech naszych pierwszoli ­
gowców (Zagłębia, ROW i Sląska), 
w tegorocznych rozgrywkach Pucha­
ru Lata. 

Niedzielny rywal jedenastki I.KS, 
bytomska Polonia bez większego 
kłopotu uporała się z sosnowiec· 
kim Zagłębiem, zwyciężając na wła 

Porażko szczypiornistów 
W drugim dniu międzynal'Odo\v~go 

turnieju w pilce rę=el mężczyzn 
rozgrywanego w M!lirtin nasi piłkarze 
przegrali z Rumunia 15:17 (6:10). W 
drugim meczu reprezentacja NRD 
pokon.ala juniorów CSRS 15 :13 (9 :8). 
Pro„Na.dzą Rumuni przed. nasza re­
preze.n.tiacia. 

Europa bez transmisji telewizyjnej 
z Olimpiody w Montre,olu? 

Pra.\\idopodobnie tylko kibice 1WOr· 1 Jak oŚ\viad~;i:\I przed.stawiioieJ. Eu­
towi w Ameryce Północnej oglądać ~ejskiej Unii ltadiowo-Telewizyjnej 
będą transmisje telewiz;...-Jne z Lt.t· (EBU) nie przewiduje się da!!szycb 
n1ch Igrzysk Olimpl,iskich w Mon- pertrakta.oji i wszystko wska."Luje na 
trealu. Rozmowy miedzy towarzy. to. że przebieg Olimpia.dy w !lion· 
stwa.m; radiMV-O-tele\~iizyjnymi in· trealu nie będzie transmitowany do 
nycb kl'&jów, a komitetem 01-ga11i:za- kraj6w ewopcjskicb, 

snym boisku 3:0 (l:O). Bramki zdo· 
byli: Radecki, Kuchta i Krupa. 

Bytomianie byli zespołem zdecy· 
dowanie górującym nad swym ry· 
walem. Piłkarze Polonii przez 90 mi­
nut gry kontrolowali wszelkie po· 
czynania, nie dopuszczając przeciw· 
ników do zorganizowania groźniej· 
szych akcji ofensywnych. Przewaga 
jedenastki bytomskiej uwidoczniła się 
szczególnie w drugiej połowie. W 
zespole Polonii najlepiej zagrali 
Grociak, Brysiak, Kuchta i Orze­
ch<lwski. Na tych zawodników oraz 
na zdobywcę pierwszej bramki -
Radeckiego, muszą zwrócić baczniej 
szą uwagę ełkaesiacy w niedzielnym 
meczu. 

W drugim meczu rozegranym w 
Rybniku pomiędzy zespołami miej· 
scowego ROW i wrocławskiego Sla· 
ska padł wynik bezbramkowy. Mi­
mo zerowego konta, mecz stał na 
dobrym poziomie. a ofensywny styl 
gry obu drużyn podobał się 15-ty­
sięcznei widowni. 

W tabeli nie zaszły większe zmia­
ny, jeśli nie Uczyć (po uwzględnie­
niu wczorajszych wyników) spadku 
o dwa miejsca w dół Widzewa i o 
jedno miejsce LKS. A oto tabela 
po rozi>graniu środowych meczów: 

TABELA 

1. Wisła 
2. Stal (M) 
3. Ruch 
4. Pogoń 
~ GKS Tychy 

Polonia 
7 Stal (Rz.) 
8. Legia 
9. Sląsk 

10. Widzew 

4-1 
S-2 
6-2 
&-3 
4-2 
4--2 

cyjnym Olimpiady (0010) zalk,ońozy­
ly ~ię fiaskiem. Bylby to wielki „cios" 'Zadany ui 11. I.KS 

5:1 
4:2 
4:2 
4:2 
4:2 
4:2 
4:2 
4:2 
3:3 
3:3 
2:4 
2:4 
2:4 
1:5 
1 :5 
1:5 

2-1 
~-8 
2-2 
2-3 
3-4 
1-3 
D-3 
1-5 
1-S 
1-5 

Ka.nadyjozycy odrzucili ostateczną 

oferti: - 9,3 mln dolarów za prawo 
tra~tsmi.f>Owania IO, żądając sumy 
pra wrl „ diwulliroł!n.ie wyŻliiZeJ - 18 mln 
dolarów. 

stro11y organizatorów wsey~im 12. ROW 
sympatykom eportu w Europie jak 13. Górnik 
1. innych konty11eutó:w. !\fit.my na· 14. Lech 
d'lJieJę, że do tego Ili.ie d;ojdl:.ie I j 15-18. Zagłębie 

Szombierki 
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gospodarze mogą śmiało wystawić 
samych amatorów i nie powinni 
mieć kłopotów ze zdobyciem obu 
punktów. Holeudr,;y nie mogą tak· 
że liczyć na udział Cruyffa i Nees· 
kensa w ważnym meczu z Włocha­
mi w Rzymie, przewidzianym na 22 
listopada. Następnego bowiem dnia 
zaplanowano w Hiszpanii kolejkę 
ligową i obaj piłkarze będą musieli 
oczywiście wystąpić w mistrzowskim 
spotkaniu Barcelony. Tylko na mecz 
przeciwko trzeciej drużynie mi­
strzostw świata - Połakom, 10' wrze 
śnia w Chorzowie Cruyff i Nees· 
kens będą mogli otrzymać od swo­
jego klubu zwolnienie". 

Ale czy obaj będą c\1ciell z niego 
skorzystać? Cruyff i spółka toczą 
bowiem od roku spór z holende<­
skim związkiem piłkarskim o pre­
mię za udział w finale mistrzostw 
świata. Z 3,2 milionów guldenów, 
które stanowiły udział Holandii w 
podziale dochodów ~ mistrzostw 
świata, reprezentanci otrzymali „tył 
ko" niespełna 1,5 miliona. „65 ty­
sięcy na jednego piłkarza to śmiesz 
na suma" - uważają piłkarze i żą­
dają średniej premii w wysokości 
100 tys. 

Jak widać, w obliczu jesiennych 
pojedynków mistrzostw Europy, se­
lekcjoner reprezentacji „pomarań­
czowych.f ma sporo powodów d-0 
zmartwień. 

To ro wcy Społem prowadzą 
W Radomiu rozegrano wcwraj pią­

tą serię zawoctó·N torowych o puchar 
PFS Był to jed.noczeS:nie ostatni 
sprawdzian formy prze<! wyjazdiem 
na MS. 

W wyśoigu na 1 km Kiar.21kowski 
(Dolmel) "1"ewanl:awal się mlodcrnu 
ryv.•aiowi G<>szczynskiemu za m~strzo­
stwa Polśki zwyciężając w czasie 
1.10,4 (o 0,7 sek. p1·red Goszczyń­
skim). W wyścl.gu sprl.nterskim swą 
klasę pot"Nierd•zil Kotlióski wyprze­
dzając R·a.czyńskiego i Kocota. w 
tacndemte trlumfowala reprezenta­
cyjna dwójka Kotliń~ki - Kocot po. 
konując duet Społem Jtac.-..yńiski -
Zarzyoki. 
Wyścig drużynowy zakończył 

się zwycięstwem Cli\"órki PZKol.: 
JaJnkiewiCJ1. Lang, Sujka, F'itiląg, Wy­
śc!ig na 20 km wygrał Szczepkowiski 
(Legia), przed Kierezyliskim (Spo­
łem). W ptmktaoJI klubmvej prowa­
dzą torowcy Społem przed szozeclń­
akim Gryfem i sliOłe.czuą Legii\-

LOSOWANIE I 

Il ro.z.w. z 5 tr.af. pr-em. - w;•gt1ane 
po olml-o 139.000 "Z:l, 

249 rozw. z 5 traf Z'.Vy!kl. wy. 
grarne po olwlo 6.000 21. 

11,900 rozw. z 4 trafceruan1i wy-
grane oo 193 zl. 

100.96R r07.W. z 3 trafieniami wy-
g;ra•ne po 12 zł. 

LOSOWANIE 1!I 

l roZ\v. z 6 trafieniami - wygrana 
L.OOo.ooo zł, 

1!9 .rozw. :p; 5 tret. zwyl.d. wy-
grane po około U.OOO z.I, 

7.631 rozw. z 4 tralieniami wy-
grane po 281 zl, 

131.802 rozw. z 3 traflieni:ami - v:y. 
grane Po 1<; zł. 

MAI.Y LOTEK 

19, 21, 25, 31, 35 
wylosowana banderola: 

700283 

W dniu 18 sierpnia 1975 roiku 
o godrzinie 19 w kościele św. 
Kl'IZyżą, piv;y ul. Sienkiewie-z;a, 
z&Stanie odprawione nabożeń­
s·bw<> za. 

$. ł P. 

WŁADYS:ŁAWA 

SIKORSKIEGO 
GEN. BRO~I 

N AOZELNEGO WODZA WP 
oraz ru poległych żołnierzy 
I Dyw. Pancernej w bitwie p«Xi 
Falaise. • 

TOWARZYSZE BRONI 

J „~cy naczelnego dyrektora 
Centrali Surowców Wlókienni. 
czych I Skórzanych w Lodzi tow. 
inż. STEFANOWI FRENKLOWI 
wyrazy serdecznego współczucia 
z powodu zgonu 

BRATA 
składają: 

DYREKCJA, POP PZPR, RA· 
DA ZAKLADOWA oraz PRA­
COWNICY z LODZKIEGO 
PRZEDSIĘBIORSTWA OBRO. 
TU SUROWCAMI WLOKIEN· 
NICZY!\ll i SKORZANY~ll 

w ŁODZI 



• • 

P'OO DYKTANDO ... 
- To nie my jesteśmy winni, że w 

sklepach nie ma atrakcyjnych ubio­
rów - twierdzą producenci branży 
dziewiarskiej, wytaczając na1c1ęzsze 
działa przeciwko handlowi: że broni 
się przed nowościami, że interesuje 
się tylko pewnymi, sprawdzonymi ·;uż 
no rynku wyrobami, że brakuje mu 
ooerotywności i - bywa - naizwyk· 
lejszego handlowego noso. Przedsta­
wiciele Merkurego nie pozostają 

. dłużni i, zapewne w ramach rewan­
żu. przytaczają równie długą listę 
„grzechów" przemysłu. 

Swoisty „odbijany" trwa lotami, 
wzbogacony o coraz to nowe niuanse 
i tylko klienci sklepów odchodzą z 
kwitkiem - bez wymarzonych bluzek, 
żakietów, spódnic. Coś tu nie gra. 
Tylko kto jest winien? Bo, nawet Sa­
lomon nie rozstrzygnąłby chyba tego 
sporu. 

To nie my 

my o kłoootach dziewiarstwa ku. Ostatnio taś ~odzlć musi ko- idea.lnie, gdy roczny pia.n handlo· 

jesteśmy winni, te 
nie ma atrakcyjnych 
ubiorów„. G dy Ol"Zed mi~iącem oisaliś-1 ma kłcn>oły z zaspokojeniem ryn-1 - A Jalde ma być ws?.ystko w sklepach 

które - wzmocnionP wnr.aw- niiwtnośc' eksoortu (spłaty koszto- wych oot.rzeb budo.il' sie z wy.prze-
dzie wlelomil\onowvm La- wny,•h. w wiekszośri importowa- dzeniem od 6 do 18 mieslec~· - żamke młodzieżową wynosiła za-

strn-k.iem inwestvrv1nvm ni~ nvch inwestycji) z coru wyższymi reolikuje naczelnik Henryk t.y.>io ledwie lO lys. sztuk. Za.mówienia han<llu - 104 tys.! zachwyca sw,.,;a orodukcia. orze<! iadaniami kraJowcg!> odbiorcy. ze z:iednoczenia. - W ootowie lio-
stawiciele orzemvslu narzekał' l<tór:v „nosie ~ie" chce modnie i a- ca opracowa\iśmy iuż i;amńwieni.a - Zakontraktowaliśmy te 10 !Jrs., 
m.in. na nie naileoiei układaia~a trake:v.lnie. Trudna rzecz! - przy- na 1976 r. T niech no tylko wvsko- ale to orzecież miltroskooi.ina ilość 
się wspń!urace z handli;>m. - Nai- T.nalmY to bPz.•tronn ie. czy iakiś sezonowy szlagier, to na cały krai - informują moi 
latwiei widzieć wi,ne u ko&(oś - Nit' Wie<: dziwnego, że na ostał- trzeba bedzie natvchmi.ast wnro- rozmówcy. - Podobnie z drugim 
zareolikowaH natvehmiast handlo- ni<'h TargaC'h Krajowych w Pozna- wadzać i:miany l korekty do na- medalista: kaftanikiem niemowlę­
wcy - oroszę orzviść do na~ i niu handlowcy skakali do oczu szvrh zamówień . To „natychmiast" cym z ZPDz .• Unia" Co tu zresztą, 
Pt"ZYirzeć się naszei pracy! Stedzt: oroducent'Jm wakząc 0 każda ilość musi Jednak potrwać w czasie - dużo mówić! Złożyliśmy zamówie­
wlec z Ziedn'lrzeniu Przed•ie· towaru. 0 którvm wiadomo byto. bo łatwiej manipulować llczbami. nia na 55 mln wyrobów o walo­
biorstw Handlu Odzieżą t wvpisui" że pńidzie. Nie tvlko. Sie$1ięto do niż przestawić produkcje zakładu rach nowości, a icb kontraktacja 
całe k.o1umny lkzb. z którvrh ie~- arsenału wvpr bowanych metod _ przemysłoweg-o„. sięgnęła ledwie 30 mln sztuk! no · Il · t Przygwożdżona tym argumentem, zn11rzn1e wvn ta. ze ~gororl:ne tnterwencii w wvsokich urzedach. Czy nie byłoby zatem łatwiej POddaię się, dobrze wiedząc. że 
11otr~m~y- hancllowe branzv _ d;i-1~- Ze skutkiem. Porostałv również ~pt ac a 1 n ie j pretensi·e 1· żale handlu kierowane wiarsk1eJ szacowane w ~kah krain stare. nieformalne silaki doiści.a 
na 31.8011 mln zł mają pokrycie w do produrentów. przetarte dzięki ood adresem orzemysłu wypelnily-
dotycbcza.s podpi~anvrh umowach o wieloletniej wsoółoracy. ,. dać się rnskoez.yć' by jeszcze niejeden sążnisty ar-ty-
wartości około 30 mld. w przeli- kuł. Podeirzewam. że równie wie-
czenlu za§ na sztuki oka.zuJe się, - Ale nasz wolyw na kształt.o- Pytanie orowokacyine. Wiadomo. le miejsca zajęłyby zarzuty i 
te brakuje na rynku ni mniej ni wanie sie orodukcji rynkowe; ie.st że oołacalniej. ale nie... łatwiej. kontrargumenty producentów .. ,Od­
więceJ tylko 21 mln dziewiarskich ż.aden twierdzi k.ierowniczka Nowoczesny marketing. to jeszcze bijany" wszak trwa! I gdyby ty\ko 
wyrobów. działu dziewiarskiego LPHO. Ja.d- sprawa przyszłości. Na razie. irdy ieszcze wvnikalo ooś z tej wielolet­
. Nieoo później. w Lódzkim Przed- wiga Puriata - obowiązuje orze- brak sondaiu rynkowei:-o. ank.iet. niej iuż potyczki dla klientów 
siębiorstw1e Handlu Odzieżą „O- cież od Il półrocza br. limit orzy. prognoz. pozosta.je tak częst-0 za- sklepów!!! 
tex" dowiem się, że działu wvrob<'>w bawełnlanvch. Wa- wodny handlowy nos, który -my, Ha.ndel karami umownymi, któ­

runki dvktowane przez producen- klienci si.lepów wiemy to na.ile- 1·ymi okładają się nawzajem ban­
tów są więc twarde: „Bierzcie co pie.i. nie wyrzuwa <Jzęslo zbliżają.- dlowcy i producenci zupełnie nas 
da iemy, bo \\I O!"Zeciwnvm razie ... " cej sie rynkowe.i koniunktury. Co nie intel'esuje. Przedstawiciele ha.n­
Bierzemv wier r.o ie.~t. dobrze wie- stało sic np. z „medalistami" o- dlu ma.ją jednak w zana.drzu u­
dząc. że klient. nie maiac wvbo- statnirh Targów Poznańskich: ar- spra.wiedliwienie - pracują prze-

ł' ey h nd10"ło, 
przyjechali z wi.o.se11.nych Tare;ów 
Poznańskich z umowami. które oo­
krvwaly zaledwie 62 proc, z.głoszo­
nych zamówień na Tl ońlror.ze 1975 
r.. ale w wvniku dodatkowych 
kontraktacji svtuaria ooorawila sie 
i wskaźnik ten oodniósl się do 
75.8 proc. 

D-Ośi! jednak liczb. Wiadomo. 
1>rzemysJ dzlewlar~kl nie od dziś 

ru. też kupi to. co znajdz:e na tykułami. które zwyriężyly w kon- cie:i pod dyktando przemysłu. Pro-
skleoowei oótce.„ kursie .. Ładne - Modne - Poszu- ducenci z kolei ;iasła.niają sie tym, 

To wszv5tko orawda. nie demo- kiwane"? W sklepach ich jakoś nie ie rytm ich 1>racy uzależniony jest 
nizuimv jednak Przemysłu - pra- widać! od rzetelności kooperan~ów. dostaw 
cuje on przecież na oodstawie Czy nie może być inaczej? surowcowych itd. Kiedy jednak o-
l~łoszonvch wcześniej ootrzeb han- Trudno winy uoatrywać w przy.

1 

ba.i partnerzy zaczną wsp ó I p r a-
diu. A iakie czesto okaz:uje ,;ię. ,1owiowej już niechęci handlowców co w a ć pod nasze. klientów d.vk­
że są to akurat 1.amt'>wienia nie do wszystkie~o. co nowe. Ofel'ła ta.udo? 
te. których oczekuje klient! ZPDz „FemiJla" na medalową pi- ANNA TYSZECKA 

UIJlllUlllllllllUIHUfllillllłllllllllllllUIUUJlllllIUlllllUJUllUUllUllllllllllllrlllUUUUUllłlłJtlllillUłlłlłł 111111111111111111111nuir11111111m11u 
en sie cofa. Sentencja 
~a nabiera dziś szcze&ol­
nej wyrazisluści. Żyje­
my w epoce ogrumn1:110 to stoi w mie cu. „ .. zatrzvmainia sie w mieiscu" roctz.i 

sie asekuranctwo. lek przed jakim­
kolwiek eksoervmentem. rvzykiem. 
a także„. tendenci.a do orzvk.róce­
nia .. niesookoinvch duchów". do 
hamowania iniciatvw oodwładnvch. 

~ednvm z wielkich miast wo-1 sie za 3-5 lat talosnvm iimoran- do tłumieni.a ich krytyki. W kon-
1ewudl1Uch zbadano k.Jedvs tem wobec młodszyc h. ktorzy sekwencii doprowadzać to może 
około 100 pra'--uwnikow 1o· przyida do zaktadu z nowymi wta- nawet do eliminowani.a z oracy 
mnw 1wl1urv. klubów i >wie- domościarni. z oomysłami. ustawi- ludzi madrzeiszych. bardziei oczy-

tlic. a w1~ ludzi. którzy to wta- czną ciekawością świata. tanych. lepszych w robocie. 

• 

„Na 

• • 

chorobowym" 
C 

oraz częściej nie ma nas w pracy. W rezultacie pow­
stają zalee;łości, które odrabiamy w godz.inach nadliczbo­
wych Na takiej zamianie nie tracimy finansowo, raczej 
zyskujemy, gdyż za czas nieobecności lso<>wodowanej 

fiajczęściej choroba) oł.aci s.ie normalnie; jak za rzas pracy, 
a godziny nadlLczbowe wynagradzane sa podwó]nie. 

Takie sformulowmie problemu ie&t uproszczeniem. Przede 
wszystkim nie dotyezy ogółu pracujących. Nie zaws-ze i.Stnieje 
ścisły związek między wtrostem ilości godzin nad.l!czbowych. 
a wzrostem absencji. różnie te-i sprawa ta przedsotawia się w 
poszczególnych dz1edz;rnach gospodarki. Niemniej do takich pro­
wokujących wniosK:ów, skłania przegląd tabel Miejskiego Urzę· 
du Statystycznego w Lodzi. Wynika z nich np .. że jeżeli w 
I półroczu ub. roku stawstyczny pracownik przemy.'>lu leltkiego 
z różnych powodów (nie !icz:ąe ll.rlopówl przez 14 dni nie byt 
w pracy, to w analogicznvm okresie br. liczba opus.zcronych 
dni wzrosła do 16. 

\V tymże przemyśle o 1 proc. wzrosl.a ilość godzin nadliczbo­
wych, przy czym różnie ksiztaltuje się ona w poszczególnych 
branżach. Największy wzrost ii-OO.zin nadliczbowych zanotowano 
w I pólrocz..u br. w ijednoczen1ach przedsiębiorstw: wełniar­
skich „Północ", jedwabniczo-dekoracyjnych, artykulów techni­
cznych i galanteryjnych, odzieżowych i skórzanych. Spadek 
nastąpi! w przemyśle filcowym i tkanin technicznych oraz dzie­
wiarskim i oończoszniczym. 
Pomiędzy obu tymi zjawi.s.kami istnieje współzależność. Po­

nieważ część załogi nie staje do pracy, zagrożone plany ratuje 
si~ niejednokrotnie zlecajac lepiej płatne godziny nadliczbowe. 
Nie zawsze sama absencja chorobowa bywa przyczyną wzrostu 
godzin n.ad.liczbowych. Walnie przyczyni.aja się do tego kłopoty 
transportowe I kooper·acyjne. a także· zwyczajny bałagan i nie­
dostateczna 1es=e organizacja pracy w samych przedsiębior-
stwach. · 

Jakkolwiek część praoowników nie ma nic przeciwko godzi­
nom nadliczbowym i uwaia je, za okazję do zwiększenia 
swoich miesięcznych zarobków. a czasami wprost ubiega się 
o nie. to jednak zdania 5ą podzielone. Coraz więcej bowiem 
ludzi nad dodatkowy zarobek orzedltiąda wolny czas. Potwier­
dza to li.st t~aszego Czytelpika, który pisze. że „w socjalisty­
cznym państwie nie powi.nno praOO\vać się dłużej niż 8 godzin. 
O to przecież bili się nasi ojcowie i dziadkowie". 

Niezależnie od a&pektów spolecznych wzrost absencji i godzin 

i „po godzinach" 
nadliczbowych nlesie -ze l!Obą uiemne skutki dla gospodarki 
narodowej. Jak zatem zapobiegać obu zjawiskom, z których 
jedno wynika w pewnym stopniu z drugieg-0'? 

b 

Na ilość nie przepraoowanych godzin w najwięks1.ym sot.opniu 
rzutuje absencja chorobowa. Rzecz jasma. że nawet przy naj- ł 
lepiej działającej stużbie -zdrowia, przy maksymalnej profilak- l 
tyce, nie da się zupełnie wyeliminować chorób. a także wy­
padków przy pracy. Jednakże wiele do myślenia da.ie dość 
dziwne pa pozór zjawisko, jaltie zaobserwowano w zakładach 
dziewiarskich „Kalina'' i „Olimpia" w Lodzi. Dziś dyrekcja 
zakładów niechętnie przyznaje się do tego, że w pierwszych 
latach po ururhomieni.u „Kaliny" absencja chorobowa w tym 
nowoczesnym l.akładzie była dwukrotnie wyższa, niż w &t.are.l ~· 
,.Olimpii". Czyżby młoda załoga .,Kaliny'• (średnia wieku 20-22 
lata) byta ai ta~· cherlaw~r .a dwuk.wtnie .4>d nięj,, ~ar.sza za-
lo~a' „01lm-pir' tryskała •wietńyrn zdrmvieI11? 1 1. 

Inny przykład. Stosunkowo mniej zwolnień lekarskich notu­
je S<ię na Sląsku, w gałęziach produkcji, w których praca jest 
S'rezególnie trud.n.a, nieraz i niebe:z:piecz.na, ale w których pa­
nuje wysoka dyscyplina społecz.na. Słyszałem też. krzywd?..ące 
zapewne wiele osób, -zdanie, że na Sląsku „nie op-taca się" lu­
dziom chorować, bowiem tracą wówczas na zarobku. JeStt jed· 
nak w tym -zdaniu s.poro prawdy. 

Stwierdzono, że w zaldad.ach przemysłu leltlkiego Ilość zwol- t 
nień lekarskich rośnie w momenc-ie wprowadT..enia do produkcji 
nowych asortymentów. Zwiększa się wówczas stopień trudności., i 
w pracy akordowej, powodlllje to okresowe obniżenie zarob­
ków. Tak więc nie wypadek przy ptacy 1 nie nasi.lenie cho­
roby, ale zwykla i chłodna kalkulacja każe niektórym pracow­
nikom odwiedzić w takim okresie przychodnię lekarską. 

tern.pa. rozwoJu na całym świe­
cie, w którym zarówno jed­
nostki, Jak cale spuleczeóslwa 
musza dotrzymać kroku oaJlep­
szym. Jak oi11dy w przesiłości. 
nasza wiedza starzeje sie pred­
k_o. a nawet to. czego uczymy 
s1_e w szkole. Jest już zapot­
mooe w stosunku do ouwocLes-
nych wynaluków. odkryć 

snie maia nieśc w ma.sy owa oo- I wówczas można łatwo stan'l.ć akres informacii naukowe!. 
chodni~ w1eciLY. kultury. szmkl. 1 na oozvciach konserwatvwnvcn technirznei. ekonomici,nei. ' 

Nie ma chyba zakl.adu. który nie dysponowałby programem 
przedsięwzięć mających na celu wzrost dyscypliny pracy. W 
programach takich mówi się zarówno o kontrolach, naradach, 
rozmowach. iak i karach. Jednakże najlepszym chyba sposo­
bem wydaje się być system nagradzania. 

wdraźa.nia, ich w życie. 

Dla oorównania: t.aiemnica sw1a­
tłoczulej emulsii. C'ZYLi foLografit. 
musiała czek.ać aż 102 lata. bv 
przeiść •• od oomvslu do orzemy­
słu". Telefo.n prze:z 56 lat cieroli­
wie pukal do drz.wi producentów. 
aby zechcieli uznać iee:o orzydat­
ność. Radio. ten cudowny Instru­
ment porozumiewania sie lud-z.i n.a 
odlee:łość tYsiecv lcilomet-rów - aż 
35 lat oczekiwało n.a wze:!edy fa· 
bryk.antów. Ale ootem szlo to iuż 
coraz szvbciei. Te!ewizia i radar 
już oo 14 latach mogły służyć Lu· 
dziom. tranzvst<)r i Laser . - iuż 
DO 5. 

Dziś trw.a doslownie wyście:, kto 
pierwszy wypu5ci nowa technolo· 
giczn.ie wartość. kto zdobedzie rv­
nek. klientów. Nakazem chWili iest 
zatem ustawiczne odnaWianie wie· 
dzy. permanentna edukacia. ltt<'>ra 
zreszta zakłada „Raoort w sprawie 
oświaty" oor.aClOwanv orzez naiwY­
bitnieiszvch naukowców oolskich 
Trzeba ooznawać nowe technolo­
gie. nowe z.asadv organizartt ora­
cy. metody zarzadzania. uprawv 
ro~Un i hodowli zwierzat. ..Uc1yf 
się choćby od diabła" - zacheca 
„Politvka". 

Na wielkie wvz.wanie eooki <>doo­
wiadamv dziś już z dużym 0<>wo­
dzeniem na licznvch <>drinkach żY· 
cia - insoirowan.i orzez oartie 
która od grudnia 1970 roku ze­
rwała z dreotaniem w mieisru. 
forsuiac nowntorstwo i premiuiac 
twórcza aktvwność. 

Czv wszvscv iednak rozumieia 
ów nak;w chwili? '!:o Qtawda. ie 
cor a-z wvższe kryteria oceny ka.­
drowei skl.aniaia do nau!ti. maso­
we!:?<> dokształcania. Ale nie cho· 
dz.i mi tu O zdobvcie form.alne!!O 
dowodu ukończenia taklee:o czv in-
111ego szczebla edukacii. To bard'!o 
ważne. oczvwi4cie - stokroć wai­
nieisze ies1 łednak istnienie we­
wnetrznei ootrzebv ksztakehia sie 
co dzień. niezależnie od 1dobvt„g1J 
cenzusu. Tvmnasem sootvka sie 
niekiPdv lud7.i, ktńrzy maiac w 
reku form <i lnv oapierek - sooczv· 
waia błoe:o m1 laurarh. prz1,ou~z­
czaiac, że Przv~woionY orzez nich 
zasób wiadomości wystarczy im iuż 
do śmierci. 

cóż się okaz.al.o? - Otóż na pyta- OczyWiście tego tvou konserwa- pedaiioi:ricznej ltp. iest dzi ś 
nie. czy odczuwaia korueczn0:;ć tvzm e:rozi jeszcze bardziei tym na ~wiecie tak ogromny. że 
doskonalenia ;uiwodowego. przeszło ludziom. którvch nauka sltończyla żaden człowiek nie iest w stanie 
30 procent odoow1ed.zia!o wyraźnie: się znacznie niżej o<>Ziornu ma!?i- iei sobie Drzyswoić. Ale też nie o 
N IE. st.erium. Praktyk.a dowodzi bo· to chodzi. aby bvć „chodząca en-

Pytano o korzystanie z literatury wiem. że im niższy cenzus - tym cyklopedia". Potrzebna iest nato­
fa.chowei i soo!ec;mo-kulturalnei mn.ieisza odczuwa się ootnebe miast na k.ażdvm OO.'lterunku pra­
różnvch masowo wvchodzących u dalszei nauki. stabszy ~lód wiedzy cy, wsze dz i e aktywność inte­
nas cza.sooism. Ai 64 oroc. odrzelt- Timor.ancia naiczęściei wiaże sie z lektu.alna. twórczv nieookói. ooszu­
ło. ie pism.a specjalistyczne„. ni· mała doza samokrvtycvzmu. Nai- kiwanie wciaż nowych roz;wiazań. 
czego im nie daią (!), 20 oroc. ba- trudniei wtedy uświadomić sobl~. Kooieczne iest kształtowanie P<r 
da.nvch odoowiedzi.ało. że w o e ó I e czego me wiem. w czvm jestem staw otwairtych na oosteP. Dla 
nie czyta oism fachowvch i soo- slaby. oo mi przeszkadza w do- lconser-watv-i:mu nie ma dziś miei-
łeczno-kulturalnvch. brei. wvdainei oracv. sca w Polsce. 

I oaradoks: przy takich żen ula· Taka oostaw.a i est s-zczee61.nie .. Nie wolno nam nigdy POddawać 
cych wynurzeniach w1 e"5zosć niebezoieczna na s tanowisku kie- sie samozadowoleniu i ooorzesta­
tych lud1.i bYł<l zupetnie zadowo- rowniczvm. Gro-z.i nieufności a wo- wać na osiae:nietvm" - oowied.zial 
lona z wvnik.ów swoiei oracy i bee ludzi rzutkich. mvślacvch. Wo- Edward Gierek oodcza VI Plenum 
twierdziła. że ich kwalifikacie wv- bee racionalizatorów. rzeczników KC PZPR. Adresował te słowa '.Io 
st.arczaia do oetnieni.a oowierzo- nowatorskicb metod pracy. niesche- członków part.i.i. ale dotycza one 
nycb im fun.kcii. matvcznvch zasad wychowvwania / kaide.l!o z nas. 

Skadinad słvchać o tatalnvm sta- młodych ito. To właśnie z owego JAN SAPLEWICZ 

S!ysza!em niedaw.no, że w niektórych zakładach 1.Adzi myśli 
się o utworzeniu e.pecjalnego fundusz.u nagród dla t:vch osób, 
które w ciągu kwartafu nie korzystały ze zwolnień lekarskich. 
Tymczasem z Tomasz.owa Mazowieckiego nadeszła wi2domość, 
że zastosowano tam już ten sposób. Jak podaje „Życie Warsza­
'<A'Y" Zakłady Przemysłu Wełnianego im. Marcelego Nowotki 
.,Tomtex" wykorzys.tując wla&ne, dobre wyniki gospodarcze 
wprowadzily po raz piet'Wszy w br. dodatek pl"Ze.iściowy. W 
lipcu wypłaciły one dodatek w wysokości od 300 do 600 zt 
tym pracownLkom, którzy w IT kwartale br. nie korzystali ze 
zwolnień leka:rskich i dłużej, niż 5 dni w kwartale ze zwol­
nień do opieki nad dzieckiem. Zaloga z góry wiedziała o 1..a­
.sadach nagradzania i .stąd wynik widoczny - nioobecność w 
pracy w II kwartale spadła o 20 proc. 

Gdyby wszystkim zakładom ud.alo się zastosować ten spo&ób 
l uzyskać podobne wyniki! Na pewno byłby to duży krok w 
kierunku zmr.i;iejszenia absencji, oo oczywiście nie rozwiązałoby l 
jeszcze wszySJtkich problemów i nie spowt>dowało, że od tej po-

(Dalszy ciąg na str. 8) 

nie czvtelnictwa czasopism n.iuko­
\\'YCh przez studentów. Owszem. 
brać studiuiaca brnie orze.z POd­
recznik.i i skrypty akademickie. 
czesto napisane przed laty. ale ie­
~li chodzi o wiedzę n a 1 n o w s 'l a. 
o oostenY nauki n.a świecie. o in­
formacie. które przynosi jedynie 
bie?ac.a lektura czasooiśmiennictw.a 
naukowego. to aż wstyd mówić. 
Zda•rza sie że w cią:ru całego roku 
ak.ademiclciego pneczvt.a się ieden. 
dwa egzemplarze takich periody­
ków. O oismach oboojezycz.nych 
nie wsoomne ... 

• r - .I' ł'.i ' .: ' ', I ·, • ''J.ł; ' 1 ' ł 1 .: f '" f "'· \ l 

Przvktadv te nie daia jes'Zcze 
podstaw do ocenv zakresu 
i l o~ ci o we go te.i:ro typu zia­
Wisk. Ale orz.ecież każdy z nas z 
autopsji zna podobne przy-
kłady: z własnego biura, fa-
brYki. instvtutu. A to oozwala iuż 
na oewne refleksie oe:ólne. Nikt 
nie iest dziś zwolnionv od trudu 
d{)gani.ania współczesności. Zatrzv· 
manie sie na raiz zdobvtvch oozv­
ciach - to nie sukces. lecz groźba 
przegrane i. 

n.am ludzi, którzy w dobrei 
intencji. z dużym wvsitk.iem 
u:zuoelniaia luki w wvk&?,tał­
ceniu. robia maturv. ma!CT-

steria. Dla led.nvch ie~t to okazia 
do ro7.smakowania sie w nauce. w 
'>llmodzlelnvm oogłębian,iu wiedzv 
Sa iedn.ak i tacy. którzy na!tle 
mvślą. iż oosiedu wszvstltie rozu­
my. Mae;isterium uderm im :lo 
!tlowv iak tanie wino. Tvmc:zasern 
oan magister rychł.o moż.e okazać 

Obycżaje „Czy pani stoi: jeżeli pani siedzi?„." 
nypuszczam, że niewiele już 

DJ; Polsce osób wierzy serio r t~ skuteczno.~ć zamawiania. 
A przecież jeszcze wlaściwie 

nie 1.ak dawno powszechne było 
przekonanie. iż wystarczy wypo­
wiedzieć jakieś zaklęcie aby speł­
niło się dobre, albo odstąpiło złe„. 
Dziś talt naprawdę jeszcze tylko 
dzieci bawią się w „Zamawiam.„" 
E:jże„.! Nie tylko dzieci. Także 
niektórzy dorośli, choć tak „na 
oko" nikt by ich jeszcze o zdzie­
cinnienie n ie posądzil„. 

Oto jesteśmy w sklepie. Sklep 
ten ma kilka lad, czyli tzw. sta­
nowisk sprzedaży. l niestety w 
ciągu trzydziestu minionych lat 
nie udalo się tak zorganizować 
pracy handlu aby w tym samym 
skl.epie, można bylo przy jednej 
lad.zie kupić każdy towar, który w 
nim jest. W rezultacie, na skutek 
owego nieprzezwyciężalnego syste­
mu „gett handlowych" w obrębie 
jednego lokalu tworzą się kolejne 
kolejki do kolejnych laił„. 

Do tego nas handel przyzwy­
czaił.„ 

„Okazja czyni zlodzieja" czyli 
„Potrzeba Jest mat/w. wynalaz­
ków" .•. Z powyższej sytuacji nie­
którzy wysnuli pewien praktyczny 
wniosek, , który wprawdzie jest a­
społeczny, nielogiczny i odwraca­
jący się przeciwko uboższym, czyli 
mniej cwanym, lecz funkcjonuje 
on na zasadzie swoistego „prawa 
obyczajowego", czy też może ... 
bezprawia ... 
Otóż grasując w obrębie jedne­

go sklepu co sprytnie3si, albo ra­
czej„. sprytniejsze, bawią się w 
dziecinną „zama.wiankę".„ Polega 
to na. tym, że ta sama osoba, o­
czekując w jednej kolejce ma „po­
zamawiane" miejsca w trzech in­
nych. Kiedyś krążył taki dowcip: 
więzień pyta kolegę z celi - „czy 
ty myślisz, że jeżeli chodzisz, to 
nie siedzisz?! „. Tak samo też 
udają zdziwienie owe sprytne oso­
by, kiedy kwestionuje się ich pra­
wo do „zaklepywania" sobie miej­
sca w kilku kolejkach. 

A.
o na poczcie. Przychodzi 

aniusia, „v.iklepuje" miejsce 
kolejce, najspokojniej sia-

• a. i wypełnia druczek. Na-
Lecz jak pcwlada przuslowie:stępnie posiedziawszy aobie wciika 

się między tych, którzy caly czas 
stali przykładnie, a więc spędzali 
czas w sytuacji od tamtej j.1kże 
bardziej niekorzystnej, za co s(l 
dodatkowo karani, ponieważ na 
skutek wygodnictwa owej sprycia­
ry czekają jeszcze dłużej„. 

Kolejka ma to do 1iebie, że cze­
ka aię w niej STOJĄC, chyba, że 
dla wszystkich aq ll:lwki lub krze­
sla. Alll ni« może tak być, aby 
jedna osoba „stała" tam gdzie nie 
stała, lub by ktoś uważał, że cze­
ka •tojąc podczas gdy w samej 
rzeczy riedzi sobie wygodnie.„ O­
czywiście :r rozważań tych wyklu-
cMm wszelkie osoby uprawnione 
z tytulu swoich ilabszych 1zans fi­
zycznych do korzystania z przywi­
leju pierwszeństwa„. Oczekiwanie 
w kolejce z aamej zasady wiąże 

się z wyrównaniem ipolP.cznej sy­
tuacji. W przeciw11ym razie po­
rządek związany z kolejką wali się 
i Jego mieJsce zajmuje anarchia. 
A w T11zulmi11 pckrzywdzimł sq 

ci, którzy wierzą naiwnie, ii po­
rządne czekanie swojej kolejności 
jest cnotą, jest logiczne i słuszne. 
Tak więc, albo 71ani stoi w tej ko­
lejce rzeczywiście i w określonej 
kolejce kupi pani to na co pani 
czeka, albo pani tutaj nie ma o­
sobiście, w związku z czym nie m4 
pani prau:a do korzystan i·!I. z przy, 
wileju „wypracowanego" przes 
uczciwych i porządnych.„ 

. a kawe też, że z owe; osob­
iwej „kolejkou:eJ z_amawian­

ki" korzystają · wyłacznie pa­
nie. Autor nie jest. bynaj-

mniej antyfeministą. Roziimie też, 
że kobiety częściej zajmują się za­
kupami. Wśród nich też sta.tystycz­
nie rzecz biorąc liczb.~ osobników, 
czy też„. osobniczek sprytniej­
szych, bardziej o kolejki otrzaska­
nych, jest większa„. 

Lecz male bezprawie zachęca do 
dużych nieformalności i mala bez­
ka.rność rozzuchwala. My cierj)liwi 
i uczciwi jesteśmy w większości. 
My porządni stanowimy kolejkową 
większość. Ni« dajmy się„. 

J. POTĘGA 
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od i doJ!J~aE 111019(.;Jrll _,r„ odpowirido 
P b I

• • t ? publicznie. Nie trzeba mleć wybu-u 1czn1e, czy w cz ery oczy. ~!E;r~E·~1:.1f: G.·:·:::. :::.~:ASIF.:· ~- ~'h:fł.~t;'~~'%~:ir:h!';1: 
da.wać. Więc dla-01:ego o najbar· kiem podjął pierwszą pracę w za- przepisy ZUS przewidują uwzglę­
dz.ie.i intymne sprawy pyta się kładzie p:i1istwowym. Nie oriento- dnie:1ie wyptaty zaległego zasiłku 

Pu~licznego wrwnętrunia się nie lubi chyba nikt. A jednak 
bywaJą wypadk_i, g<ly chcąc nie chcąc, trzeba. głośno odbyć 
generalną spowiedź. zapomając ze swym życiorysem i wszy­
stkimi jego potknięciami przypadkowych słuchaczy. Gdzie się 
Io dzie~e, zapytacie ze zdziwieniem. Kto z czego, a przede 
"'.szyst~m po co spowiada się d:>.>iś publicznie? Spodziewaliśmy 
się takiego odzewu. Więc zaczynamy, od lektury pewnego li­
stu, napisa.nego pod wrażeniem cbwlij i stąd też wszystko w 
nim świeże i ostrn zarysowMJe. 

nie, przed sporą gromadą obeycb 
mi ludzi, w tym wielu mężczyzn 
obnM:ono mnie niemal bez reszty. 
Wiem, że potrzebujemy prowadzić 
badania. statystyczne i ani przll1' 
myśl nie przejdzie mi uchylać się 
od odpowiedzi, które Po podsumo­
waniu obra.zują i stan zdrowotny 
osób ubiegających się o pracę i Ich 
wykintałcenie, dMl rodzinny itp. 
Nie mogę się jednak pogodzić, z 
tvm. że sondaż ten prowadzi się nie 
przy drzwiach zamkniętych, lecz 

nas przy dziesiątkach świadków? wal się więc zhytnio w przepisach t;vlko za 6 miesięcy wstecz. lic.ząc 
A~y nie uzyskać szczere.i odpowie- i o zasiłek rodzinny zwrócił sie od daty zgłoszenla wnio>ku, tylko 
dlll?". dopiero wtedy. gdy urodziło nam za ten okres mąż może uzy. k.ać 

się dziecko, pomi.iając 4-letniego należne mu świadczenia. {h) 
Na.z.wy zakładu, w kitórym ubie- pasierba. Czy ,jeśli tera.z zgłaszając 

g~ się . o pracę nasza '?zytelniCZJka wniosek o za'iił.ek wymieni na nim 
me ~a.ie~y. Chcemy 1ednak pod- i to drugie dziecko otrzyma na 
kreślić, ze _Je&t to. zwykły zak!ad, a niego płenląclze za cały roczny 
posada. ktorą chciała olrzyrnac au- okres pra.cv? · 
tot'k.a lisMI'. .nie .Y"ymaga szc::zegól- RED.: "Nowo zatrudnionv pra­
nych l~~al!i1tka.cji, . ~ymagai~cych I r.ownik nabywa uprawnień do za­
?<19tępstwa ~ ogo1~·ie? obowią21u- sitku r.odzinnel?o na dzleci i będ. ą-

DECYZJA MISISTRA 

JOZEF B.: Pracuję w Ctrkiemi­
cz~j Sp6ldzleln.i Inwalidów „Ru­
salka" na pól etatu, 1.arabiam 750 
~. Niedaw1110 kierownik poinfor­
mował na,s. że możemy obe(.'llie do­
robić do ren.ty '.l tys. zt. ZiJJ!"ząd 
otrzyma·ł w te.i s.praw;e :;.pecjal•ne 
pismo z \Varsz.awy. Proszę · Waso 
ootwierdzen~ tej informacji. gdyż 

Akcja zaczyna się w chwili, gdy 
autorka listu, ubiegająca się o s.ta· 
nowi.siko wakujące, w pewnej sza­
cownej, o wypracowanych meto­
dach werbunku in.stytooji. 'Z kartą 
obiegową zgłasza się do zaklado­
wej prz:ychodni lekarskiej. W przy­
chodni zaś. ;ak przys.talo. odgro­
dzone od publiczności okienko. I.la 

POCZTA 
"4ifUWJi 
••i• 

PELNO BUBLI 

Chciałem kupie dla . potrzeb 
nas.rej placówki imadło. Udałem 
s.ię więc na ul. Wróblew&kie.go do 
jedynego sklepu wielobranżowe­
go w Lodzi, sprzedającego in-
stytu<ijom na rachunek. Imadła 

owszem były, ale z wywieszką: 
„towair reklamowany". Po co go 
~c przywożono do sklepu? że 
by go odwieźć do zakładu, pro­
dukującego buble? Nic z tego 
n ie rozumiem. 

(Na7JWisko znane redakaji) 

RED.: Pańskie uwagi przeka­
zaliśmy dyrekcji .,Argedu". któ· 
ra potwierdza, że faktycznie 
sklep otrzymał imadła ślusar­
skie wątpJhvej jakośei. Toteż 
dział kontroli ja.kośei towarów, 
całą tę dostawę zareklamował. 
Pewną nzęść imadeł dostawca 
wkrótce wymienił. Klo nim 
jest? Te.i ta,jemnicy jeclnak „Ar· 
ged" nam_ nie zdra.d7.iL (g) 

RENTA KOLEJOWA 

Jestem rencistą kolejowym, 
i.nwalidą I grupy i mam do 
NTU następującą prośbę i pyta­
nie. Chodtii''mi <> to, · ć'ZY 1nwa­
lldzie za1i"c:;;1{en\u "do I g·mpy 
przys•ltt'lll.ie 100 proc. od zarob­
ku do 2 tys. zł, bo mam ticzo· 
ne 65 proc., a w artyikule „Try­
buny Ludu" z dn. 13. V. 1975 r. 
wyczytałem, że inwalidzi I gru· 
py dostają 100 proc. Proszę więc 
na lamach „DP" odpisać, czy 
należy się mi 65 proc. od zarob­
ku 2 tys. zl. czy 100 proc., jak 
wyczytałem w artykule. Bardro 
pros:zę o odpowiedź. 

\St. Czytelnik ze Zd. Woli 

RED.: W sprawie Tenty inwa­
liclzkiej, Dyrekcja Okręgowa. 
Kolei Państwowych w Wa.rsza-

. wie informuje, że renta inwa· 
lidzka w wysokości 100 pruc. za­
robku puysluguje wyłąeznie 
pracownikowi, który stal się in· 
walidą w związku z wypadkiem 
przy pracy zaistniałym po dniu 
1. I. 1968 r. Renty te wypłacane 
są na podstawie usta.wy z dnia 
23. I. 1968 r. o świadczenia.eh 
pieniężnych przysługujących w 
razie wypadków przy pracy (Dz. 
U. nr 3, poz. 8). We wszystkich 
innych przypadkach renta. in­
walidzka wg I grupy inwalidów 
wynosi 65 proc. od zarobku 1500 
zł do dnia 31. Xll. 1974 r., zaś 
od clnia 1. I. 1975 r. 65 proc. od 
zarobku 2000 zł. (w) 

UWAGA! ROZBIORKA 

Ani w dzień, ani w nocy, n.ie 
radzę n~komu udawać g,ię w re­
jon u11cy Narutowicza 3, 5, 7. 
Od miesięcy tn'la tu bowiem 
rozbiórlta, której końca nie wi­
aac i w efekcie od miesięcy jest 
brud, kurz i koszma,r, bo nocną 
porą zakamarki opustoszałych 
domów roją się od chuliganów i 
pijaków. 

Sta<re domy wyburza się w 
całym mieście. Gdzie indziej 
idzie to jednak, i szybciej, i 
sprawniej. Dlaczego więc w re­
prezentacyjnym Sródmiesciu ku 
udręce sąsiadów i przechodniów 
rozbiórka musi trwać tyle cza­
su? 

Jeden z udręczonych 

ZROBI SIĘ 

Już od kilk.u dni nie możemy 
oglądać telewi.z;i. A powodem 
tego .ies.t 7;epS1Ucie się ant.eny 
zbiorezei. Ponieważ żyć bez te­
lewir.ji teraz trudno. bez przer­
wy ktoś z lokatorów chodzi do 
admi1nistracil p1·zy ul Wici 1. 
Adminis,traeja jesit pe-lna z.roi;u­
mienia i zawsre słyszymy, te 
antena będzie naprawiona. Cie­
kawi nas tylko kiedy? 

Lokatorzy II klatki 
bloku przy ul. Lnianej 6 

n1m urzędująca pa1rri. a przed l o­
bok oczekujący n.a swoją kolejkę 
pacjenci. 

1ących prz..episów. Więc· cą na jego utrzymaniu niepracuią-
A. KULPI~SKA cą małżonkę dopiero po 3 miesią-Rejes>tratorka po odebraniu wy­

ników prześwietlenia i innych, za­
czyna wypełniać kartę chorobową. 
Pada sakramen.talne: imię. na­
zwisko, własne, panienskie, męża. 
Potem prosi o dowód i pias.tując 
''f> w rękiu pyta: zamężna. ile dz.ie. 
ci. Pacjentów przed okierukiem przy 
bywa. Po danych personalnych 
przychodzi kolej na inne. a potem 
z nagła następuje szereg pytań, na 

ą'../.U'./H".U.H.H.H.H.H7.UH/U/U'H/./H".m"H.UU/U'/.U'./.H/U".H7///.H.//.U/U/./H//./.U.U////h 

Zaszeregowan.le a wykszta1cen1·e :~=:E:.:!:::
1

: s::ćw s::;j:~r::~~ ? . . wyjaśnił ZUS. Zgodnie z de-

l . !!:!~:~r~::::E zz ~~~:235p~:~~ 
1973 r. przepisy rozporząd1:e.nia Ra-

które każda kobieta zswyikł.a odpo- Dość często zwracają się do nas 
wia<iać ty1ko w z.aciszu gabinetu czyteliniicy średin.iego ookolemia z 
gine..11:ologicznego. bardzo i.istotnym dla nich pytaniem. 

Kandydatka na pracownicę czer- Oz.y ukończenie daa.1ej S<Zkoly - i 
wieni się, odpowiada na część PY- tu następuje n.aZJWa i adres daiW1110 
tań pisemnie. Zaczynają je.i się iuż nie istnieiacei uczelni - daje 
trząść ze zdenerwowania ręce. Po im uprawnienia do za.szeregowania 
wyczerpaniu serii drastycznych py- n.a stainowisko. którego obiecie iest 
tań rejestrato!'ka przechodzi do uwairunkowaine posiada.niem ś;red­
s.praw zawodowych: wyksz.takenia nie_go wyks:l'ltalcenia. Odoowiedż na 
zawod~. zajmowainych popr.ze.dnio 
r;;tanow1Sk, by wreszcie przejść do to pytiarnie nie byl.a dotąd z.bYt 
wzrostu, wagi, ilości osób pracu- 1atiwla. Tak bowiiem duro róż.norod­
jących w rodzinie. Interesuje się nych s:a.11:ól z.najdow.ało sie w na.­
też cz:ym i ile czasu kandydabka szym kraju na przestirrLen!i ostat­
zamierza dojeżdżać do pracy i.tp„ nich kHkudziesięaiu lat. 
itd. Stojący za kandy&tką pacjen- Toteż mrówno kierowmcy :zakta­
ci wysłuchują mimo woli odpowie· dów jak !i zai!nteresowall'lli z zado­
dzi., ale pani prowadząca statysty- wolemem przyjmą zapewne wyty­
kę musi znać statys1ycmą prawdę. czne ministra pracy, płac i spraw 
Wreszcie katorga publiczne.i spo- socjalnych z dnia 23 czerwca br. 
wiedzi skończona. Półprzytomna z bli'· o 
emoc;i kobieta siada wśród osób. opu '"'ow.ane w z.ienatlku U 17ę-
które wiedzą teraz o nie.i niemal dowym Ministerstwa nr 7. wPrO­
tyle, oo ona sama i czeka na swoją wad.zające iasność do spraIW zasze­
kolejkę do lekarza. regow.ania osób legitymujących sie 

Za to tam, za drzwiami gabinetu ukończellJiem różnych szkól zawo­
dzieje się racz.ej niewiele Asysten- dowych. w okresie międzywoien­
tka lekarza s.prawdz.a jedynie s.to- nvrn. w btach okupacit i w okre­
P.V, a lekal'"Z osłuchuje Klatkę i:>ier Si.ie powoiemwm do 1952 ro·!m. · 
siową i mierzy cisnienie. Koniec WvtyC2llle :z:aiw:era.ia bowiem pel­
badań. wypytywań, staty,s.tyki. Nie ny imienny wyka'Z (obejmujacy 
koniee jednak refleks.il. Może je<l- sebkii POIZYCii) wszystkich szkól za­
nak niech mówi sama mi:n1iere.;;o- wodowych i kursów. których ukoń-
wana: czenie upna!Wnia ab.;;olwentów do 

- „Redakcjo! Rozpisałam się I zaszerego;wainia ich na sta:nowiska. 
zbyt. du_żo, ale zrozum mo,ie obu· dl.a których tarytik.atory kwaliti­
rzeme 1 rozgoryczenie. Publicz· kacyjne lub inne i:>rzepisy o wy-

Wczasy I 

OJCem a alimenty z 
- „Jestem pp rozwodz:e i m1e- od obowiąmcu pLacenia na dz.iec.ko. 

$lik.am ·sama :.z dzieckiem. Mo1a (i;·dYbY.m Ql'l.a.. lepii::i, . v,t,uo'Wq,:14 
pensja Łącznie z allmentam.i daje rnachnęl,abyro ręka na te kilkaset 
akurat taką k!Wotę, iaką dysponu- zloiych. Aie twarda konieczność 
ie mói byty maż tylko dla siebie, każe liczyć się z każdym 11;roszem. 
po zapłaceniu alimentów. Renta i 750-zlolowy za-robelt na oól 

W sierpniu br. n.a wyra:źine ży- e~tu t~ bowiem .ws~yst~o .:;1-YID 
czenie b. męża z.rodziłam s.ię by dy,..oon;i1ę dla s1eb1e 1 dzieci . 
clz.ieok.o wyjechało iiazem z nim na I · Pytan tei:lo typu otr.zymu1e.m~ w 
miesięczne wczasy. w zwiaz.lrn z okresie letnich urlopó:"' . . nie:>,ety 
tym b. maż lllie tylko nie zaplacil sporo .. ~ nawet natraf~lisrny na 
mi alimentów za ten miesiąc. ale 1 szczegolnie .. dra.stvczmy mom~nt. 
jes.zcze doma.ga się. abym ja z ko- kiedy to ~1ctec uMal oobyt dz1ec-
lei \\-")·asygnowała pewna kwot"' ka w s~p1t-:i-1u za k.orzystn.a dla 
dopłacając mu do utrzymania s1eb1e o,;:azJę uwoLll.l!'!nra sJe choć 

1 
dziiecka. na dwa miesiące od przysądzonych 

Tymczasem w sierpniu muszę u- aLl.mentów. 
iścić optate za przedszkole w \Vy- Odpowiadając więc obu naszym 
sokości 400 zł. zak.uoić wyprawkę Cz.vtelniczkom. przypomnijmy; co 
dla dziedra na nowy rok szkolny m<'>wią na ten temat przepisy. Otóż 
or.aż opladć inne świadczenia mówią. że nale:nn.ości al~mentacyi­
zwią.z.ane z utrzymaniem domu. no. ne n~P ulegaja orzedaow11ieniu i że 
loomome itp. zooowiąza.ny d-0 alimentacii rodzic 
Proszę więc o odoowiedż na dwa nie ma pra1wa samowolnie :mnniiei­

pytania: czy nie:r.aolacenie mi au- szać kwoty zasadzonych mu na 
mentów za sierpień m.a idu ie o- ·zecz dziecka pienięŻil'lych świad­
parcie w przepisach oraz ozy mu-1 oz.eń. które przecież prze;>;nacz0<11e 
szę dopłacać ze swoiej pensii do sa nie tylko na wyżywienie. ale i 
utr.zyrruunia dziecka na woz." " '· na ubra•nie, kupno ksii.ążek. le-

Z.R. lta~'Stw itp. 
A jeśli zobowia.7l!llI1Y do aliimen~ 

tacji zmniejSl7...a la.votę 2asądzonych 
mu alimentów lub przestaje ie 
o1adć. to ustawowy przedstawiciel 
alimenrow.!me,go dzieck.a - najczę­
ściej matka - ma podstawę złożyć 
do komornika wniosek o wszczęcie 
egzek,uciL 

(h) 

11'11agrodzerrl,iu prz.ewidui·a \"'' og •-· uk · k dy i\linist.rów z dnia 2 stycznia 
'"J m vwa -oncze.nia nie .tóryoh sz.kól 197'1 r. w sprawie ni"e_,•,·"'eszo";. 

śre<liniei:lo wyiks2ltałcenia. -'7'ala· h , · · d - n ~B u.m Jącyc w oitres1e wo1n1y. oo prawa. do emcr„lury lub l'enty, ren 
Należa do ruch m.tn. tr.zyklai•Oi""a w··~u- 1r1'em dl · · · · d ' ~ ,n """ uu. prze ozerua 7,asw1a · cistom z.atrudnionym w niektórych 

Koedukacyin.a Miejska Sz.k<>la w :z~nia ~ właściwego Kuratorium O- •odzajaclt usług, w ha.udlu i gastro· 
Ł-Owiczu, Państwowa h-zyklasowa sw1aty. 1 Wychowania. s twierdzaia- 11omii (Dz. U. nr 1, 'poz. 3) maj„. 
S7!kJOła Ha.ndlowa żeńska w Lodzi, ceg-0 · l • · k t · '" Prywahna Koedukacy3',na .__yklaso- .. ze poo:;orn . u ~oncz,:.Jol1.e1 ~z ·o-, z~~ oso~,·an1e d? ~i.zystkich emery· •• ,., ły 1est wlasciwy w i·ozumtenlll tow 1 reucisto\\. wykonujących 
wa Szkoła Haindlowa. Stowarraysze- Przep1sów o ustroju • zlmlnictwa. czynno~ci zgodnie z posiadanymi 
niia S;cl{ól H.andJmvych w Piotrko- iest n:e ni:lszy c-d za...<.adnicz.ei I k,~·a!ifikacjami, w niepełnym wy­
wie, i wiele innych w których na- szkoł:v zawodowej. miane czasu pracy, na rzecz rol­
ucz.ru1ie było opairie na P<>dsta.wie Jednocześnie w wytycznych 4illl- nkzycb ~pól~7.itlni produkcyjnych 
siedmiu klas szkoły powszeclmeJ. Laizło sle bardw ważne ;twiel"dze- ora~ ~połdz1P-lni zrzeszonych w 
wz~lęd!llie czterech klas ośmi.ole.t- nie w zakresie uprawnień url<>Po- Zw1ązJ;.11 Spółdzi_cłni Inwalidów i 
niegio e:irnnaz.jum albo od roku wych ab;olwen.tów wymienionych zakładach własnych tego związku, 
szkolnei(o 1930-31 niżsrz.e.i &Zkoly w załączniku szkół. A miain.-nricie. b~z ~zględu na. ~h_arakter wykony-
zawodOlwei. że absolwentów tych sxkół należy "a.n~cb czy~osc1 1 bez wz"lędu na 

WytyC2lne prz.ewidu.ia też możli- troktow~ć przy ust.a.Laniu ich u- to, czy pracuJą na ~odstawie umo­
wość UZl!lialltia z.a dowody upraw- prawnień urlopowtch ;n,a róWJ.li z ''''Y o prr.cę, . ClZY tez na; podsta.wte 
niające d'() 7i3SzeregowainJ,ą na absolwentami zasadniczych szkół umowy O dzieło, rleceme, b~ź u-
wsipomruiia.ne s.tainowi.slka świadec- :z;mvodow-ych. (h) mowy o pra.c_ę nakł1t:dezą_. lub agen 
-~~~~~~~~~~~~~~~~~..::..::..:....:..:::::..._~~~~~~_.::::.__ cyJną. Powyzsze deeyzJe stosuje 

Golarka pana Stanisława 
. Pewien łod:ziainin o imieniu Sta-1 poprosił .,Arl!ed" o wymi.am.ę ma­

n:staw. otrzymał w prezencie inue- szynki. Wyszedł z założenia. :ie nie 
nmow,vm elektrvczma maszynkę do opłaca mu siG co 2-3 miei.siare 
l(olenia. Ok.a~ła sie pechowa. Wy- od1A-iedzać punkty „Argedu" i pta­
magala bowiem napriaiwy wihr.ato- cić PO 56 z.l ZE napra11vę wibrat.o­
ra. Po 1·az trzeci za.niósl ią do ar- ra. Nie doczekał się jednak odpo­
gedowskieJ?o punktu uslu,gowe;(o w.iedm. 
prz~ ul.. Br~mi~wsk.iego. Fachowiec Nam, owswem. „Arged" sprawę 
stw1er~z1l. ~e 1 tym ra;zem tr.z~ba wyjaśJiił w ciągu miesiąca. Po 
.sne za_:iać wibratorem. ?stuga ;n1a- sw~jemu oczywiście. a więc rosz­
~ kosztow~ć 56 zł. Pr:zy odbiorze I czen . nie uzna!. „Wymiany gola,rk:i 
~<>'."1r~ ... klient przyz.nał ~1e do , moghśmy dokonać na wyraźne ży­
gwaT<lJTlC~1. Wówczas stała stę rzecz I czenie klienta. Ponieważ klient o­
rueoczekrwa'.1'11. Kte?'OIWU:k . WYT'Wal tworzył w naszym zakładzie zlcce­
~o~o z 1ego .rak kwit 1 oznaj-1 nie naprawy, zrezygnował t:rm sa­
mi!. ze golar~ 1P!>I w .ba.rdzo do- mym z wymiany sprzęt.u". 
brym qtan1e i wcale rue wym.aga / 
na>:irawy. Ale przecież ok.azalo sie. że .!!'<>-

Z w.arunkow umow.v wynika, że/ !arka iest spr.awna. Prizy~je to 
je~Ll t.a sama wada trzykrotnie sie I nawet_ sarn .pan dy-rektor • .ft:tocy. U· 
ujawni. t'> wtedy towar może bvć ! si;>rawiedliw1.a osobę. przy1mu1aca. 
wvmieni{)lnY. \Vlaśnie p. • Sta.ni:slaw sprzęt. do naprav,ry. ze tylk;o dl.a-

. · tego me soraw<l.z.iła <l.okladme go-
l.arki, gdyż w tym czasie bylo w 

. zakład.z.ie duw klientów. 
Stopi Patny no ciebie mło- 1 Czyż nie jest to pechowa golar-

dzieżl Czy przepisowo prze-, ka?. Gdyb!. tego. dn}a nie było •. • • „duze1 11osrn" kllentow. pan Staru-
chodz1sz przez 1ezdmęł staw nie miałby kłopotów z .iej 

wy1ni<llJ'lą. (g) 

Klapki na uszach PKP? 

się już od stycznia 1975 r. 
Z wyjaśnień tyeb wynika, te r6w 

nid j pan może pracować w swo· 
jej spółdzielni, ja.ko porlier w nie· 
pełnym wymiarze godz.in i osi-­
gać zarobek 24 łys. zł w roku ka­
lendarzowym, pobierając Jednocze-
4nie rentę ln,„·a.lidzk~ w dotycb-
ezasoweJ wysokości. (i) · 

OBNIŻKA SKLADKI 

B. W.: Na.bylem samoohód ~oho· 
wy. Poprzedni jego właściciel opla.· 
oił już skJMU-ę za obo"''ia,zkowe u­
bezpieczenie komunikacyjne. Skład 
ka była niższa od normalnej, lfdyź 
właściciel sprzedanej mi .,\'3kody" 
korzystał ze zniżki z racji kilkulet­
nlej Ja.zdy bez wypadku. 

Czy wraz z samochodem morę 
przejąć jego ubezpieczenie'! 

RED.: Tak, gdyż mimo z.miany 
właściciela. ubezp.:ecre.nie woru je.>t 
nadal ważne. Ale musi je pan uzu­
peln\ć kwo~ udzielonei po,:>uednl­
kowi obn~2lki jako, re uprawnień 
do obn,żki 'Z.a tZJW. be:z:s!Zkoo:>wość 
1eszcze oan nie nabvl. Ch) 

Za chlebem„. 
Czytelnik z u!. Konstytucyjnej 

nie lubi pieczywa. pszennego ani 
miodowego. A tylko taki miał do 
zaoferowania w 08tatni poniedzia­
łek, sklep spożywczy ŁPHS, prz11 
ul. Narutowicza 137. Ale Czytelnik 
się uparł i koniecznie chciał ku­
pić zwykly chleb za 4 zł. Ze upal 
tego dnia sp.2cerom nie sprzyjał, 

RóŻ!ne ważne spotka1n.ia ' spra­
wy. czelrnly w dniu 15 lipca w 
W.arszawie, na wielu lodlziain, k\o­
rzy iuż o dziet'l wcześniej nabyli 
w „Orbis,ie" bilety kolejowe. na 
pociąg. odchodzący z ' Dworca K.a­
liskk'l'o o godz.. 9.41. Naza3utI".t 
tłum pasażerów cz.eka! na iego 
przy.ia"Zd. Czekał oie!"pLiw'lie 10. 15. 
20 m.iJ!1ut. Pociągu aini śladu. 

wszySJt.klim do lódzkiLeJ('o biura po- więc z·2dzwonił z domu, pod nu­
diróży. że s1>rzedał im bilety n.a mer 730-97, prosząc o szybki11 
nie istniejący pociąg. „Orbis" ser-1· dowiez;enie chlebka. 
de02Inie ich przepr,asza. I tlumaczy - Nie można go sobie kupić w 
sie, że o żadnej zmiamńe µojęci<i innym sklepie? - dziwił się głos 
n<ie mi.al. Niikt go bowiem nie po- w słuchawce. - No, ale jeśli tak 
wiadomi!. że wlaś,l'l.ie tego dnia bardzo panu zależy, to trzeba 
1"1<a1>tapila zmiaina miejsca odjazdu. dzwonić pod nr 700-50. 

Dopiero po pól godzi.nie. i po 
awanturach pasażerów oz -wiadow­
ca s.tacii, wyszlo na jaiw. że po­
ciąg oc 61108 tego diniia od..ieildżat 
do Warszaiwy nie :z Dworca Kali­
skiego, lee.z. z dworca Lódż-Choj-
ny. 

Zaw•iedzeni pa.sa.żerowie i kLien­
oi „Orbisu" w jedne.I os:obie, mie­
lii og.romne pretensje, przede 

Po .naszej interwencji .• Orbis"' pró- Z tego telefonu Czytelnik do­
bowa! wyiaśnić sprawę :z Działem wiedział się, że dowozem chlel:la. 
Pnzewozów Pasażerskich PKP w zajmuje się numer 722-93, Lecz i 
Lod'Di, ale nikt nie chciru: ~po- tu głos w słuchawce .,poradził", 
wiedzieć, dlaczego nie p~1ado- żeby sobie dzwoniący i interwt• 
miono ka<;. o W1iairuie odjaul.u po. niujący trochę po sklepach poclio­
ciągu nr 61108. dzil. Korona mu z głowy ni• 

Na na.sza interwencie PKP w 
Lodzi również nie odrpowied7.ilialo. 
Udade gluC'l1ego? Tak naj!a.tiwdej. 

(z) 

spndnie. 
Więc sobie w t1?1t upał rzecz11wi­

icie „z.~ chlebem" pospacerował. 
Co mial robić? Zrezygnować z po-
siłku? (9) 

,~/~~~-~~-1'4%2!/.:~~~~ 
świetnie własnymi wyczynami rozdratnia- re} kobiety, ale tak.że ze względu na nią Wnioskować, te u.spokoi się ·nuwz!Dle. l\fąi 

~
oł)ill~~[XJ jąc .. umysłowo chorą . kobietę l_ub n_apusz- sa~ą! na potrzebę humanitarnej pomocy pa!ljent~i nie zdradza wyrainyeh ob.Ja-

- „Mam dwoje dzieci. Po kolo­
niach la wyjechałam z młodsza 
có!'ką na zakładowe WC11AISY. syna 
zabrał b. mąż do swej rodz,inv z.a­
mieszk.aJ"ei na wsi i od raZJU obni­
żył mi o Połowę alimenty twier­
dząc. że przepisy zwalniaia w ta­
k.im wypadku ojca automaityoznie 

"'~" o cza.Jąc ją na lokatorow bezposredmo nad Jakie.i wyma:ga. wow psychiatrycznyeh i nie wyma.ra Ie-
' ' 6 ni~ zami~szkałych .. O!aezego Sp?,ldzie!ni~ Jak ~ię bowiem dowiadujemy z. ko~ej- czenla psychia.tryCZDC8'0. 

l\l1eszkan1owa. „Osiedle Mlody~h , .ktor~J n.ego P.tSma nad~lanego w odpowiedzi na Uw7.ględnia,jąc ca.łokszłalt podłót& k _ 

~~
• ~· blok podlega, pozwa.la na zamieszk1w.an~e naszą mteI"Wen~1ę przez ze.„pół Psy: fliktów, pora.dnia występuje za I C: umysłowo chorej z normalnymi ludzm1? rh1atryczny Opieki Zdrowotne.i m. Lodzi mieszkania prosząc ze v 1 ~ m 6wę 

_ Dla.czego terenowe władze nie reagują (Poradnia Zdrowia Psychicznego dla dziel nież Kom~ndę MO, abys'diae~iC:!~/ J>O: 
rC?zmawiał z komitetem 1lomowym, pa­

„Obserwator" nadeslal Ust. Nie zaj­
mujemy się aoonimam.i, ale ten akurat 
skłaniał do zainteresowania się sprawą i 
do Lnterwencji. Nasz Czytelnik bowiem, 
ukryty pod pseudonimem. opis.al drama­
tyc:cne zajścia, które rozgrywają się na 
terenie bloku przy ws.pomn.ianej w tytule 
u1icy. 

Głó...,-ną i nieszczęsną bohaterką owych 
pożałowania godnych prz:ypadków jest 
ciężko chora kobieta z poważnym.i od­
chyle.'1 iarni od norm psychicznych. „Cho­
roba te.i kobiety ma charakter złośliwy -
donosi „Obserwator" - co w całej pełni 
uwidacznia. się w jej zachowaniu. Chora. 
umysłowo kobieta wali ki.iem lub żela· 
żem w linia.ny. w pocUogi, wysyła cale wią 
zanki wulgarnych wyrazów pod a.(lresem 
mieszkają,cych nad nią bezpośrednio lo­
katorów. Całym.i godzinami. w <lzień i w 
nocy (prawdo1>0dobnie śpi w wannie). 
awanturuje się w laziencez wieczorami 
wystaje pod drzwiami i podsłuchuje są· 
siadów. Mą:i chorej kobiety, który uwa:ia 
się za „mądrego" a niewiele odbiega po· 
ziomem od swej małżonki, dzielnie w wy 
czynM\h jej si~ uaktywnia poma­
gając jej w dokuciraniu lokatorom, a 
na.wet chodrii do administraeji i 
wyczyny swo.ie.l tony przypisuj" ińnym. 
Również niektórzy lokałor.zy bawią się 

Krystyna Wyrzykowska 

lncvdent. na ulicv J. 
' 

odpowiednio na ten tak potworny sian 
rzeczy?". 

List ten nadszedl do redakcji 10 kwiet­
nia, a już w 10 dni późn.iej otrzymaliśmy 
odpis skierowanego do S'ZJpitala im. Ba­
bińskiego pi.sima nadzorującej teren Ko­
mendy DzielnicO'Wej MO potwierdzający 
opisany przypadek a nadto nadmieniają· 
cy, że tutejsze władze milicyjne ·wystą­
pią z wnioskiem do Urzędu Dzielnioowe­
go Lódź-Ba:tuty o wykwaterowanie za­
kłócających spokój lokatorów. 

I ta właśnie propozycja Komendy D2lie1-
n icowej MO wyda.je się, ja:k najbardziej 
stusma I logiczina. N ie tylko 'Z powodu 
uciążhwOO:oi, jakie stwarza obecność cho-

n 1cy Lódź-Bałutyl blok -przy ul. .r. nie 
stanOIWi żadnej rękojmi dla <kutecznej re­
habilitacji zd.roiwotne j cha.rej lokatorki. 
anl też żadnych warunków umożliwiają­
cych jej powrót do zdrowia. 

Oto co piszą lekarze-s.pec-jaliścL (po do­
prowadzeniu chore; i jej męża do pora­
dni) d po poddaniu ich badaniom ]elear· 
skim. „- U obywa.tel.ki X (nazwisko tyl­
ko do wja.domości redakcji> wskazana b~·­
laby szpitali.zaeja. na. ocldzia.le psychiatry­
cznym, czego się jeclna.k panicznie boi l 
ka.tegoryeznie nie wyraża :i;gody. Wobec 
wyraźnych oporów pacjent-kl, przy braku 
be'ZW'Zględnych wska.zań do szpłtalizacji, 
rcns:rer7.ono Jej stosowanie leków oraz za.­

stosowano psychoterapię, oo pozwała wy-

eJen~ką i jej mężem tudzież z sąsiatlami 
w ~erunku złagodzenia nieporo:r.u1nie1i, a. 
sąsiadom wytłumaczył, ze mieszka,jąca 
wraz z nimi w bloku kobieta jest osobą 
chorą, która denerwuje się. nieprzeciętnie 
a. wyzwi.!lka (np, od wariatki czT Ntras.ze· 
nie jej „Kocha.nówką") SI\ nie.ludzkie a. 
nawet bezprawne. 1Sto11owa.ne lecŁenie, ~a­
mia.na mie~zk.ania a d8 tego czasu wy­
rozumiałe postępowanie taintereso-wanyeh 
stron na peW!lo dadzą dobre wyniki". 

Chciałoby się wierzyć, że choć cześć 
z te~o co podano wyilej znajd-zie życzliM'Y 
ododzwięk wśród wszystkich loka.tor-ów 
kOi!llli!kt01Wego bloku. że Judzie ci zrozu­
mieją, iż straszenie. wyzwi&ka i „zabawy 
kos.lltem chorei i n!eszczęśliiwej kobiety" 
- o czym w,,,pomi:na równ;e.~ .,ObseMva­
tor" - są nie tylko nielu<lr'tie i Sl>l'Ze­
cz.ne z pra1wem, ale do te.~o śwlad.c~11ce 
o skra.i~wm prymilyv:izmie otoczenia, n:e­
g-0<11ne c2lłowiek.a. 

Z<J.a,;ę sobie sl)rawę z udręki i kłO!X>­
tów, ja'kie s.prawia obecność w bloku cho­
rej i uciążliwej lokatorki. Zrobiliśmy 
WS!Zy<tko co mogliśmy zrobi ć w odzewie 
na list alarmującego nas Czvtelni'ka. 
Nie możemy jednak aprób()w.ać ta. 
kie~o pos,\ępowa:nia ze s0trony n'ektótvch 
są&adów. I dlatego wlafare- tak d.;:-"b;~z;ir0 
w~ ,J?rZed5fa'WHam tę so1,·awę -p-:xl ('<"d 
opunn .s.połet'1l!iej. · 
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PRZECENA:~ atrakcyjnie 
taniej • znacznie 

„Teofilu'• - na parterze 

W tuż przy wejściu - uru­
chomiono specjalne stoi­
sko z dużym na.pisem 
.„Okazja''. Od trrech dni 
sµ1·zedaje s:ię tu przece­
nioną odzież. Anna i Eu­

genia. Korolewskie, mie&2lkanki A­
damowa Starego, właśnie zirobily 
zakupy. Jedna nabyta dz.ieciecą su­
kienecz;kę za 30 zl. druga fartu­
szek za 15 zJ:. W „Teofilu" oferta 
przecenionej odzieży opiewa na 200 
tys . zł, a d-V.anin aż na 1 mln zl. 
Józefa Plewka, pracownica Woje-

• wypoczywa Ją 

wódzkich Zakładów Chłodniczych, 
nabyła przyjemną brązową koszul­
kę „polo" dla męża w cenie 150 
zł (dawil'l..iej kosztowala 320 zn. Jak 
nam powiedziała kierownit"Zlka &toi­
ska, J. Horodko - od dziś urządzi 
się specjalne S:ioi&k:o z dzianiną. 
Także od dz..iś ruszy tu sprzedaż 
przecenionych tkanin. Pr;:.ecenie u­
legnie m. in. flausz z importu (z 
350 do 120 u i ze 198 do 80 tl) o­
raz ładna nylon.owa kora (ze 120 
do 60 zł La metr). 

poniedzialek rozpo::zęto 

W "'.·przed.aż artylmlów prze­
cenionych w „Uniwer<;a­
lu". Zaoferowano ltiien­
tom artykuły z różnych 
branż, na ogólną s.umę 

22 mln zl:. Stoiska, które sprzedają 

P 
rzecenioi:ie artykuły spne 
dawane są t.akże we wszy 
„~kirh 320 skleparh t,PHO 
z obuwiem, dzianiną. ga­
lanterią, konfekcją i tek­
styliami. Artykuły, k·tóre 

przedtem kosztowały w sumie po­
nad no mln zł - obe:1ni-e ok. 60 
mln z:l. Panto[e:lki .. gala·nterki " z 
Egiptu z 440 zł prz.e<'enione zoota­
!y do 220 zł. Obuwie mnżna otrzy­
mać iuż od '.!0-30 z.J za parę. 
Rozpoczęły spnedai artylrnlów 

przecenionych także &klepy PSS 
„Spolem". \V 100 oiacówkach z.ao­
[erowano okazyjne towary · warto­
śc.i 15 mln z.t (o ok. 45 proc. ta ­
niej) . 

Jak się zoricntowati<im:v, sklepy 
na ogól dobrze wyeksponowały 
przecenione towary. Widoczne s~ 
nowe ceny I pr:i:ekreślone sta.re. 
Należa.łoby sobie tytko życzyć, aby 
klienci zbyt długo nie musieli wy 
stawać w kolejkach po ,.okazję". 

CKasl 

Dzień dobry„. 
Fot.: A. Wach 

pracownicy gospodor~i komunalnej 

pr:receni.one rzeczy, opatllllOno r2lll­
cającymi się w oczy napi'Sami „O­
kaz.ja" z dużą złotówką. Na stoisku 
z dzianinami jest m. i.n. koronka 
kosz.taljąca daiwniej 95 zł - obecnie 
40 zł. Cena żakardu ze 121 zl, pr.z.e­
cenlona zos.t.ala do 70 z.l, a ładnej 
granatowo-b.ialej szermezy z 81 
do 40 zl. Przecenie uległy też weł­
ny „setk.i". Np. kaszmiry. koszlill­
jące przedtem 160-190 zl. dziś kOSiZ 
tują 80-100 zl. Na stoisku z obu­
wiem można otrz:ymac chłopięce 
półbuty w cenie już od 40 zł a 
półbuciki dams.kie od 80 zł. W dzia 
le odzieży jest wiele przecenio­
nych sukienek; plas.zezy, spodniu­
mów. Np. granatowy plasicz z or­
talionu kosztuje obecnie 392 7l 
(daiwniej 765 zł), a z elaoobawel:ny 
- 392 (dawmiei 715). Wystawiono 
wiele atrakcyjnycll bluzek <lam­
skich. Przyjemny beżowy golf dam­
ski kosz,tuje obecnie 94 zJ:. granato­
wo-biała bluzeczka - 61 , czerwony 
półgolf - 210. Na .s.tois•ku z galan­
teri:~ ko·tiw11y kąpielowe można o­
tra;ymać już za 80-100 zł. halkę ra 
zem z biustonoszem za 120 (daw­
na cena 258). pó!haleczkę czamą 
z koronki za 50 zt. Jest też bardzo 
dużo przecenionych bawełni:a.nych 
chłopięcych i męskich S•Wetrów. pu 
!owerów i kos.z.ule,k (m. in. .im­
portowanych z Egi;ptu). Ogronmym 
p.owod:zeniem cies,zą Slię dziane su­
kienki d ams•kie. Za ładną sukienkę 
koloru miodu jedna z klientek za· 
płaciła 170 z.I. 
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w najpiękniejszych Urlopy 
Budowa domu 
Rozbudowa 
Resortowy 

zakątkach kraju 
wczasowego 

i modernizacja 
bank inłormacji 

nad Soliną 
sezonowego ośrodka w Swibnie 

• wczasowe) 

GOSPODARKA KOMUNALNA W ŁODZI ZATRUD­
NIA W 25 PRZEDSIĘBIORSTWACH 18.500 PRACOW­
NIKÓW. 1 LIPCA PRZYBYŁO 7 PRZEDSIĘBIORSTW 
Z PABIANIC, ZGIERZA, ALEKSANDROWA I OZOR_ 
KOWA. JAK DLA TAK WIHKIEJ ARMII LUDZI ZOR­
GANIZOWANO WYPOCZYNEK W OśRODKACH 
WCZASOWYCH? 

Z in.formacji, ja:kie uzy.skal1·śmy 
od kierownika Zakładu Szkolenia i 
Usług Bytowych Zjednoczenia Gos­
podarki Komunalnej m. ł,odzi -
TADEUSZA . ZWIEDRYIQSKIEGO, 
wynika, że w pełni wykorzystano 

zaTówno własną bazę wypoczynko­
wą, jak i ·wynajęte kwatery oraz 
domy FWP. W lipcu z:apotrrebowa­
nie pracowników na wczasy zaspo­
kojono w 88 proc. Na sierpień są 
jeszcze wolne miejsca w Kołobrze-

Siadem n,a~?ych artykułów 

Potra~ono " ·50 %: premii... 
w artykufe pt. „Obiady ekspreso­

we wielką fikcją łódzkiej gastrono­
mii" (31.07 .) pisaliśmy o nieprzestrze­
ganiu przez kierowników zakładów 
gastronomicznych w śródmieściu Ło 
dzi obowiązujących zarządzeń w spra 
wie podawania obiadów ekspreso­
wych (przy wydzielonych stolikach 
z czerwonym napisem „E"). Nie by­
ło aktualnych jadłospisów, a stoli­
ki ek~presowe okupywali przeważ­
nie piwosze mimo, że do tego rodza 
ju szybkich obiadów nie podaje się 
żadnego alkoholu, lączme z piwem. 

Nasze uwagi zostały przedyskuto­
wane na naradzie z kierownikami 
i szerami kuchni, zorganizowanej 
jut. w tym samym dniu . Jak nas 
informuje Oddział I „Restauracje" 
Przedsiębiorstwa Przemysłu Gastro­
nomicznego. kierowników zobowią­
zano do bezwzględnego wywieszania 
aktualnych jadłospisów, rezerwacji 
stolików przeznaczonych do obsługi 
ekspresowej oraz niepodawania :l:ad­
nych napojów alkoholowycb konsu-

mentom korzystającym z tych obia-
0d6w. 

„za nieprawidłowości dotyczące 
obsługi „E" - czytamy w wyjaśnie­
niu nadesłanym do redakcji - a 
opisane w artykule. kierownik6w 
wymienionych zakład6w ukarano po­
trąceniem 50 proc. premii. Ponadto 
kierowników wszystkich zakład6w 
ostrzetono, że w wypadku stwier­
dzenia nieprawidłowości w tym za­
kresie, w stosunku do winnych bę­
dą wyciągnięte ostre wnioski. 
Podając powyższe do wiadomości 

dziękujemy za uwagi. Dążyli4my i 
nadal będziemy dążyć do wykony­
wania naszych usług ku pełnemu 
zadowoleniu konsumentów". 

My również dziękujemy za szyb­
kie zajęcie się tą sprawą i mamy 
nadzieję_ że ludzie, którym się spie­
szy - a dla nich przeciei posta­
wiono stoliki z czerwoną literą „E" 
- nie będą już traktowani przez 
personel restauracji jak zło ko-
nieczne. (jkr) 

gu, Kmtyni, W ęgom-ewie. Lidzbar­
ku. Ki'uklankach, Mr.z.e.żymie i w 
S ta.s.i:kówce koło Zakopanego. Na 
wrzesień można otrzymać skiero­
wania do Kryi1ky Mor.s.kiej i Kru­
tyn,i. W cz.asy w tych ośrodkach 
przeznaczone są również dla prred­
siębiorstw spoza go.s.poda1·ki komu­
nalnej (bliższe informacje w Za­
kładzie Szkolenia i Uslug Byt.o­
wych, ul. Lutomier.:>ka 69, tel. 
799-47). 

Zjednoczenie planuje budowę no­
woczesnego całorocznego ośrodka 
wczasowego w Polańczyku nad So­
lin!\ (na 3 tys.. miejsc) kosztem 
okolo 20 mln zł oraz rozbudowę i 
modern!iuM:ję sezonowego domu 
wczasQ\Vego w świbnil.• Gdańskim 
(740 miejsc) - kosz;tem około 2 
mln zJ. Pierwsza inweMycia ros.ta­
nie zakończana w 1978 r„ za~ dl'U-

kroniki MO 
ga już w 1976 r. Poza tym zorga­
niwwano przy łódzkim zjednocz~- I z 
n.Lu (na skalę Mini.6ters.twa Adm 1-
n.isLracji, G<ASpodarki Komunalnej i I 
Ochrony środowiska) bank informa 1 
cji wczasowej <>. W<>"Zy&tkich ?śrQd-.1 ZŁODZIEJ BU:LTZ1"Y UJĘ'l'Y 
kach gospodarln komunalneJ w NA STRYCHU , 
kraju. W ten sposób już w tym ro-
ku Lódż mogla wymienić około Z~zisław . W .. (bez stałego miejsca 
500 miejs.c wczasoW)'Ch z innymi zam1eszkama 1 stałej pracy) "od 
miastami pewnego czasu „utrzymywał się z 

. ' · drobnych kradzieży. Zgodnie jednak 
PLlnym problemem w roku p1-zy. z przysłowiem .,nosił wilk razy kil­

suym będzie maksyn'lalne pokrycie ka.„" - doszło w kol)cu do „wi>ad­
Potrzeb w z.aluesie wypoC'~ynku dla ki·• Lokatorzy jednego z budynków 
pracowników (i ich rodzin) T.atrud- na . Bał1! tach, zaniepokojeni hałase~ 
ni.onych w przedsiębiorstwach "OS- dob1egaiąc.ym. ze strych1;1. urządzlll 

• • 1. ln · k · ~zl , zasadzkę 1 UJęll złod:tleJa na gorą-
podar ki ~omu:ia e.i. , tore we~ _) cym uczynku, w chw!li gdy chował 
w ra~ach noweg? ~z1alu a;:Im1!11 - już bieliznę do worka. Dalszą .,o­
stracyinego do !odz,kiego wo.iewódz piekę" nad Zdzisławem w. rozto-
twa miej3'kiego_ czyli milicjanci z Bałut. 

Jesz•cre o koloniach i obozach. 
Dwa ośrodki - w Kolumnie i Tu­
·zynie - oraz 10 obozów wcdrow­
nych i obóz staejonarny w Kryni­
cy Morskiej zapewniły wy1}oczynP.­
dzieciom pracowników g<JNpodark.i 
komunalnej w Lo<li.i. l{osz.tem 15 
mJn zł w 1977 r. zako1'lczona zosta ­
nie rozbudowa i modernizacja do­
mu wczasowego w Kolumnie, który 
w ciągu roku 1pelnialby rolę ośrod­
ka szkoleniowego. zaś w 7imie i le 
cie dz-ieci przyjeżd.żalyhy tu na fe-
rie i kolonie. (j. kr.) 

w trakcie dochodzenia okazało 
s!ę, że złodziej bielizny dopuścił slc: 
jeszcze innych przestępstw, za któ- • 
re był poszukiwany. 

OKRADALI SAMOCHODY 

Milicjanci patrolujący nocą ulice 
Polesia zwrócili uwagę na dwóch 
młodych mężczyzn obładowanych 
bagażem. Po zatrzymaniu okazało 
się. że mieli oni przy sobie wlele 
akcesoriów wchodzących w skład 
wyposażenia samochodu. marki 
NRD-owskie, zegarki oraz inne 

WAŻNE TELEFONY 

Informacja telefoniczna 
Straż Po:i:arna 08, 6G6-ll, 
Pogotowie Ratunkowe 
Informacja kolejowa 655-55, 
Informacja PKS: 

Dworzec Centralny 
Dworzec Północny 

Pogotowie wodociągowe 
Pogotowie gazowe 
pogot<>wie Energetyczne 

Rejonu Północ 
Pogotowie Energetyczne 

03 
7~:;-55 

09 
28ł-60 

285-96 
147-20 
33:;-ts 
395-85 

334-31 

Rejonu Południe 33ł-28 
Pogotowie energetyczne dla 

odbiorców przemysłowych 
609·3Z i 2ł5-U 

Poitotowie Energetyczne 
oświetlenia ulic 220-89 

Pogotowie ciepłownicze 2ó3·11 
Centrala Informacyjna PKO 8'7-95 

TEATRY 

.JARACZA - godz. 19.30 „Tango" 
TEATR 7.1~ - goc).z, is.15 ~.Ciot 
ką Kar91,a" 
Pozostałe teatTv n1eczvnn• 

MUZEA 

SZTUKI (ul. Więckowskiego 36) 
godz. 11-19 

HISTORII RUCHU REWOLU• 
CVJNEGO (ul. Gdańska 13) 
godz. 8-16 

ARCllEOl.OGICZNE I ETNOGRA• 
FICZNF: !Płac Wolności 14) 
godz. IG--17 

CENTRALNE MUZEUM WŁO-
KIENNl<"TWA (Piotrkowska 282) 
nieczynne 

EWOLtrCJONIZMU (Parli; Sien-
kiewicza) godz. 10-18 

zoo 
czynne od 9 do l9 (kasa dn l8) 

KI N A 

BAJ.TYK „ Wielki Ga tsby" 
USA, od lat IS, codz . IO, 13. 18, 
19 

IWANOWO - „Kamo - ostatnia 
misja" radz. b/o, godz. 10. 12, 
14, „ Wielki Ga ts by" USA od 
lat 15, godz. 16, 19 

LUTNIA - „Dzieje grzechu" pol. 
od lat 18, godz. 9.30, 12, 14.30, 
17. is.an 

POLONIA - „Dzieje grzechu" „ Potrzel>na mi gu.mowa uszczel­
ka do d1·2u;i lodówki. Nie ma 
sklepu w Łoazi, ktorego bym juz 
nie „zaliczyt" - bez rezultatu. 
Poszedłem w końcu <lo dyrelccji 
„Argedu". Tani wskazano ml 
sklep przy u!, Wojska Polsk.iego 
146, ale w tym sklepie okazało 
się, że <rriootacja ctyrelccji nie 
Jest zbyt dobra:' ekspecLientka 
zdziwiła się, że .szu.kam tu cze­
goś takiego. Jak dlugo tu pracu­
ję - powiedział.a - ntgdy w tym 
sklepie uszczelek nie było i chu­
ba nie będzie. 

Przy zbiegu z ulicą Smugową 
przekJJ.p reperowano juź trzykro­
tnie. a mimo to cięzkie samochody 
z przyczep.ami - zwla.~zcza ja­
dące z góry. w kierunku ul Pól· 
nocne; - podskakują tak. że mo· 
ina obawiać się o ich resory. 
Podobnie niebcnpieconą zapacllinę 
s.postrzeglem w iezd.ni 1ll. lntlan­
Ckiej - mniej więcej na wyso­
kości posesji nr 12''. 

przedmioty. Bez większych trudno­
ści ustalono, że zatnymani w ostat 
nim czasie dokonali kilku włamań 
do samochodów parkujących na te­
renie Bałut. 

Po przedstawieniu dowodów winy 
Paweł D. i Bogdan B. wskazali na 
ulicy Inowroclav:sk!eJ kosz na śmie­
ci. do którego wrzucili ,-abrane z 
jednego samochodu dokltmenly (ksią 
żeczke walutową i polisę oszczęd­
nościową) . 

poi. od lat 18, godz. 9.30. 12, 
~ l4 .30, 11. 19.30 

i PRZF.DWIOSNIE - „Pojedynek 
na szosi e" ' USA, od lat 15, ,;. 

Postanowiono 

l..ódzkie PrzedsłębiOrstwo Han­
dlu · Spaźywczego, odpowiadając 
na naszą notatkę pt, „Wyczyny 
piwoszów" ( z IO Ltpca), dotyczącą 
sklepu z warzywami t owocami 
przy ul. Zakątne; 47, informuje, 
że zna.lazl-0 rnu;.tępujące rozwiąza­

nie: 
„ D la uniknięcia &twierdzonych 

w natatce incydentów, kierownik 
sklepu zobowiązany zostal do o­
grcmiozenia sprzedazy piwa (mak­
symalnie 1.500 butelek tygodni<>-
1t>O). Piwo sprzedawane będzie 
wylącznie w godz. 9-15, tylko za 
wymianą butelki (bez pnyjmo­
wania lcaucji)". 

I da.tej: 
„ Wskaumy w notatce sklep 

poddany wstanie częstym kon­
troLom in.spekc;i handlowe;, oo 
- na&i:ym ztuuiiem - wyel11minu­
je fakty optsane w „Dzienniku". 

My teź się temu sTciepowi prz!li­
rzymy, ciekawi nas bowiem c.r.y 
ŁPHS zastosowal0 wla~ciwą meto­
dę. „ 

R. 

Po raz n-ty: uszczelka! 

Zdaje się, że ;u;; została defi­
n.ttywnie ustCL!one co jest naj­
większym problemem na&zego ż.IJ­
cia codziennego: 11.s.zczelka! Oto 
k-Oleijny dowód, że zajęci .~pratM-
111.;, o znaczeniu epokcwyrn za­
pomnieUśmy o tym drobiazgu. 
bez którego jednak nie chcą 
dzia.1.ać większe mechanizmy 

P is:ze do n11s p. Adam B. (na­
zwisko i adres znane red.): 

Napisałem cLo producenta mo;e; 
lodqwkl, do Mielca - od 30 lipca 
nie ma odpo.wiedzi. Napisałem do 
hurtowni .,A1·domu" w Kluczbor­
ku - odpisali. że uszczelek nil2 
ma na sktadzie. 

Jedyna nadzieja w Reflektorku. 
iłloże on pomoże mi w kt<>potach". 

Drogi Panie Adamie! Jeśli rze­
czywiście 1uz,sz głos choć trochę 
się Uczy, trzeba m!eć nadzieję, żP. 
oo nieco uda się zalatwić. Tym­
czasem, na pocieszenie. opowi~my 
Panu jak pewnego dnia poszli­
, my z przyjacielem na wdy (do­
kąd - nie powiemy, bo w sumie 
jest tam sympatycznie. w!ęc 
pierwszy bląd wypada wybac:yć). 
Otóż popr=iliśmy o najnowsze 
osiągnięcie łódzkie; gastronomii 
- (ody „olimpijskie". Panienka 
zza lady włożyła nam po parę 
kolorowych kuleczek, dolo.żyta do 
tego bitej śmietany. na wier:chu 
u.ętawita pionowo kostkę cukru t 
ot>lala ją, zda.ie się. spf.rytusem. 
Tylko podpalić i będ?ie zn!c: 
Cóż z tego. sltor0 zabrakro zapa~ 
lei<! Mus!eL!śmi1 je pożyczyć, a 
potem ~ostawiliśmy na zaws:e. 

Lody byty naprawdę pys.zne. 
lesz efekt został z"osuty ponieważ 
~abrak.io ogn,ia . Sam pan wid;;i 
wk t0 jest.„ <sz) 

Przekopy 

„Reflektorku . zwróć uivagę 
slU!by drogowej z Salut na wy­
boje na ul. Franciszkalisk!ej. 

Fasada i tyły 

.,Już drugi raz jesteśmy zmu· 
szeni odwolać się do pamocy Re­
flektorka. Poprzednia notatka o 
brudach na podwórku „Adasia" 
przy Piotrkowskiej 180 (W 1 ku:ar­
ta/.e) tylko na krótko poprawita 
sytuację sanitarną. Teraz ?;nowu 
jest w1·ęoz tra9icznie. 

Trudnc d.ostać się <10 trzech 
klatek schOdowych. a po zapad­
nięci.u. zmroku w og6Le nie m.o~ 
żna się poruszać. bo wszędzie 
n,ieoabe:piecrone wyk'>py , petn.o 
1·ozrzuconyc1i belek i skrz)Jń, ia ­
kle.ś kraweżnilci: na gru.::ach ro­
::ebra.neg„ domu wysypisko cuch­
nqcych .śmieci. które - o ironio! 
- pMtvi.zorycmie ogrodmno siat­
/cą - pewn,ie żeby kMś. /et.o bę­
c! >:ie robil porządek. nie mógl się 
do nich dobrać. 
Naprawdę grozi bo nieob/.tczal­

nymi nastepstwami. pow;yucnie 
prosimy więc o interwencję słu~­
by sanitarnej ! ponądloowej 

Fronton „Adasia" jest Odnowio­
ny (P<miewaź kilka dni temu u -
1·uchomiono tu salon .,Mody Pol­
skiej" J i może być ·u,izutówką 
zadbanego. ba - repre;entacyj­
ne90 b11d11nku. Może iednalc kt'>.ś 
eechce zajrzeć na za piecze . Prze­
stras::y się!" 

Mieszkańcy „Adasia" 

W NASZnt REFLEKTORZE 
„07.łennik Pnpularn:r" 90.1łl9 

L6dż. ul Pln~rk<>wska 95. tel. 
33'-C? t 3łl-IO czynne w irodz. 
10-IZ. 

Piszcie do nas. a w pllnych 
•orawach telefonujcie. 

< 10, 12.15, 14 .30, 17. rn.30 
WISŁA - „Mściciel" USA. od 

lat 18, godz. 10, U.15. 14.30, 17. 

W najbEższym czasie z!or•'e'<' '<'la­
ną przed sądem. Jak się okazuje 
nie po raz pierwszy. (je) 

Wólczańska 
• ~ ł ma p1erwszenstwo ~ 

W związku z przebudową ul. 
Micltie'l'licza, 18 >1erpnia nastąpi ~ 
zmiana organizacji ruchu na skrzy­
żowaniu ulic Wótc.zańskiej i Mic­
kiewicza. Ulic~' Wólci;ańskiej nada­
ne zostanie pierws-ieństwo przejaz­
du w stosunku do ulicy l\Uckiewi-
cza. 

Tańce w ł.DK 
LDK organizuje kursy tańca to­

wa.rzysikiego (I i II sitopn,ia). Roz­
pocz;ną się one 5 wr:wśnia. Zgło­
szenia 1 z.ap; y - od 18 9ier:pnia 
w godz. 9-16 w LOK. u1. Traug;urt­
ta 18 (III pięt.ro, p. 308, tel. 394-83). 

Pogoda zwiększa 
niebezpieczeństwo 

pożarów 

19.30 . 

WOLNOSC - „Mściciel" USA, 
od lat 18, gotlz. 10. 12.15, 14 .30. 
17, 19 .30 

WLOKNIARZ „Junga floty 
północnej'' rad2. b/o, godz. 10, 
„Gdyby Don Juan był kobiet!\" 
franc. od lat 18, godz, 12, Ił, 
16. 18. 20 
ZACHĘTA - „Wążżtż" ang. od 

lat 15, godz. 10, 12.15, 14.30, 17, 
19.30 

STYLOWY-J,ETNIE - „Ostatni 
wiosenny śnieg" wł. od lat 15, 
,;odz. 19 .30 (kino czynne tylko 
w dni pogodne) 

T .'-TRY-LETNIE - .,Lady Caro­
line Lamb" ang. godz 19.45 
lkino czynne tylko w dni po­
godne) 

ŁDK - .. Złot o dla zuchwałych" 
j ug. godz. 16, l 9 

STYLOWY - .,Grzech Antoniego 
Grudy" CA) pol. b/o. godz. 18, 
18, 20 

STUDIO - „Romanca o zako­
chanych" (A) radz. od lat 15, 
godz. 17, 19.15 

GDYNIA - „Ucieczka przez pu­
stynię" franc. od lat 15, godz. 
10, 12.15, H.30, 17. 19.30 

TATRY - „Kapitan Korda" (A) 
czech . b/o. godz. 12, 13.45, 15.30 
„Francuski ł•cznik" USA, od 
lat 15, godz. 10, 17.15, 19.30 

DKM - „Strach" poi. od lM 15 
godz. 16, 18. 20 

MŁODA GWARDIA - „Winn„­
tou i Apanaczl" jug. b/o. godz. 
9 30. 11.30. 13.30, 15 .30, „Dziew­
czyna z lask11" ang. od lat 15, 
godz. 17.30, 19.45 

MUZA - ,.Legenda o Paulu i 
Paull" (A) NRD, od lat 15. g . 
18, 18, 20 

OKA - „Aresztuje el~ przyja­
cielu'• ang. od lat 15, godz. 11, 
16, 18, 20 

Mrn n · a l' '"' a·r n 

POLESIE - „świc:ta grzesznica" 
czr.ski, od lat 15, godz. 17. 19 

POPULARNE - ,.Mar'a wielko­
sci" fr. godz. 16.45, 19 

1 MAJA - „ Gniazdo" <A) poi. 
b/o, l(odz. 15, 17.15. ,Małżonko­
wie roku Il'' !ranc. b;'o, godz. 
\9.30 

HALKA - „Mały wielki czło-
wiek" USA, od lat 15, godz. 
15, „Ludzie przeciwko sobie" 
jug. od, lat 18, godz. 17.45, 19.45 

PIONlER - ,,Nie ma róży bez 
ognia" pol. od lat 15, godz. 
15.30, 17.30, 19.30 

POKOJ - „Przygody Robinsona 
Kruzoe" (A) radz . b/o, godz. 16, 
17.45 „Piekielny miesiąc miodo­
wy" czech. od lat 15, godz 
19.30 

RF.KORD - „Dzielny szeryf Luc­
ky Luke" franc. b/o, god~ 16, 
17 45. „Tajemnica Ale1<sandra 
Dum.asa" czech . od lat 15, godz. 
19.30 

ROMA - „Godzilla kontra He­
dora " jap b/o, godz. IO, 12.15, 
14 .30 „Marysia i Napoleon" 
pol. od la t 15, godz. 17, 19.30 

STOKI - „Straszna teściowa" 
(AJ radz . b/o, godz. 16, 17.45, " 
19.30 . 

SWTT - „Michał Strogow - ku­
rier carski „ bułg. od lat 15, g. 
15. 17.15, „Pierwsza spoko.ina 
noc·• wł. od lat 18, godz. 19 .30 

SOJUSZ - nieczynne 

PABIANICE MAZUR 
• „Strach •· pol . godz, . is.ao. 17 .30. 

19.30; ROBOTNIK - „Strach 
zżerać duszę" RFN, godz. 15, 
17, 19 

ZGIERZ - PRZYJAŻN - „z~­
sadzka" rum. godz. 16, 18, 20; 
Wt.ÓKNlARZ - nieczynne 

DYŻURY APTEK 

Zgierska 146, Narutowicza 42, 
P iotrkowska 225, Armil Czerwo­
nPj 9/11 . Lutomierska 146 (boks) 
Obr. Stalinl(radu 15. ' 

DYŻURY SZPITALI 
POŁOŻNICTWO 

Szpital Im. Jordana r Przyrod­
nic~a 7/9) - dzielnica Widzew. 
gmma Nowosolna. Andrespol. 
Bró.1ce oraz z dzielnicy Bałuty 
poradnie K - Sedziowska I Sny­
cerska. 

Szpital im. Kopernika (Pabia­
nicka 62) - z dzlelm oy Górna 
poradnlt K . - Odrzańska Ciesz. 
kowskle;i:o. Lokatorska I Rzizo w­
ska. Gmlna Rzgów oraz 2 dziel· 
nicy Bałuty , poradnie K. - ul. 
Bydgoska. Wlelkonolska I z. Pa­
canowskiej. 

Szpital Im. !lfadurowicza (ul. 
M Fornalskiej 37) -!zielnica 
Polesie, z dzięlnlcy Górna -
Pondnia K - Przybyszewskiego 
3?.,_ miasto Konstantynów oraz z 
dziel nicy Flaluty porAdnle K -
Traktorowa, Rydzowa oraz Alek­
sandrów. 

Instytut Pol.-Gin. AM <ul. S ter­
l!nga 13 - położnictwo ul ·cu­
r.e-Skłodowskiej 15 - gtnek:oio­
gia) - dzielnica Sródmieścle z 
dzi ełnl cy Górna ooradnle K 
Felińskiego I Zapolskiel oraz z 
dzielnicy Bałuty poradnie K 
ul. Libelta I Marynarska . 

C:hirurgla ogóln;i - Bałutv 
Szpital im . Sterlinita (Sterlin­
J!a 1/3). Górna - Szpital Im. Bru­
dziiiskiego <Kasyn . . Gdyńskich 111) 
Polesie - Szpital Im ·Kopernik~ 
IPablanlcka 62). i:;rńrl'lllP~cle _ 
Szpital im. Barlickiego (Kooc!ń­
•kie11:0 2~). W!<lzew - St.Pital im. 
Sonenberga (Pieniny 30) 

Chirurgia urazowa - !'7oital Im. 
Sonenberga (P:eniny 30) -

Nl'!JN)Ch!rJJrl!!!a ~~oita1 Im. 
Barlickiego (Kopcińskiego 221 

t.arynatoloJ!la - ~zp!lal \m. Pi­
roJ[owa <Wólczańska 1951 

Okulistyka - Szpital im. J'on­
schera (Milionowa 14) 

Chir'unia I lśTVn!?ól()l?la dzie­
ciecll - rnstY'tUł Pediatrii AM 
(Sporna 311/501. 

Chlrnr_p:la szczekowo-twarzowa 
- Szpital im. Barlickiego (Kop­
cińskie~o '2l 

Toksykoloitfa - tn~tytut Medy­
<'Yny Pracy ITeresy 8) 

NOCNA POMOC LEKARSKA 

Nocna pomoc lekarska Stac.li 
Pn1t"<>towi1t Rat.unkowee:o flr'tY ul. 
Sienkiewicia 137. tel. &66-6S 

011ólnołódzki Telefonl<'r.nv Punkt 
ll'lformncyfny dotvcracv l'lrac:v 
r>lachwek ~lużbv ~drowla telefnn 
RtS-19. czynny jest w stodz. 7-15 
oorócz n!edzlel I świat. 

TELEFON ZAUFANIA - 337-37 
czynny w dni oowszednie od 
15-7. w niedziele i święta i:ała 
do be. 
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Gdy przyjdzie scbota.„ 
barol'lieJ. Rodzaj samodzietności 
przedsiębiorstw. jaki ob.serwowali­
śmy w ostanda i PoPrzednia wolna 
sobotę, gdy za koncert w oarku 
l Maja J>lacil „DvwiLan". an.i nie 
wyzwala sooleozn.vch inicjatyw, 
&n.i nie zachęca pracowników 
przedsiębiorstw do działanń.a na 
l."Zecz dzielnicy. 

Temat wolnej soboty wraca na łamy gazet, jak 
bumerang. Wydawać się może, iż z godzinami 
pracy handlu sprawa załatwiona i dopięta na wła­
ściwy guzik, ale to wciąż tylko połowa problamów 
wolnego dnia. Dużo czasu upłynie jeszcze. zanim 
ta wyjątkowa sobota będzie dla większości rzeczy. 
wistym dniem relaksu, bez przysłowiowego prania 
i odrabiania ws:: :c lkich zaległych robót domowych. 
Bez wątpienia sojuszniki.em w w a I ce o praw­
dziwie wolnq sobotę jest pr 1oda. 

nic! Kilkoro dzieci siedz.ialo sen­
nie wspartych o rowery. To by­
walcy trwaiacych tu od czerwca 
wakac.vinych zaięć. Panie maia~e 
obowiązek pracować z dziećmi wv­
iaśniaja szvbko: .,One najbardziej 
czek.aja na śniadanie. TaJta luz 
natura Polaka. Lubi b.ankietować" . 
Ano, może i lubi. ale oprócz „ ieść" 
lubi ieszcze bawić się. O tym jed­
nak nikt iuż nie wsPOmnial. Tak 
samo iak nikt nie umiał oowie­
dzieć, oo krvla sympatyczna zaoo­
wiedź z naszego oroirramu. Ponoć 
Mlodzie7..owy Dom Kultury z ul 
Zawiszy nrial obowiązek nie tylko 
wiedzieć. ale orzeorowadzić zaoo-
wiedziana orzez siebie imprezę. 

Nad Stawami Jana koncert ze­
społu ,,No-To-Co" fundowała „Fo­
nie.a". W olanie były także impre­
zy sPQrtowe. ale rozleniwieni słoń­
cem ol.ażowicze nie mieli ochotv 
n.a zrnairaatla. chociaż siatkówka 
cieszyła się. iak mnie zapewniano. 
powodzeniem. Organi:z.atorom oo­
stawilam pytanie: jak.i był udział 
pracowników. oo 2 tego mieli. Ni<:. 
RojechaLi na wycieczkę - usłysza­
łam w odoowiedzi, Chyba nie tak 
władze Górnei wyobrażałv sobie 
rolę organi7.ator.ska przedsiebiorstw. 
I chyba nie tylko o fW1dusze cho­
d2lilo. 

T 
ym razem mieliśmy szczę­
scie. żar lal sii: z nieba 1 
chyba i..sloun.ie kto mogt. 
zdai.al w plener. W yru.:;zyli-

•••••••I Czekamy na wviaśnienia. s prawy rozrywki wypo-
Zmieniamy ter8!Z dzielnicę. Na czynku w wolni\ sobote nie 

powiedz.ieć. że był uda.ny. Jeden Górnei orl(anizatoram.i WVPoczvn- da. sie rozstrzyg-nąć jedną, 
ze starvch mieszkańców Aleksan- ku w plenerze sa zakłady ora::v. odgórna decyz,ją, Nie da sie 
drowa mńwi mi: „Po woln!e ta- W Parku I Maja koncert zafundo- niczego ustalić do końca, 
lde1m zesootu różnorodnych imprez. wała mieszkańcom Lod7Ji Elektro- a.ni WY.iać z szuflady szczcgólowe­
tak starannie orzvl?otowanvch Jesz- cieplownla im. Len.ina. Na estra- go wzoru gwarantu.laceito uda.na 
cze nie bvło". Pomogła .. Sandra" dzie svmpatvczny konfer.a.nsier (w impreze. Nie można. jednak z&do­
oomogli ludzie. którzy chca za- czerni od stóo do głów olus bia- walać sie wieczna prowizorka i 
oewnić mies-zkańoom milY. oomy- la koszula: bvło mi l?O żal. ale nadzieją: .Jakoś to bedzie. Koncer­
slowo rorganizowanv wvpoc:zvnek. sam sobie winien) i dobry zespół ty, spotkania, prog-ramy prz.vi:oto-

imy i my . .l)yrekŁOr LUK - Jao 
Ja.kubiszyo - jako sut inswtuc.:11-
koordynatvra „wolnosoootruego 
wypoczynku - chłodnym ok.iem &po 
&lada' na plan naszei ekskursji. 
Na początek Aleksandrów. Tam 
LDK (sam.i dornagalism.v s.ię, by 
koordynator spróbuwal ookaz.a.: 
jak org.aruwwac imprezel wra.z z 
TKKF i m1eiscowvmi dz.1a1a1:zami 
kultury oraz pracownik.am.i „San­
dry" przygotował rzeczywiście bo­
gaty proErram. Na boisku sporto­
wym mecz. pilkli nożnei. Trz.ebd 
prawdziwie wielkiei J.rondycii i 
jeszcze wiekszel!o • um1lvwani.a 

Wniosek stad orosty. z • rzedu muzyczny, Aż orzvkro, że to wszy. wane z okaz.ii wolnej soboty. mu· 
tych naibard7.iPi podstawowvch · stko dla irarstki słuchaczy. z któ- sza albo przyna.Jmniej powinny 
pierwszy krok do udane!l'o w:vno- I rvch wiekqmść .. doirzewa" po kil- być konkurencją dla telewizji, czy 
czynku to dobry orga.nizator, któ- ku oiwach, inni przytuliwszy prania. Mamy za soba już sporo 

~---.-..--------~~~------~·--------'"--~~~------------~ wolnych sobót, mase różnorodnych 

RENATA 

sportu. by wytrzymać temoo iro- remu za.leży na właściwym wypeł­
nitwy za Pil:ką. Nie opodal w cie- nieniu swvch obowiązków - nie 
ll"liU. ood drzewami, duża rrekwen· tylko z myśla 0 rocznym spra.wo­
cja Clesza się boiska do gry w bu- zdaniu, a z potrzeby zrobienia do­
le. rzutów lotkami i jeszcze wielu brej l"Oboty, Miejmy nadzieję, te 
innych. Wszed.zie sędziowie skru- pierwsza wolna sobota na stadlo­
pulatnie licza ounkty. Na estradzie nie AKS .. Włókniarz" w Aleksan­
natomiast kończ..v się k0tncert or- drowie to ooczatek dobrei tra.dy­
kiestry dętei z „Sandr.Y", a za go- cii. 
dzinę zacznie spektakl Teatr Lalek Koleiny etap WVT>rawv szlakiem 
„Pinokio". Już jednak oo więksi imprez w wolna sobotę to Mot.o­
zwolennicv rozboinika Rumcaisa drom orzy ul. Drewnowskiei. W 
zaleli mieisca n.a widowni. Wie- Proirramie mamv zanotowane: ple­
czorem zaolanowano wvstępy ar-, nerowa lmpre-z.a soortowo-rozrvw­
tystń"':' l dyskot.ekę. kowa - „ Wakacie n.a Motodro• 

Dopiero ooludnie. oolowa imore- mie". Pomińmy ostrv wstęp. bv 
zowego dnia. a iuż chyb.a można stwierdzić PO prostu: nie działo s.ię 

• 

GRZELAK 

tw.arz do chłodne} pustej butelki 
Po czystei zwvklei drzemią ukolv­
sa.n.i. o ironio. dobrą muzyką. 

Nam należy sie chwila odde-

doświadczeń, imprez mnie.i i bar-
dziej udanych, często zapowiedzia­
nych, a nie przeprowadzonych. To 
zniechęca ludzi. Ale są i ta.kie. ja.k 
ta w Aleksandrowie. I one właś-
nie sa zapowiedzia lepszego. Do­
wodzą, że można. że trzeba tylko 
chcieć i znaleźć działaczy takich. 
jak ci w Aleksandrowie, rozumie­
jących, że rozrywka to ważna 
sprawa. 

BBC o Teatrze Na ro ów 
W cyklu „Zyei.e sztu:k1!" radio BBC 

nadało w swoim serwisie obS1Zerne 
sprawozdanie z festiwalu Teatru Na­
rodów. ldór.v odbył sie w Waa·szawie 
w czerwcu. Podkreślono w nim o­
gromne zainterewwanie polskiej pu­
bllczności tym por.vwając:vm - jak 
to określll autor programu - 'NY· 
darzeniem. Audycje Ilustrowały frag­
menty n,ajoiekawszych spektakli pre­
zentowanych na festiwalu. Przytoezo· 
no też WY\Viad z reżvserem sztuk! 
Webstera „Księżna d'Amalfl" Phili­

adeusa: Fijewski należy do 
ml.skzów sceny polskiej. Je 
go talent, wspaniała intui· 
cja, wszechstronne możliwo 

ści aktor&kie, umiejętność wcielania 
się w różne poo.tacie skl<tdaja się 
n.a tę wysoką pozycję. Sprawiają 
także, że wszysitkie jego kreacje 
pozostawiają niezapomniane wraże­
nia wśród publicz.ności. Oceniają je 
bardzo pozytywnie n<ie tylko wi­
dzowie, ale taltże koledzy. okre­
ślający jego role, jako „koronko­
wa robe>tę". 

Pojawi! się na scenie w 1921 ro­
ku, jako 10-let~i chłopak, którego 
do teatru „zagarnął" wraz 2 7 

innymi chłopakami z Powiśla, są­

siad maszynista w Teatrze Polskim. 
Wówczas w swojej pierwszEA „ro­
li", mały Fijewski dos-lowni-e wno­
sił na scenę wypchany brrućh dok­
tora w przedstawleniu „Chorego z 
urojenia" Moliera. Arga.nem był 

wówczas Aleksander Zelwerowicz. 
~pół wieku później, z okazji pięk 
nego jubileuszi.1, Tadeusz Fijewski 
zagrał w tym samym Teatrze Pol­
skim, w tej samej sztuce już glów­
ną rolę. Te dwa przeds·tawienia są 
iakby klamrą spinającą jego aik."ior­
ską b(ografię. 

Wróćm)' jednak do początków. 
Wcreśnie odkrył Tadeusza Fijew­
skiego film, gdzie nadano mu przy­
domek ,,zl:otowlosego urwisa ekra­
nu". Pie.rwszą rolę zagra! w ,.Ze­
wie morza" w 1928 r. obok zna­
nych wówcizas aktorów Maxil Ma­
lickiej i Jerzego Marra. Potem byl 
„LegiQ!l ulicy", „Miody las", „P1·0-
kurator Alicja Horn" i wiele, wie­
le innych. 

Tadeusz Fijewski ukończy! war­
szawski PIST pod k'.erunk.iem A. 
Zelwerowicza w 1936 r. Mistrz, któ­
ry lubil Wy®tawiać absolwentom 
krótkie charakterystyki, napisał o 
Fi.jew&kim: „za mala głowa w 
stosunku do reszty ciała". Nigdy to 
jednak nie zaważylo na aktorskiej 
karierze świeżo upieczonego adepta 
s1ltuki. z oni czne s 

chu. W kawia.rni od dnwi bije 
nieprawdopodobny fetor wszelkich 
środków dezynfekcyjnych. Dalei 
wszystko potoczvlo sie jak w a­
ne1Zdocie o brak.u salw na oowita­
nie Naooleona. Naooiów zimnych 
nie ma, bo nie ma lodówki. Ze 
Zf!roza wiec oopatrzvliśmy ieszcze 
na iadlooois: bigos, flak.i. Gdzie 
to się przechowuie! Nie wiem. czy 
Elektrociepłownia była zadowolona 
z imorezv ani czy oowierzono iei 
tylko troskę o koncert - a wiec 
po prostu ureirulowanie rachunlm 
wystawiO!llego orzez Estradę, bo 
odoowiedzialnv za to praco~'Il:k 
jest na urlopie. Mam iednak wąt­
pliwości. czy udział zakładu ora­
cy ma ooleirać tylko na płaceniu 
należności instvtuciom rozrywko­
wym. Jeśli tak. to chyba znaczni e 
lepiej. /ieś!J oiE:1liedzini rlzadziłl>~' 
Wvdział"'Kulturv. ·eh'Oćbv ze· ·Wt:f!le­
du na to, że wiek.szvmi sumami 
dys0Qil10Wać ła.twiei. Ponadto wla­
dze kultury wie<lzą. a przvnajmnie j 
powinnv. iaki rodzai imprez. w 
ia~im środowisku oodoba się na:i-

pem Prow<'e PolananeJ w Warszaw'e Jego drugi debiut teatralny od­
pr~e~ „Cit!zens The~tre·• z. Glasg<;>w_. byl się w ~ztuce ~adzieja". Ptizez 
Mow1l on o w1elk1ej wrazliwośc1 ' · . . • I " . . : . 

Przyznam się, że z pewnym 
przerażeniem przeczytałem notatkę, 
która pojawi/Il się w nr 174 „Dzien­
nika Popularnego" pt. „Ostatni 
klaps Ma,zepy''. Mianowicie auto·r 
artykułu (Tg) pisze z przejęciem 
m.in. „Przedmiotem szczególne) 
troski były oczywiście Tekwizyty . 
W większości udało się zgromadzić 
oryginały. Np. komnatę króla zdo 
bi gobelin wypożyczony z Wawe­
lu. W filmie zagraly też niezwy­
kle cenne przedmioty s.'JkraLne z 
XVI i XVll wieku udostępnione 
przez klasztor jasnol}órski. ł..ódzkn 
KuTia Biskupia pożyczyła rzadki 
komplet mebli XV Z-wiecznych, 
krytych gobelinem" itd. itd. 

loby rzeczq zbędną przytacza(! C•1· 

lą litanię obiektów zniszczonych 
Lub uszkodzonych w czasie trans­
portu, względnie podczas realizacji 
filmów, przypomnę tytko dewasta­
cję wnętrz zamkowych w Oporo­
wie przez Petelskich, podczas rea­
lizacji filmu rzekomo zamówionego 
przez Telewizję Kanadyjską, albo 
zniszczenie polichromii mata.rsklej 
tryptyku w Książnicach Wielkich.. 

Jest rzeczą oczywistq, że „Filmo­
wi Polskiemu" bardziej się kalku­
luje pożyczać oryginały niż wyko­
nywać kosztowne kopie, ale czas 
llaiwyższy, by nie posługiwać się 
więcej bezcennymi oryginalami, 
ale przystąpić do wykonywania 
kopii, a widz i tak w c:fosie sean­
su nie pozna się czy ma do czy. 
nienia z oryginałem czy doskonulq 
kopią. 

Sprawa jest o tyle poważna, że 
w obecnej cltu>ili filmy historycz­
ne cieszą się wielkim powodzeniem 
! należy mieć pewność, że moda 
ta nieprędko się zdeaktualizuje. 

kulturze teatralne.i polskich widzów, pewien czas by ~ze F1.iewsk1 ak-
ich' lrn:lljom~śel ,ng:te)'fldej <!Iam.atur- tor:1~, '.ą.tru ,j<uk1et~9we_go . ,.PioJ­
.gi!i~ clepl;in;n prz:vJęa.u. Ja.kie uoto· .tpykii. . t ,.l?tQmyczka · dz1ała3ąceg 
wali artystom z Glasgow. pod egidą ZNP. 
Audycję uzupelnia wypO\IYi.edź jed­

nego z organizatorów ilm!)l'E!ZY. Ja­
nuS"La Warmińskiego, który podkre· 
ś!M znaczenie festiwalu w śWiatowym 
i polskim ż:vc.iu kultul''!'lnvm. 

Konkurs dla plastyków amatorów 
Lódzka Rada Związków Zawodo- , Każdy uczestnik może ztożyć od 1 

wych, Zarząd Lódzki Związku Mło- do 5 prac z poszczególnych tech­
dzieży Socjalistycznej i Centralny nik (malarstwo, grafika. rzeźba), 
Związek Sp.)ldzielcw.<ici Budowni- format dowolny. Prace nadeslane 
ctwa Mieszkaniowego Oddzial w na konkurs nie powinny być ni­
Łodzi. w ramach przeglądu aktyw- gdzie dotychczas wystawiane. pu­
ności kulturalnej Judzj pracy pin. blikowane i zgłaszane do innych 
„Człowiek - praca - twórczość" konkursów. 
ogłaszają IX Ko,nkurs Prac Pia ty· Prace winny być przygotowane 
ków Amatorów m. Łodzi w zakre- do ekspozycji i zaopatrzone w na­
sie malarstwa sztalugowego, grafi- stępujące dane: 
ki i rzeźby. Konkurs ma m. in. - imię i nazwisko, dokładny 
na celu ukazanie dorobku plastycz adres, wiek. nazwa i adres zakla­
nego, wszechstronną aktywizację du pracy. przynależność do klubu 
kulturalną ludzi pracy oraz wla- 1 plastyka oraz tytuł pracy. 
ściwe wykorzystanie czasu wolne- Termin składania prac w dniach 
go. propagowanie amatorskiego tu 15--30 października br. w Łódzkim 
chu plastycznego. rozwijanie zain- Domu Kultury. ul. Traugutta 18, 
teresowań artystyc7.nych wśrńd sze- pokói 309, UT· piętro (prócz sobót 
rokich kręgów społeczeństwa, roz- i niedziel) w godz. 14-18. 
budzenie wrażliwości estetycznej Wszelkich informacji telefonicz-
i uzdolnień twórczy<'h. nych udziela LOK - Dział Ama-

Chci.aż pierwszą wie1!ką indywi­
::lualnością aktorską, z którą zet­
knął się Tadeu."-Z Fijewslki. był Zel­
werowicz, z.a swojego mistrza i 

ojca teatralnego uważa Stefana Ja­
racza, u boku którego grał w „Ate­
neum" m. in. Ksaw<:ia w „Turo­
niu" na jubileuszu tego znakomi. 
tego aktora. 

Fijewski. ,iako Twa.rilosz 
w „Dożywociu" ,Fredl'Y 

Fijmv ki cmje się znakomicie w 
każdej swojej roli, wyo;,tępuje w 
teatrze, filmie, telewizji i radiu. 

Na scenie &tworzył wiele nieza­
pomnianych kreacji w sztukach: 
„Czekając na Godota" „Wariat". 
„Dożywocie", ,.Noe i jego mena­
żeria", „Chlopcy·', „Tango". ,.Chory 
z urojenia", .,Pamiętnik szubraw­
ca", „Okapi, czyli komoda pełna 

pio1'unów" i in.nych. Podc.bnie w 
filmie. Pamiętamy Fijewskiego w 
„Ulicy Granicznej", „Pętli", „Pi<"rW 
szym dniu wolności", • .Anate>lach". 
W sumie zagra! w ponad 30 fil­
mach. Równie dobrze znany je>t 
telewizyjnej widowni dzięki wielu 
przedstawien iom oraz filmom tele· 
wizyjnym - .. Ojciec·', „Kataryn­
ka"..'. .Dlłfł'i„ ·1{N!l(ęs·• i innym. 

Tadeusz Fi1ews.ki gra od '5.\ lat 
- znamy go dobue ale ciągle cze­
kamy z niecierpliwością na każ­
dą jego nową rolę w teatrze, na 
każ.de pojawienie &ię na dui!ym i 
małym e~:ranie. (d'.Jr) ' 

Niestety, od dwudziestu pięciu 
lat ustalił się precedens, że „Film 
Polski" przy realizacji filmów hi­
storycznych traktuje muzea jako 
rekwizytornie, z których korzysta 
bez ograniczeń, wypożyczając na­
wet obiekty o dużej W·!Zrtości ar­
tystycznej i zabytkowej, Co jednak 
można było tolerować w pierw. 
szyc1t latach działalności „Filmu 
Polskiego", to obecnie jest rzeczą 
w najwyższym stopniu szkodliwą,, 
a n.awet zbyteczną, ponieważ wy­
konywanie kopii osiągnęło wysoki 
stopień mistrzostwa, który może 
zmylić nawet rzeczoznawców. By-

Zbigniew Cieklińsk1 
b. konse1·wator zabytków 

woj, lódzkiego 

\V konkursie mog'l brać udział tnrskiego Ruchu Artystyczneg9 tel. 
osoby zamieszk.a le lub pracujące 394-83. ponic<lziatki i cziwartki w 
w Lodzi, mające ukończone 16 lat. godz. 13-18. 

W roli „Argana w „Chorrm z urojenia" 
CAF 
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teki karykatur 
Tadeusza Rynkiewicza 

Stanisław Kuszewski -
- rektor PWSFTviT w Lodzi 

I 
arol Marks pisząc o roli 
pieniądza w życiu ludzlkim 
zwrócił uwagę na dwie kon 
fliktowe ściera,ą.t.-e się 2 

sobą postawy w procesie pra­
cy. Jedna z nich określona 
jest przez kategorię „mieć", dru­
ga - „być". W pierwszym przy­
padku ważne jest zdobycie okre­
ślonych środków materialnych na 
podstawowe c1,y też luksu,gowe po­
trzeby w drugim natomia&t 1111 pier 
wszy plan wy.s.uwa się to. o ile 
wykonywana praca umoż.liwia sa­
morealizację, pełną. boY,atą formę. 
indywidualnego istnienia. a wiec 
postawa „ile mam" ustępuje P<>­
stawie: „jaki jestem". 

Wiele w.s.kazuje na to, że ta krea 
cy jna mia pracy wykraczajaca po­
za cele ściśle materialne. z.dobywa 
sobie u nas coraz więksa:e obywa­
telstwo. Badania sondażowe prze­
prowadzone oruez InSltytut Ks.ztał­
cenia zawodowego wśród gómi:kow, 
hut,ników. praoowników przemysłu 
drzewnego i przemys.lu spożywcze­
go na temat motywów podejmowa­
ni.a nauki, wykazaly, że motywy 
rnateria1ne niekoniecznie są pier· 
wszoraędne. Na pierwszym miej­
"CU ankietowani umieszc2J8li: sta­
tus społeczny, zadowolenie, per­
soektywę <lalszt>i pracy, uznanie 
przeloż->nych. Ró\V'nocz.eśnle liczba 
«zkolących się na różnego rodzaju 
kur•ach ogólnoo~wiatowvch i spf'­

cial iSltycznvch zwięk,>.i:.vta się w 
kraju w okresie od 1960 r. do 1974 
r. o ponad 750 proc. 

To zrorumia!e. roziwój s.wlec.zmo­
goopodarczy kraj,u narzuca WIZ:I'O$t 

I DZIENNIK POPULARNY nr 178 (8176) 

wymagań zawodowych. Równocze­
śnie jednak stwarza określone wy. 
magan.ia poziomu kulturalnego spo­
łeczeństwa, zgodnie z zasada całej 
mrategii programu rozwoju .s.pole­
czno-gospodarczego kraju: zasadą 
jedności polityki. ekonom~ki i kul­
tury. 

Tymczasem choc większość z nas 
inwestuje wiele w podnos.7.enie wie 
dzy, to chyba nie docenia roli. ia-

ką dla ogólnego poziomu intele­
ktuaLnego, rozwoju osobowości ma 
codzienny -kontakt z kulturą, .Tak 
wykaz.a.ly badania GUS. zakup 
książek i wydawnictw po1.aszkol­
nych &taJl'lowił w 19'73 r: około 2,5 
proc. wydatków na kulturę, o.~wia­
tę, sport, turystykę i rekreację w 
grupie gospoda~ \w domowych u­
trzymujących się z pracy w goopo... 
darce u&po!ecznionej. O<l 1970 roku 
:mnniejszyla się liczba ucz tni1ków 
ognisik artySltycznych o 5 proc., a 
liczba uczestników w zespołach za­
interesowań zmniejszyła się o po­
nad 30 proc. A więc w tych· dzie­
dzinach życia kulturalnego. które 
decydują o aktywnym. nie kon­
&U1D1PCyjnym stosunku do kultury, a 

więc takim na jakim nam w te; 
chwili najbardziej zależy obseil"W'U­
je się regres. 

A przecież kultura nie jest oazą 
WY""Ublimowanych wartości dla 
;mako'>ZY i wyrafinowanych este­
tów. jest &ferą wartości. których 
akceptacja je.st jednym z warun­
ków nowocz.e.„ności kraju, zapew­
nienia mu PMt.nerskiej pozycji we 
wspókzesnym świecie. Miejscem, w 

którym ta prawda powinna stać się 
pods.tawą do rozwiązywania li­
czny>eh i komplikowanych zadań 
w zakresie kultury je."'t zakład pra­
cy. 

UtrwaJ1one i upowsaechinione tu. 
wwry oboowania z lrultiurra. umte­
jefuwść w.vboru wa:rtości kultural­
nych, są równie ważne dl.a ksarral­
towania o obowo~ci współczesnego 
człowieka, jego stylu życia i my­
ślenia, jak dbalo.~ć o podnoszenie 
zawodO'W eh kwalifikacj i. o spraw­
ność zawodową. Tymcza<;em i t.nie­
je niebe~ieczeńshvo wyjałowienia 
miejsca pracy z funkcji kułturo­
wych: zakładowe kluby nierm.dik.o 
świecą pu..s.tk.aml, aż 92 proc. chlo­
po-robotruków nie korzysta ;i; tniwe-

stycii klultur.alnych swego zakladu 
pracy. Miejs.oe pracy nader rzadko 
jest forum wymiany myśli, ściera­
nia się poglądów i postaw wykra­
czających poza problemy ściśle za­
wodowe. A przecież różnoro:lina &!JO 
łeczno.ść zakladu pracy stwarza 
.S7.ans.ę dialogu na tematy różne, a 
nie tylko dotyczące produkcji.. 
Robotn~k tworzący nowe wzory. 

nową technikę dzialania i ws.pól-

działan:ia z innymi w procesi e pro­
dukcji :z.na wartość kultury pracy, 
ten run.dament, od któreg-0 zaozy­
na się wszelikie rozważanie na te­
mait siposobów rozbudzenia i Ukie­
r:umkowania potrzeb kulturalinych. 
Ten bowiem, kto ceni kreacyj.ną ro 
lę pracy, kito znajduje w niej mo­
i:Uwość potwierd'Zenia wlaSJnej war 
tości, powinien mieć więks-ze za,po­
trzebowan ie na sztukę . ni.ż ten. dtla 
'którego praca je.s.t nużącym bala­
stem. 

szrtaltmvanie okrnślone~o 
_tylu my~len ia o kulturze. 
która iest nie tylko wy­
tchnieniem po -pracy. a1e i 

jej napędową silą, realiz.uje t:•ię od 
2 lat w wielkoprzemY1Slowych oein-

trach iroootniczych, poprzez pro­
gram „Sojusz swiata pracy z. kul· 
turą i sztuką". Powstało już wie­
le intcre.--ujących e.li: perymentów 
kulturalny!'.h w zakladach pracy. 
Obeono '·ć filmu, pla ·tyki w życiu 
tych za.1,;ladów (pr2edpremieroi.\'e 
pokazy filmów poLs,kich i dy kusje 
z udzialcm załóg. estetyczne zago­
spodarowanie w11ęt1·z przez pla,.ty­
ków) sta.i<> się coraz bardziej wi­
doczne. Na teren zakladów wprn­
wadza się też literaturę: starannie 
przemyślan.a in.formacja o k'iażce 
przez zakładowe radio·węzJy. reda­
gowimie specjalnege> biuletynu in· 
formacyjnego 1)13. rozbudzić zain­
teresowanie ta dziedziną sztuki. Z 
pewno~cią będzie jcszcre w'.ele po­
dobnych pe>żyteczny<'h inicjatyw. 
Ważne )e:>t jedno: że twonzą siE: 
silne cerutra wbe>tnicze o określo­
nym sy.temie kulturalnego oddzia· 
ływania i określonych celach wy. 
chowania dla kultury i prz z kul· 
turę, że tworzy się styl nowe~o 
obcowania z kulturą rozumianą. ja­
ko in'\e.gralna część pracy zawodo­
wej. 

Podoibno dawniej dla cle!kawe1 
konwersacji w salonach jeiidżono 
nawet za granice: zobaczyć kolek­
cję obrazów w muzeum. posłuchać 
k{mcr-1,tu w wykonaniu znakomito­
ści. Je .t wiele szans. żeby tema­
ty te można byli) znaleźć w v..kla· 
dzie pracy d.z.ię!ti interesując<'j, 
zorganiz01wanej na miej;:cu wysta­
wie, s.popularyzowanej przez ra· 
diowezeł książce. wyświetlonemu w 
zakładowym klubie filmowi. 

H. SZYPULllKA 
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W WARSZAWl'E ~ 
Oddział w lodzi 

.

111 

zawiadamia PT Klientów ~ 

Wszystko na sezon szkolny w sklepach 
tODZiKliEGO PRZEDS1IĘBIO,RSTWA HANDLU ODZIEŻĄ „OTEX'J 

- fartuszki, bluzkl, spódnice, spodnie, ubrania, berety, 

kołnierzyki, worki do pantof 11, tkaniny, obuwie 
o uruchomieniu Ili 

I
.li przy al. Kościuszki 80 • KONFEKCJA GALANTE1RIA 

WŁOKłENNICZA 

GALANTERIA SKORZANA 

I DZl'EWIAIRSTWO SKLEPU z ARTYKUŁAMI Ili 

'

•11 UPOM'INK0
1

W·O- • 
PAMIĄTKARSKIMI Ili 

ul. Zgierska 11 

ul. Dąbrowskiego 93 

ul. Piotrkowska 15 

ul. Piotrkowska 133, 

ul. Główna 47 

ul. Piotrkowska nr nr 35, 70, 

101i130 

·111 ZAPRASZAMY. 
OTWARCIE Ili 

• - 15 SIERPN'IA BR 

~ O GODZ. 12. ,
11

,.. m 

DH „TEOFIL", 

ul. Aleksandrowska 38 

111. A. Struga 4 

ul. Gagarina 6 

'=• . ·===·==· ·=·===· 9/LQ'././././../.U././//..//.././//.//..//..//.//././///////U"../.U/.//../b 
TKANINY OBUWIE 

~ s 
~ ZAPISY ~ 
~ ZASADN'ICZA SZlCOŁA ~ 

ul. Piotrkowska 122 

ul. Zachodnia 16 

ul. Cieszkowskiego 4 

DH „TEOFIL", 

ul. Piotrkowska 28 i 98 

ul. Nowomiejska 9 

~ ZAWODOWA ~ 
~ PRZYZAKŁADOWA ~ 
~ Zakładów Włókien Chemicznych ~ ul. Aleksandrowska 38 

ul. Wrześnieńska 102 

ul. Wojska Polskiego 66 

~ „CHEMITEX - ANILANA" ~ 
§ w Łodzi, § § § 
§ ul. Armii Czerwonej 113/ 117 § 
~ (S"llkoły lOOO-leela lm. Tekli Borowta.k) ~ 
§ pnyjmuje ~apisy absolwentów VIII klas § 
~ szkól podstawowych Ila. rok nkolny ~ 
~ 1975 - 1976 ~ 
§ Szkoła prowadzi naukę w na.stępują- § 
S cych kierunkach: S 
~ APA1RATOWY procesów che- ~ 
~ micznych-organicznych, ~ 
§ MECHANIK maszyn i urią- § 
~ dzeń przemysłowych ~ 

-~ ELEKTROMONTE1R. ~ 
§ Nauka trwa 3 lata. § § Po ukończeniu szkoły abso1wentowl ~ 
§ gwarantuje się pracę w Zakł. Włókien § 
S Chemicznych „CHEMITEX - Al\TTLA- S 
§ N' A". W cza.~ie trwania nauki uczniowie § 
~ otrzymują wy.nagrodzenie w wy.sokośt'i: ~ 

§ w I klasie 300 zł ~ 
~ w li klasie 480 zl § 
~ w Ili klasie 780 zl ~ 
§ oraz. pe~ne wyposaże111ie szkoleniowo- § 
~ ochronne i dwa mundurki szkolne w § 
§ trzvletnim c)•klu nauczam.ia. Zapisy przyj- § 
§ muje i infol"ma~ji udziela sekre•ariat § 
§. szkoły, uL A.rmii Cz.erwonei 113/t 17 w § 
§ go<liz, 13 - 18, w okresie waika„vjnym § 
§ ~ _!t<>?zlnat'h ralllnych. Warunk'em pra;y- § 
§ Jęcia Jest dobry stan ?.d rowia ora'Z uk.()ń- ~ 
~ czenie VIII klas szkoły podstawowej. ~ 
§ 2857-k § 
U./././/'./././.././.././/./../././/.././../../../../../..//..//../..///../..///.///.//.U/././/h 

DROBNE PLAC budowlany 1100 m 
- Pabianice centrum -
sprzedam Oferty z cen11 
„13537" Prasa, 'Piotrkow­
ska 94 

OWCZARKA podhalań­
skiego 5-miesięcznego, piec 
c.o, - 50 m ogrzewania, 
grzejniki blaszane, 2 no­
we materace - pilnie 
sprzedam. Dubois 85 -
niedziela 13553 g 

SPRZEDAM części . zespo­
ły, karoserię „Simca 1301" . 
Tel. 905-05 13682 g 

„TRABANTA 601" (gru-
dzień 1971) - sprzedam . 
Hibner, Rajdowa 6, m 94 
po 16 .30. Tel. 848-94, 1tortz. 
7.;ió-15.30 13602 g 

.,SYRENĘ 101" - sprze­
dam. Tel. 488-97, po 16 

12544 g 

OK AZJ A! Samochód Gaz 
51 (Lublin), stan idea lny 
sprzedam ll!b zamienię na 
osobowy (mote być po 
wypadku z minimalnym 
przebiegiem). Listy: .Jerzy 
Chodunów, 41-800 Zabrze, 
Dąbrowskiego 27 a-1 

3062 k 

SPRZEDAM „Fiata 1500" 
(1972) Łączna 19-11 14091 g 

„FIATA 850" tanio sprze­
dam. Odvńca 29, m . 86, 
godz. 15--%0 14040 g 

„OPEL Rekord" combi -
sprzedam . Gorzkowiczkl 45 
R:_m!n:i Gor1kowice, woj '. 
ptot rkowskle 

„FIATA 1300" (sleroleń 
1972) - sprzedam. Przy 
ku pnie ewent. 11:arat na 
okres ies!enno-zlmowv . -
Tel. 760-89 rano 13890 g 

SPRZEDAM dzl ałkc: bu­
dowlaną z prawem budo­
wy domku Jednorodzinne­
go w Bełchatowie Z!(ło­
szenla; Wochowie, śelcha­
tów, Kościuszki 10 222 p 

DZIAŁKĘ 0,8~ - Konstan- DO 
tynów żablctki - sprze- Karpacza ~ trzv ose>­
dam. Józef Banasiak ża- bv samochodem - 17 sierp 
blczkl 1 135~8 g nla. 964-17 14019 g 

OWCZARKI alzackie sied­
mio tygodniowe sprzerlam. 
Anyżowa 5 130&1 ( 

KtlPJĘ d<>mek lub część 
ewent. mieszkan 'P własno-
ściowe do 120 OOO . Te-1. 
415-63 14107 g 

ZAPISY 

WROCŁAW - mieszkanie 
dwunoko.iowe. komfort. •a 
m•en ;e n:i ita r•nnlere w Ło 
rłz• Wiadomość: Łórlf . tel. 
246-~3 2999 k 

SREDNIE STUDIUM ZAWODOWE 
ŁODZKIEGO ZJEDNOCZENIA 

BUDOWNICTWA 
w Łodzi, ul. Przędzalniana 66, tel. 622-95, 

670-55, 607-79. 

K i e r u n k i: 

OGOLNOBUDOWLANY 
O G 0 L N O M E C H A N I C Z N 'v 

3-letnie studium wieczorowe na podbudowie 
szkoły podstawowej. 

Zajęcia odbywać się będą 4 razy w tygodniu 
(łącznie 18 godzin). 

Warunki przyjęcia: 

2-letni staż pracy, świadectwo ukończenia 
szkoły podstawowej, skierowanie zakładu 
pracy, 

Absolwenci otrzymują świadectwo ukończenia 
śre~~iej technicznej szkoły zawodowej i m„ili­
wosc zdobycia tytułu TECHNIKA i MISTRZA od­
powiedniej specjalności. 

Podania o przyjęcie będą przyjmowane do 
· 25 sierpnia br. 

Szczegółowych informacji udziela sekretariat 
szkoły. Pierwszeństwo w przyjęciu mają praco­
wnicy przedsiębiorstw podległych Łódzkiemu 
Zjednoczeniu Budownictwa. 

~=~ 
U KOMUNIKAT n 
~ ~ 
~~ DYREKCJA ZAKŁADU ~~ 
~~ ENERGETYCZNEGO ~~ 
~ ~ 
) < Łódź .:... Województwo )' 
~ ~ 
~t zawiadami9 PT Odbiorców s1 
~~ energii elektrY'C'nnej nńa.st.a 0l)OOLno orati j~ 
~~ gmin: Aleksandrow. Białac.-Ww, RiaJo- ~$ 
;~ bt'\legi, l\inis'llków, OpoC'llllo, Pa.ra.il)'i, Po- ~~ 
~< święLne, Sławno. Zamów, że w myśl ~'· 
,< Zarządzenia nr 25 ministra górnictwa 'l< 
~~ i energetyki z dnia 2 czerwca 1975 roku 5? 
>~ w sprawie dmt<tSowa.nia obszarów dzia- '~ 
~< ła·lńa Za.kładów Energetyet..mYch do po- ~< 
łt d"Lialu administra<:~•jneg1> państwa., ~~ 
5t z dniem 1 sierpnia 1975 roku ~? 
~~ przejmuje działalność w zakre- 5~ 
~~ sie dostawy energii elektryczne1' ~~ ~~ ~~ 
~~ Zakład Energetyczny Łódź ~~ 
~~ Województwo - RE Opoc:ino. ~~ 
't ') ( 
~~ Na tej samej podstawie pnyję· ~~ 
~~ ta zostaje przei ZEŁ-W RE Ra- ~~ 
~~ domsko obsługa odbiorców ~~ 
~~ miasta Przedbórz i gmin Fał· ~~ 
~~ ków, Kluczewsko, Przedbórz ~~ 
~ ~ 

~~ orai priei RE Sieradi obsługa ~? 
~~ st 
~~ odbiorców miasta Błaszki, Go- ~f 
~~ szczanów, Ustków. ~~ 
>~ 'c 
~< W 'Z\Vh,zku -z p~yiszym W!nelkie spra- ~c 
,< wy zwil\z&ne ~ ooslugą. energetY<l'Dll4 „( 

~~ pr1>simy lcteNnl•ać do l>dpowiednieh rejo- ~~ 
>~ nów na adres: RE OpotlUJl!o, 26-300 Opo- >~ 
~~ !'ZUi>, pla.c Zamlrowy 1, tel. 28-lJ I !7.72, ~$ 
)< RE Radomsko, 117-500 Radomsko, ul. Jo.se- >r 
~~ lewioz.a 6, tel. 21-81 i 34-81, RE Sien.dz, ~; 
~~ 98-200 Siera.d<z, ul, Polna. 8. tel. 83-01. ~~ 
,, łub do Zakładu Energeły~nego Lódi - '>c 
~~ Wojewód'&łlwo. 90-417 Lódź, ul. Piotrko- ~~ 
s~ wska 58. tel. 395-60. 3078-k ~ 

~~~~~~~~ 

SPRZEDAM własnościowe I KUPiii: mieszkanie wła· 
M-5 - Re tk1nia. Oferty snościowe. Tel. :111-04 
„ 13985" Prasa, Piotr.kaw- 13ł18 I 
>ka 96 

W związku !! reorganizacją I pr:z&protilo­

waniem 

WOJEWODZKIEG(l 

SZPITALA CHOROB Pt.UC 

w TUSZYNIE k. LODZI 

DYREKCJA SZPITALA 
t:atrudni na.tychmiHł 

lekarzy - chirurgów 
na stanowiska: 

o) zastępcy ordynatora, 

b) asystentów. 

c) lekarzy po stażu, chcących 

specjalizować się w zakresie 
chirurgii ogólnej. 

Kandydaci powLnnl złożyć: pódanie, ły­

cior)'lł, ankieti: pensonalnit, uwier.z:ytelnio­

ne odpiisy: dyplomu, 'Z3.świad·OZEmla o !)O­

s iadaniu II lub I st.opnia specja.Uucji z 
zakresu chirurgu ogólnej 0~ opinię z 

ostatniego miej15ca pra~y. Dojm do ezpi­

tala autokarem służbowym. Prawo do 

! :~~~~:r~:w::w~:~:u~ :::: ;:: ł 
la. %959-k ł 

~,,..,.,,.~~'~''''''·~·~~~ 

q'///////./////////////.////////////////////./////.///////.U./././//.///~ 
§ § 
~ JEŚLI POSIADASZ ~ 
~ PIENIĄDZE ZAGRANICZNE, ~ 
§ ~ § POMYŚL O ICH § 
~ KORZYSTNEJ LOKACIE. § · 
§ § 
§ ~ 

I
§ § 
~ BANK PKO SA PROWADZI ~ 

1 ~ OPROCENTOWANE RACMUNKI ~ 
§ § 
~ BANKOWE W WALUTACH ~ 

~ WYMIENIA[NYCH. ~ 
~ ~ § Odsetki: 3 - 5 proc·. rocznie! § 
!~ ~ 
I
§ Rachunki walutowe prowadzone są w walucie § 
~ ~ § wpłaty lub - na życzenie klienta - w innej wa- § 
§ § § łucie wymienialnej. § 
~ 1· • d · wkładem § s Szerokie moi 1wosci ysponowan1a § 
§ § 
§ w kraju i na zagranicę, pełna dyskrecja i zwrot § 
§ § 
~ wkładu na każde życzenie klienta - zapewnione. ~ 
§ § 
~ § 
§ Rachunki otwiera i prowadzi S 
§ ~ 
§ 8 
~ ODDZIAŁ BANKU PKO SA, ~ 
§ § 
~ AL. KOŚCIUSZKI 59/61, ~ 
§ § 
~ 90-514 ŁODZ. ~ 
§ § § ~~ ~ 
~./././/H/./.H././//.H./.H/.//./H///./././/.H./.U/./.H././/././././//b////////.U/A 
MŁODA pracuJ11ca poszu­
kuje samodzielnego poko­
ju - bloki. Tel. 814-33 

MIESZKANIE M-4-5 ku­
p it:. Tel. '711-Sł 12938 g 

CIEPLlCJll Sl-skie - mie­
szkanie 4.-pokojowe z wy­
godami zamienię na mie­
szkanie w Łodzi. Oferty 
„13512" Prasa, Piotrkow­
ska 99 

ZESPOI. Przychodni Spl!­
cjalistycznycb m t.odzl -
Przychodnia Skórno-We­
nerologiczna, ul Zal<ątna 
44, 1 p ., rejestracJa, przyj­
muje całą dobę <oprócz 
niedziel), udziela porad w 
zakresie chorób wenerycz­
nych I leczy bezpłatnie 

MATEMATYKA, fi zyka, 
chemia. Mgr Blus. Tele­
fon 419-17, pokój 818 

MATEMATYKA, fizyka, 
j ęzyk niemiecki. Mgr Nle­
pol<o.1czycl<i Tel. 733-20 

MATEMATYKA - 630-35 
mgr Plusl<owski, Klono-

CZER WON łEC - lekarz wa 13-6 12832 g 
ginekolog, Tuwima 20. tel 
J55-30. codz1enme 14-· 18 

STUDENTKA poszukuje CYPERLING - spec.iall -
sta ginekolog . PKWN 4. 

CYKLINOWANIE bezpyło­
we nowoczesną maszyn" 
„Legler" - lll k ierowanie 
parkietów. Tel. 468-15, 

pokoj u (może być umeblo- Tel. 240•17 Poniedzia łki 
wany) przy kulturalnej ś 

J63-69. Tymiński 13885 g 

rodzinie . Oferty „13280" rody' piątki 15-18 POSIADAM lokal 44 m 
kw ., narzędzia ślusarskie Prasa, Piotrkowska 98 

WROCŁAW - pokój z 
kuchnią - nowe budowni­
ctwo - zamlenic: na rów­
norzi:dne ewentualnie jed­
nopokojowe w Zgierzu lub 
Łodzi. Wanda Czwajda, 
Wrocław, Braniborska 3~/9 . 
PRAWNIK pO!izukuje po­
ko ju w blokach . Oferty 
„13987" Prasa, Piotrkow­
ska 96 . 
MŁODE małżeństwo po­
szukuje mieszkania w cen 
trum lub na .Julianowie. 
Tel. 283-20 wew. 34 godz. 
8-15. Podobiński 13910 g 

DO wynajęcia pokój, Płat­
""' z góry. Halina Włodar­
czyk, ul. Rymanowska U , 
m. rr 

Dr ZIOMKOWSKI - skór - oczekuję propozyc ji. 
ne, weneryczne, 16-19, I Dzwonić: 442-33, godz. 
Piot rkowska 59 13115 g 17-:n 13227 g 

U KOGO ZGAŚNIE ŚWIATŁO 
1. W dni:i.oh od 20 do 30 sierpnia br. w godz. 

od 6.30 do 17. 
u l!oe : R zgowska od Da.cho we j do Kolumllly, 

Wa.r.n-eńczyka, Bro ni.stawy, Studzie nina, 
KomJOrniki , Chóra1na , Społeczna, Skup 'o­
na, Ozytel1nicza, Da.chowa, Anteno wa. We ­
wła, Grażyiny, D em bo•w.skiego , B1alilitlOC­
ka i przyległe. 

2. W dniu 21 i 22 sierpnia. br. w godz, j.w. 
u lice: Herbov1a , Łodzianka od Herb owej do A. 

Książka, Strykowc;ka od nr 82 do A . 
Książka . O polska, Okólna od Opol,•kiej 
do f„ukaSJZewskrl.ej i Moskuliki od Okólnej 
do końca. 

3. W dn. od 25 do 27 sier pnia br. w godz. j . w. 
ulice : A. Książka od K rY15:Zta.!o wej do Wypo-

ozy.nloowej i S tasia. 3136-k 

DZIENNIK POPULARNY nr 1'18 (8176) T 



Parametry demokracji 

Francusltie czasopismo elconomi­
C7Jne •• Vision" zwróciło sie do 200 
dziennlkat'2y i ucwnvch zachodni<>­
eurooeiskich z zapvta.n!em: „Ja­
kie państwo na świecle iest oań­
sklm zdaniem nalbard:dei demo­
kratyczne 1 zasłuEtUie na nadanle 
ustaillowionego orzez nasza redak­
cję Złote!?o Medalu Praw Ludz­
kich?". Ankieta. służąca za ood­
stawe do teeo sondażu opinii. oro­
PO!lOWała wziecie ood uwage ta­
kich mierników demokratvcznei 
wolności. iak m.lin. svtuacia ko­
biet w danvm kraiu, lic-.tba więź­
niów i oollria:ntów. st.osunek do 
cudzoziemców. wskaźnlk l.'OZWO­
dów, udo!rodnienia dla turvstvki 
~..agranicz.nej. Z oodsumowan.ia an­
kietv wvnikło. że oostulowana 
przez kobietv zasada równej ola.cv 
za równa Prace iest na Zachodz.le 
najpełnlei reali:rowaina w Portu­
galii. Grecii. Holandii i Danii. Je­
śli chodzi o wolna reke w rozw!a· 
zywaniu 7lWiązków małżeńskich. to 
obvwatele USA korzvstaia z niei 
45 rarzy cześciei niż Portuealczvcv 
Nairnnieł przviazmv stosunek do 
cudzoziemców zaobserwowano w 
Szwaicańi, edz.le notabene obco· 
kraiowcy stanowią szósta cze~ć 
ludności. Najwiecei wieźn.iów jest 
w Stan.ach Złednoczonvch: na 500 
obvwateli orzvoada 1 siedzacv za 
kratkami. Natomiast siły oolicvine 
sa naibarclziei rozbudowane we 
Francji i Grecil. gdzie PrzVPada 
średnio 1 stróż bezpieczeństwa n.a 
250 mieszkańców kraiu. W ooszu­
kiwaniu swobód autorzy ankiety 
zajrzeli też do kieszenii reprezen­
tantom społeczeństwa i stwierdzili. 
że nailePiei oowodz.l sie członkom 
parlamentów USA i RFN. którzv 
w slużbie narodowi oiozyźnie 

I zarabiają 3.200-3.SOP doJ.a.rów mie· 
sięcznie. Wreszcie, gdy chio<'W o 
niebiurokratyczne traktowanie oo­
trzeb turvstyczno-oodróżniczvcb. 
orvm wioda oonoć brvtviskie urze­
dy oaszoortowe. załatwiaiące for­
malności w ciągu 24 itodzin, pod­
czas gdy w Austńi trzeba ozek.ać 
na tan dokument przecietnie 4 tv· 
e:od.nie. W ankiecie przemilczal!lO 
iedn.ak. że w tel dzledzinde demo­
kracja zachodnia działa tylko w 
iedna stronę, bo np. turyśol z kra­
iów socialistycznvch czek.aja na 
wizy wia.zdowe do Wielkiei Bry­
tanii i Włoch oo naimniei 3 ty­
®dnie. do RFN i Szwajcarii - 4 
tygodnie. 

Wykopki 

Dotknięty kryzysem przemysł bu­
dowlanv na Zachodzie wvl.ansował 
modę na noweito typu obiekty ' ar­
chitektoniczne. W Berli.rtie Za­
chodnim z funduszy wvasvgnowa­
nych orzez Bonn rvie się ood· 
ziemne schrony • .na wszelki wv­
padek". Komfortowo wvoosaŻOl!le 
bunkry, które będą mogły zadowo· 
Uć wymagania najwybredniejszej 
Ci nalsilniejszel fina.n.sowo) elity 
sPOłerznei. zaoewniaia dwutvgod­
niowv przyiernny oobYt w całkowi­
tvm odcięciu od świata. Ostatnio 
oddano do użvtku 2 schrony. a dal­
sza długa ich seria znajduie się 
w fazie budoWY bądź projektowa­
nia. 

Współbiesiadnicy 

Jak oodala w Rzym.ie do wiado­
mości Swiatowa Or!?anizacja Ży­
wienia - FAO. szc:zurv i mvszy 
zjadają rokrocznie w skali mle­

dzyrutrodowej 42.500.000.000 ton pro-

r..,•.:Ł...,..0~~~''' o',,,• '• ·• • ' ' .• • •,. 
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duk.tów żywnościowvch wartości 
17 .ooo.ooo.ooo dolarów: suma ta ró­
wna sie w Pt"Z.Ybliżeniu łą02lll.emu 
dochodowi narodowemu 25 naibied.· 
nlelszych krajów świata. Z tych 
samych danych wynik.a.. że pastwa 
szkodników pada oo roku 20 Proc. 
zbiorów, pr!ZY czym odsetek te.n 
iest niższy w państwach wvooko 
uprzemyslowionvch i 7..amożnvch. 

zaś zna=ie wvż~y od średn.lei 
w re!?ionach zacofanych i dotkin.ie· 
tych t?lodem. 

Bombowa okazja 
Dla ratowal!lia nadszarpnięte­

!?O przez kryzys budżetu pań­
stwowego, reżim t?an. Fra.noo 
oodiał sensacyjna decvzje 
upłynnienia zapasów przetermi­
nowanych bomb z arsenałów 

woisk lotniczych. W dniu 29 
lipca zorimnizowano w SaraJ?o.s­
sie wolna giełde tet?o delikatne­
i;o towaru. Nieduża bombke 
moŻJI!.a było nabyć 1uz za 
600.000 pe.setów. Formalności 
nie były skomplikowane. od­
klientów żądano iedynie pisem­
nego oświadczenia. w ialtim ce­
lu zam.ierzaia zużytkować swo­
ie wvl:ruchowe nabvtki. 

Kryzys 
poetyckiego natchnienia 

Brazylia tradycyjnie już uchodzi 
za kraj o na isurows:z.ej cen.z.ui-Le 
prasowej. W redakcjach utarł sie 
zwyczaj. że białe plamy po za. 
kwestiooowanych artykułach za­
drukowuje się naprędce wiersza­
mi, balladamJ lirycznymi, a nawet 
całymi eposami ooetyckiim.i. Bra­
zyli isc:v DOeoi sa wiec ludźmi cięż­
ko zapraoowanymi i zdaraa sie. że 
wobec nawału doraźnych zamówień 
nie moga n.adażvć z produkeją. 
Niedawno w Sao Paulo oowstal 
nowv tygodnik „Movimento". de­
klarujący sie w oodtvtule jako 
.. pismo demokratyczne". Zgodnie z 
tą programow<1 dekLaracia. w oier­
wszvm numerze zaietJO się zanieJ­
baniamJ w szkolnictwie. problem.a· 
mi młodzieży i aferami korupcvi­
nym! w orzemvśle. Szalejąca cen­
zura opustoszyta 4 pelne strony. 
zde;muiac wszvstk:!e k.rytycz.ne pu­
blikacie. Odwołano się o oomoc do 
poetów. lecz ci oświadczyli. że kry­
zys wolności słowa soowodował u 
nich kn'Z:VS natchnienia. 

Kontrowersyjny slogan 

Pięć ste'Wlardess amerykańskich 
Kontynentalnych Llnii Lotniczych 
zaskarżvło firmę do sądu. domaita· 
jąc się oo iednYm milionie od­
szkodowania. Twierdza one. że slo-

. gan tego przedsiebiorstwa „Na­
orawdę wysuwamy nasz og'Q!) dla 
ciebie" iest dla nich ooniżaiacY 
orzedstawi.aiac ie ,iako „Przedmiot 
oożadania". Przedsiębiorstwo re-

sloganu w prasie, naraża ie na li· 
czne nieprzyzwoite orooozycje ze 
strony pa.saierów. zniewagi i uś­
rnie&iki Pod ich adresem. co u­
trudnia im wlaściwe wykony-wanie 
zawodu. Przedstawiciele przedsie· 
biorstwa bronia się, że slogan ten 
iest niczym innvm iak rozwinię­
ciem paprzedniego. który brzmiał: 
„Dumny otak ze zlotym o.gonem". 

Nerka na sprzedaż 

Pomyslnwa pani Minouche z Saint Tropez wykorzystując tego­
roczne upałv zbija kapitał na lansowaniu ... listków figowych. 
Podobno ta moda na Adama i Ewę - najwięcej zwolenników 
zyskała sobie wśród nagusów przybyłych na francuskie plate ze 

Szwecji I RFN. klamując sie przy PorilOCY tego 

46-letni George DaviE'.s wvwolal 
p0ruszenie w lor1d ·ń<;kim środo­
wisku medyczmvm. oferując na 
sprzedaż za 2.000 funtów iedną ze 
swych nerek. Davies wy.stepuje w 
waliiskim mieście Trede11:ax iako si­
ta.cz ood pseud~imem „Georgie 
Muskuł". Wolalbv inna metodę 
zdobvcia pienied.zv. ale - jak 
twierdzi - potrzebuje pilnie go­
tówki n.a uruchomienie szkółki 
ujeżdżania i nie mo-że dlużei cze­
kać. Zdaniem cześci lekarzy po­
mysł ten iest niepraktyczny. 

Tłum.: RYSZARD NORSKI 

Tylko daleki stłumiony szum pojarzdów mącił ciszę. Nie. było 
słycha(> źadneJ?o szmerku. Nikt nie wvskoczył z bronią w reku. 
Droga do szopy wydala mi sie nieskończenie długa. W świetle 
reflektorów tworzyłem doskonały cel dla ko!?oś. kto chciałby 
mnie wykończyć. Odetchnąłem, kiedy wreszcie tam dotarłem. 
Trzymając prawa rękę zaciśnletą pod m.arvnarka na rewolwe-
1'2e, zairzalem przez n.a wpół otwarte drzwi. 
Wyjrzały ku mnie tytko Jaltieś sprzęty. złamane ~rzesło. 

mnństwo brudów i świstków papieru, walaiących sle po zie­
mi. Reflektory samochodowe woadaly przerz drzwi do wnętrza 
i tworzyły iasne plamy światła na ścianfo pokrytej pajęczyną. 
Watrętem przejmowało mrue to. że zostawiam na dachu 

szopy tyle forsy. Miałem uczucie, że Serena ni!?dY nie roba­
czy już a.ru centa z tych pieniędzy, że nie będzie mogla takżf> 
kupić za nie wolności Dedricka. Ponleważ ied.na1k zleciła mi 
kate!?orycz:nle dostarczenie okupu tutaj, wykonvwałem misję. 
Ulożyłem woreczki w szeregu. starannie odsuwaiar ie od sie­
bie na odle!?łoś<' jednej stopy, iak to bvlo nakazane. n.a b!J:l­
sza.nym da·chu z'bartym rdzą. Nic więcej nie moglem uCT.ynić 
Ja sam chętnie byłbym siie ukrvl e;dzieś w oobUżu, by obser­
wować, co będzie dalej. ale gdvby mnie zauważyli. Dedrick 
zostałby zamordowany. Wtedy miałbym jeg'o śmierć na su­
mieniu. Ona miała rację. Jedyna iei nadzieia oolet?ala na 
tym. by wierzyć. że druga strooa dotrzyma warunków um<J1Wy. 
Czułem gęsia skórkę na plerach. kiedy wracałem do samo­

chodu. Raz jeszcze stanowiłem doskOillalY cel dla każdego. kto 
chciałby mnie zastrzelić. Za.dawałem sobie pytanie. czy ;estem 
obserwowany. W tej nieczynne; od dawna k:opaLni mo1zlem 
znalefć tyle świetnych kryjówek. ile tylko bym chciał. 

Dota0rlem wreszcie do cadillaca, sza.rooałem d.rnwlazlti 
i wśl irz:nąlem się za kier()IWIIticę. 

Ona nie przestawała plalmć. 
- JeżeU pani rzeczyw!ścle nie chce, :!:ebyrn tiu został na 

obserwacle. odwiozę painią do domu - oowiedzialem n.ie oa­
tnząc na nią. 
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- Proszę mnie odwieźć do domu - mrulmeta 0nieWYraźnie 
odwracając się ode mnie. . . . . 

Kiedy mijałem br"amę. dostrzeglem .cień .Jaikie1~ po.sta<;i· 
przyoupnięte1 w starym.i szynami kole30~. Myslalem. ze 
to Kennan aile nie byłem tego pewny. Jezell to by1 Ker.man, 
to bądz.i~ 'tu prawdopodobnie czekać i może coś zauważy. 
Rzuciłem szybko okiiem na Serenę, ale ona zaję~ byta c~u­
steczką do nosa i Thiczego nie spostrzegła. W meco bardzie} 
optymisty=ym nastroiu jecbalem w kierumku Oce.a.n End. 

V 

Wskazówki zeoara na kominie wskazywały kwadrans oo 
drugiej. Siedzia~m samotny w poko;u. oociąg"ając whisk.v 
z soda i wpatrywałem sie w meksykańskie siodło wykładane 
srebrem i zlotem. które wisiało na ścianie przede mna. ale 
my~li moie błądziły t?dzie indziej. 

Serena znajdowała się gdzieś na górze. 
Czekaliśmy już tak dwie i pół godziny. 
Ciche gwizdniecie za moimi plecam.i sprawilo. że aż pod­

skocfyłem i rozlałem whisky. 
- Żle Jest z twoimi nerwami - oowied.zial Kermrun wcho-

dzą~. - Rozlałeś nawet whisky? . 
- Mamy jej dosyć. obsłuż sie sam. Wygląda na to. ze bar-

c:Fz,o jej pot-r:zebujesz. · . 
- Potrzebuję. - .;F'ods.zedl do stolika i nalał sobie porządną 

porcję. - To mi zrobiło dobrze. - Jak myślisz, czy my dzi­
siejS!Zej nocy będZiemy mogli jeszcze się zd~ze~ac? 

- Nie wspominaj m~ o spaniu. Zauważyłes cos? 
Usiadł cię:ilko na fotelu nap.rzeciwko mnie. 

- Nie. nic. To l'l!laczy, nie wid.2li.alem ich. choć obserwowa-
łem, jak 2l!tika forsa. 

--' I nie widziialeś, k!Jo ją spr::ątmął? 

Potrząsną! przeoząoo i;:lową. 

- Facet jest nie w ciellllię bity. Trzymał się w ukryciu. 
Przypus2c7..arn, 7.e stał na jakiejś poprzecznej belce za nadbu· 
dow11 nad wejściem do szybu. Ta czi:ść terenu po~rażoala była 
w kompletnych ciemnościach. Tak czy inaczej, musiał znaj­
dować się powyżej dachu szopy. Posłuży! sie wędką. prewdo· 
Podobnie wędka do p0lowów na dużei głębokości. Musiała być 
dość moona, gdyż paczki ważyly przecież coś niecoś. Zwyczaj­
nie zahaczył ie i wyłowi! z dachu. zniknęły w ciemności. Nie 
słyszałem przy tym najmniejszego szmeru, on sam pQZOStal 
niewidoc:zmy. To wszystko było diabelnie upiome. Obserwo­
wać, jak woreczki znikają• z księżycowej poświaty. Dopiero 
musiałem sie nabiedzdć, by domyśleć się, iak 0111 to ro'bi. 

(c) James Hadley Chase 1950. 
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(DOtkoń.czE!!llie z,e str. 3) 
ry wszysitkie zadania produkcyjne realizowane bylyby w nor­
malnym czasie. 

Posłużę się tu jeszcze raz wspomnianym już listem Czytel­
nika. Pisze on, iż to, że plan0'\11ych zadań jego przedsiębiorstwo 
nie może zrealizować w terminie 1 trzeba uciekać się do pracy 
w godzinach nadliczbowych, nie wynika z samej a.bs;<>..ncji cho­
robowej. Twierdzi on. że pracę można wykonać w normalnych 
godzinach. Jednak część osób z jego zakładu, w tym także 
średni personel, godzi się na braki, bałagan i niedowład or­
ganizacyjny, bo powodują one wzrost lepie.i płatnych godzin 
nadliczbowych, które rozdziela p.ię po kumotersku. 

oważny zarzut, Nazwę zakładu pozostawiam do wi.ado-p mości redakcji. Bylbym usatysfakcjonowany, gdyiby cho­
ciaż część kadry kierowniczej przedsiębiorstw, która 
sięgnie do tego artykułu zechciała jeszcze raz uważnie 

przeanalizować u .siiebie problem godzin nadliczbowych, aby 
każdy mógł z czystym sumieniem powiedzieć, iż tego rodzaju 
zarzut nawet w części nie dotyczy jego przedsiębions.twa. 

CZWARTEK, tł SIERPNIA 

PROGRAM I 

9.00 Wiad. 9.05 Wakacje z przebo­
jem. 9.30 Tańce ludowe. 10.00 Lato 
z radiem. 11.50 Nie tylko dla kie· 
rowców. 12.05 z kraju i ze świata. 
12.25 Olsztyn na muzycznej antenie, 
12.45 Rolniczy kwadrans. 13.00 Graj­
cie skrzypki, grajcie basy. 13.15 
Dom i my. 13.30 Katalog wydawni­
czy. 13.35 Spiewa Chór Chłopięcy l 
Męski Państw. Filharmonii w Po­
znaniu. 14.00 Sport to zdrowie. 14.05 
Ze świata nauki. 14.10 Spotk'lnia z 
folklorem - twórcy ludowi. 14.35 
Lato z muzyką. 15.00 Wiad 15.05 Li-
ty z Polski 15.10 Tańce kompozy­
orów polskich. 15 30 Estrada przy­
aźni. 16.00 Wiad. 16.06 Publicystyka 
międzynarodowa. 16.11 z polskiej 
fonoteki. 16.30 Aktualności kultural­
ne. 16.35 Studio Jazzowe PR. 17.00 
Radlokurier. 17.20 Rytmostop. 17.40 
Radio Roma prezentuje. 18.00 Muzy­
ka i aktualności. 18.25 Nie tylko 
dla kierowców. 18.30 Przeboje non 
stop. 19.00 Dziennik. 19.15 Gwiazdy 
polskich estrad. 20.00 Wiad. 20.05 75 
lat muzyki naszego stulecia. 21.00 
Wiad. 21.05 Kronika sportowa. 21.ts 
Koncert życzeń. 22.00 z kraju 1 ze 
świata. 22.20 Duet gitar klasycznych 

Alber - Strobel. 22.30 .,Uczeni w 
anegdocie" - F. Engels. 22.45 So­
pot 75. 23.00 Wiad. 

PROGRAM n 

8.30 Wiad. 8.35 Sprawy codzienne. 
8.55 Muzyka spod strzechy. 9.00 Max 
Re~er: Kwintet klarnetowy. 9.~ Tu 
radio Moskwa. 10.00 „Plaża nad 
Styksem" - fragm. pow. 10.20 Pieś­
ni R. Straussa. 10.40 Nie ma mar­
ginesu. 11.00 „Uśmiech fortuny" -
fragm pow. 11.20 AL Roussel: Sin­
fonietta na ork. smyczkową. 11.30 
Wlad. 11.35 Poradnia rodzinna. 11.40 
PKO twój bank - twój doradca. 
11.50 Od Tatr do Bałtyku. 12.05 Ko­
munikaty (Ł). 12.10 „z perspektywy 
ćwierćwiecza" - rep. (Ł). 12.25 O­
kręcany z Wieluńskiego (Ł). 12.35 
Piosenki kabaretu „Bąbelek" (Ł). 
12.50 Reportaż (Ł). 13.00 O zdrowie 
człowieka. 13.20 A. Vivaldi: Koncert. 
13 30 Wiad. 13.35 „Mediacje w ogród 
kach działkowych" - opow. 13.55 
Miniprzegląd folklorystyczny. 14.00 
Więcej, lepiej, taniej. 14.15 Czas i 
ludzie - aud. kombatancka. 14.35 
Nowiny l nowinki muzyczne. 15.00 
Radioferle. 16.00 Z mikrofonem przez 
trzy zmiany. 16.15 Sergio i Eduardo 
Abren - duet gitar klasycznych. 
16.45 .Aktualności łódzkie (Ł). 17.00 
Przeboje Festiwalu - Kołobrzeg 75 
(Ł). 17.25 „Okolice kultury" (Ł). 
17.35 Tańce i sceny baletowe (Ł). 
18.00 „z życia partii" - komentarz 
(Ł). 18.20 Terminarz muzyczny. 18.30 
Echa dnia. 18.40 „Kulisy historii" -
Il powstanie śląskie. 19.00 A. Ho­
negger: Sonata na wiolonczelę. 19.15 
Lekcja Jęz. ang. 19.30 H. Berlioz: 
Karnawał rzymski". 19.40 Reportaż 

ilterack1 pt. „Nocny raport". 20.00 
Recital skrzypcowy. 21.30 Dziennik. 
21.40 Wlad. sport. 21.50 Pierwsze la­
ta muzyki. 22.30 „Promenada". 23.00 
Guillaume de Machaut: Msza Notre 
Dame. 23.30 Wiad. 

PROGRAM Ili 

11.00 Dyskoteka pod grusz11. 11.20 
życie rodzinne - magazyn. 11.50 
Mistrzowie klawiatury - Oscar Pe­
terson. 12.05 z kraju i ze świata. 
12.25 Za kierownicą. 13.00 Powtórka 
z rozrywki. 13.45 Czytamy pamięt­
niki - Alfel Munthe - „Księga z 
San Michele". 14.00 Lato w Filhar-

Dnia 12 sierpnia 1975 roku roz­
stała się z tym światem 

S. t P. 

BRONtSŁAWA 
BŁASZCZYKIEWICZ 

z KOSTOWSKICH, 

ukochana Mllltka, Babcia f Praba· 
bela. O smutnym obrzędzie któ­
ry odbędzie się dnla 15 sierpnla 
br. o godz. 17.30 na c.mentanu 
katollck.im św. Anny na Zanewie 
p<>wiadamia 

IWDZiINA 

PODZIĘKOWANIE 

Dyrekcjom l\fiejsklego Przed­
siębiorstwa Robót Instalacji Ele­
ktryczoej i Ciepłowniczej oraz 
Ur-zęd<>wi Dzielnicowemu L6dt -
Batuty, Przyjaciołom, Koleżan. 
kom i Kolegom, Sąsiadom I Zna­
jomym za okazan11 mi pomoc 
i współczucie oraz udział w po· 
grzebie mojej Zony 

S. ł P. 

KRYSTYNY HELENY 
MICHALCZYK 

składam aerdeczne podziękowania 

MĄŻ z CORECZKĄ 

IRENEUSZ KAl\IPINOWSKI 

monit. 14.30 „Zakochany w miło~cl" 
- gra kwintet Zb. Namysłowskiego. 
14.35 Fabryka urody - gawęda. 14.fS 
Blues dla każdego. 15.00 Ekspre~em 
przez świat. 15.10 Benny Goodman 
i Jego szwedzcy naśladowcy. 15.30 
Sezam pod Trójką. 15.40 Rozszyfro­
wujemy piosenkę. 16.05 Jazz Band 
Bali w dawnym składzie. 16.15 Prze· 
ból za przebojem. 16.45 Nasz rok 75. 
17.00 Ekspresem przez świat. 17.05 
„Tajemnica plemienia 'Ku" - odc. 
pow. 17.15 Kiermasz płyt. 17.40 Foto­
plastikon. 18.00 Muzykobranie. 18.30 
Polityka dla wszystkich. 18.45 Pierw 
szy starosądecki Festiwal Muzyki. 
18.55 Przypominamy „Na szkle ma­
lowane" 19,15 J. Donoso - „Pluga­
wy ptak nocny". 19.30 Ekspresem 
przez świat. 19.35 Muzyczna poczta 
UKF 20.00 Mimo wszystko. 20.25 Mi­
strzowie soul. 20.45 „Manana" i inne 
przeboje. 21.00 II Sonata a-moll. 
21.50 G. Donizetti - „Faworyta". 
22.00 Fakty dnia. 22.08 Gwiazda sie­
dmiu wieczorów - Diana Ross 22.15 
,.Kobieta w bieli" - odc. pow. 22.45 
Romanse z teatru. 

TELEWIZJA 

PROGRAM I 

10.00 „O czy~ innym" - filrn 
fab. prod. CSRS (W). 18.30 Dziennik 
(kolor). 18.~ „Obiektyw" - pro­
gram województw: koszalińskiego, 

słupslciego, szczecińskiego. 17 .oo In· 
formator turystyczny (W). 17.30 Te· 
leferle TDC: Telebuda - „Ludzie s 
różnych stron świata" - film dok. 
- film seryjny. 18.40 „To lubię" -
reklama. 18.4!1 czyrn tyje świat (W). 
19.20 Dobranoc (kolor). 19.30 Dzien­
nik (.kolor). 20.20 Przypomtnamy, ra• 
dzimy. 20.23 Muzeum Kryminalisty­
ki ,.Posżukujfl towarzysza podróży" 

- fllm fab. prod. RFN. 21.20 Pegas 
(kolor). 22.05 Dziennik (kolor). 22.20 

Wiad. sport. 

PROGRAM U 

17.111 Rok w przyrodzie - ·„w ko· 
lonii czapli". 17.30 Kino Letnie: 
„Krupp 1 Krauze" odc. 4 (~tatnl) -
film ser. prod. NRD. 18.40 Kwiaty 
Polskie - J. Tuwim - recytuje 
Zbigniew Zapasiewicz. 19.20 Dobra­
noc (kolor). 19.30 Dziennik (kolor). 
20.20 Urlop s Białą Flotą - progr. 
pub!. 20.50 Program autorski Haliny 
Staszak. 21.30 24 godziny (kolor). 
21.~ „Miasto w czerni" - odc. T 
(ostatni) film ser. prod. węc. 
(kolor). 

ltole.łanee MillOSlAWIE .!1.,TA 
głębokie wyra~ wsp61czu.cla 
:11 powodu 211onu 

OJCA 
skł.ada.J11: 

DYREKCJA, RADA ZAKLA­
DOWA, POP PZPR oraz KO· 
LEZANKI i KOLEDZY z CEN· 
TRALNEJ SKLADNICY HA&-

CERSKIEJ w LODZI 

PODZIĘKOWANIE 

WS'ZY9tltim P.reyjaoiiłłom, ltolti· 
tankom, ~le1om. Dyr~cji I Ra­
dzie Za.kładoweJ LPISlEI. oru 
Znajomym, la6rQ' okazali wiele 
serca1 wsp6łczucl.a I pomocy w 
c:lężkich ctla nu Chwilach, jak 
równiet Wziflll u.ch:iał w pogrzebie 
naszej żony, MamWI( l Siostry 

S. t P. 

WtAOYStAWV 
SKłfR'SKIEJ 

ł4 dron skla4&m:r serdeczne po­
clziękowainle 

MA,:t z DZIECM'I 
I POZOSTALA. RODZINA 

W (l.ll!u 12 sierpnia 1971 roktl 
zmarła w wieku 69 Id n.as.za uko­
chana Zona., Matka, Teściowa 
I B&bcia 

S. t P. 

STEFANIA KOPER 
Wyprowadzenie zwłok nastiwl 

cłnia 15 a.i.erpnia br. o 1octmn.te 
n z kaplicy cmieint&na n& z•rze· 
Wie, o ceym powiada.mia po1r~ 
na w talu 

BODZINA 

DP 
DZIENNIK POPUt.ARNY - dziennik Robotniczej Spóldzlelnl Wyd.aw ntczej „Prasa-Ksiątka-Rucb" Wyd.a•Nca - LódZlde Wydawnictwo Prasowe RSW „Prasa-Kslątka-Ruch. Redaguje kolegium Reda.keja 
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